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ROZDZIAŁ 1: 
Zydzi i cywilizacja 


W historii cywilizacji, jeden szczególny problem ludzko$ci pozostal niezmienny. We 
wszystkich ogromnych zapisach o pokoju i wojnach i pogloskach o wojnach, jedno 
imperium po drugim musiało zmierzyć się z tym samym dylematem - z Zydami. 


Pomimo trwałości tego problemu, i pomimo ogromnej ilości literatury na ten temat, ani 
jeden pisarz, ani za ani przeciw, nigdy nie zmierzył się z dylematem u źródła, a mianowicie, 
kim są Zydzi i dlaczego tu są? 


Na to pytanie można odpowiedzieć tylko kiedy wykorzysta się całą swoją inteligencję . 
Do tego pytania należy również podejść z najwyższego poziomu duchowego, z 
najgłębszych motywów miłości chrześcijańskiej, a przede wszystkim z największym 
szacunkiem dla samego człowieka, kim on jest, jakie są jego korzenie, i kim się stał . 


Historia człowieka to historia konfliktu, wojen między bogatymi i biednymi, wyzysku 
człowieka przez człowieka, i strasznych rzezi. Ale w zaplamionych krwią zapisach badacz 
znajduje tylko jeden naród, który wywoływał najbardziej gwałtowne antagonizmy, 
niezależnie od miejsca jego osiedlenia. Tylko jeden naród irytował swoje narody- 
gospodarzy w każdej części cywilizowanego świata do tego stopnia, że gospodarz odwracał 
się od niego, zabijał go lub wypędzał. Ten naród to Żydzi. 


Problemu tego nie rozumiano, bo w wielu krajach występują antagonizmy grupowe. W 
ciągu tysięcy lat były sporadyczne rzezie Greków przez Turków, ostatni taki przypadek był 
tylko jedno pokolenie temu i wpłynął na życie obecnie żyjących. Rzezie Hugenotów we 
Francji kilkaset lat temu udowodniły, że ludzie tej samej krwi, ustawieni przeciwko sobie z 
powodu różnic religijnych, mogli być tak samo straszni jak konflikty między 
różnymi grupami rasowymi. Ale po tych rzeziach grupy zawsze jeszcze raz dochodziły do 
porozumienia i żyły dalej. Różnice albo godzono, albo pozostałe ofiary przemieszczały się w 
inne miejsce. W przypadku Hugenotów uchodźcy stali się źródłem z którego wyszła 
większość wiodących myślicieli amerykańskiej rewolucji. 


Tylko w jednym przypadku nie mamy dowodów na pogodzenie się czy emigracji ofiar na 
stałe do innych krajów. Historia Żydów pokazuje dwie rzeczy: pierwszą, że nigdy nie było 
pojednania między nimi i ich gospodarzami, i drugą, że żadnemu narodowi nie udało się 
wprowadzić wobec nich stałego zakazu. 


Jeszcze bardziej zaskakujące jest to, że po wypędzeniu Żydów z kraju, często w sytuacji 
wielkiego cierpienia, po kilku latach wracali! Znowu nie można znaleźć podobieństwa w 
zapisach historycznych o innych grupach, tej dziwnej konieczności, tej 
niesamowitej wytrwałości ponownego i ciągłego wkładania ich głów w pysk lwa. 
Sugerowano, że to można tłumaczyć dziwnym i perwersyjnym charakterem Żydów, ich 
chęcią znoszenia cierpienia, ale ta idea grupowego masochizmu nie może tłumaczyć 
wielu innych aspektów problemu żydowskiego. 


Prawdę mówiąc, tak jak odpowiedzi na wiele problemów człowieka, rozwiązywanie 
problemu żydowskiego było z nami przez ponad 2.000 lat. To my nie byliśmy w stanie go 
dojrzeć, bo nie chcieliśmy szczerze zmierzyć się z tym problemem. Problem żydowski 
stanowi główny aspekt chrześcijaństwa, i możemy rozwiązać go tylko akceptacją 
rozwiązania, które pokazał nam Chrystus, i stosując się do Niego, około 2.000 lat temu, 
oddał swoje ludzkie życie. 


Opowieść o Chrystusie to opowieść o ludzkości, porywające doświadczenie znajdowania 
odkupienia, zbawienia duszy. Zyd przedstawia wszystkie pokusy zwierzęcego 
istnienia, którego zamiarem jest to, że przekroczymy go w czasie naszego pobytu na ziemi. 


Z powodu Żyda zbawienie staje się świadomym wyborem, a nie mimowolną 
czy przypadkową decyzją. Beż Żyda i ucieleśnianego przez niego zła, człowiek może nie 
mieć danego mu czarno-białego wyboru. Miałby pretekst, że nie rozumiał wyboru o jaki go 
proszono. 

Dzięki obecności Żyda nie można mieć takiego pretekstu. W cywilizowanym świecie, w 
pewnym momencie życia, każdy człowiek ma do czynienia z największą pokusą, 
jest zabrany przez szatana na szczyt góry, pokazuje się mu przyjemności i rozkosze fizycznej 
egzystencji, i szatan mówi: " Dam Ci to wszystko, jeśli upadniesz i oddasz mi pokłon " [ang. 
jeśli mnie posłuchasz]. 


Większość tych którzy kierują bogactwem i władzą we współczesnym cywilizowanym 
Świecie to ci, którzy przyjęli propozycję szatana, którzy odrzucili możliwość zbawienia 
swoich dusz przez Jezusa Chrystusa. Ci ludzie pracują dla Żyda. Winston Churchill 
jako bezradne narzędzie Bernarda Barucha, Franklin D Roosevelt jako 
zniekształcony wasal Bella Moskovitza, Stalin jako demokratyczny instrument 
Kaganovicha, wszyscy z nich byli ludźmi, których zabrano na szczyt góry, którym pokazano 
wspaniały przepych i bogactwa ziemskiego sukcesu, i których poproszono by słuchali 
szatana. Oni się zgodzili, i dzięki temu układowi, miliony ludzi zmarły w wyniku przemocy, 
wielkie wojny szerzyły się po świecie jak wirulentna plaga, i wybuchła żydowska bomba 
zagrażająca życiu każdej istoty ludzkiej na świecie. 


Churchill, Roosevelt i Stalin już odeszli, ale ich dziedzictwo żydowskiego terroru jest z 
nami teraz. Wszelka władza dla Żydów! Taki był szatański pakt podpisany z Rooseveltem i 
Churchillem, i dlatego każdy z tych ludzi umierał przeklinając Żydów, stając przed 
wiecznym potępieniem. Wszystko było popiołem w ich ustach, i stali przed wiecznością ze 
straszną świadomością, że za kilka młodych dziewcząt i jakieś butelki whiskey sprzedali w 
niewolę Żydom swoje narody. 


Dla tych którzy znają historię ludzkości nie ma w tym nic nowego ani szokującego. Przez 
5.000 lat polityczni liderzy słuchali żydowskich pochlebstw, i każdy z nich rozbijał swój 
naród na tej samej tratwie. 

W publikacjach samych Żydów odkrywamy takie mało znane fakty jak 
zaskakującą rewelację, że Juliusz Cezar, władca cywilizowanego świata, został 
zamordowany przez własnych senatorów dlatego, że sprzedał naród rzymski Żydom. W 
późniejszych tygodniach Żydzi gromadzili się na miejscu tego mordu, tak jak gromadzili się 
by opłakiwać Roosevelta, Churchilla i Johna F Kennedy'ego. W całych dziejach tę 


podłą bajkę opowiadano wielokrotnie, i przez całe dzieje dla przywódców i 
przewodzonych przekaz Jezusa Chrystusa jest taki sam: "Odwróć się od szatana, pójdź za 
Mną". 

Pomimo prostoty tego przekazu, tych siedem słów oferujących wszystko ludzkości, miliony 
ludzi nie mogły zrozumieć i umierały bez zbawienia. 

Dlaczego tak jest? Przede wszystkim Żydzi przetrwali bo są mistrzami w myleniu spraw. 
Po ukrzyżowaniu Chrystusa, kiedy Jego przekaz o zbawieniu zaczął przyciągać 
tysiące zwolenników, Żydzi zrobili typowy ruch. Decydując by Mu się nie sprzeciwiać, 
próbowali Go przejąć. Ogłosili światu, że Chrystus był Żydem. Dlatego każdy mógł zostać 
chrześcijaninem tylko robiąc to co nakazali mu Żydzi. 

Robiąc to Żydzi zignorowali Izajasza 5:20: "Biada tym, którzy zło nazywają dobrem, a 
dobro złem, którzy zamieniają ciemności na światło, a światło na ciemności, którzy 
przemieniają gorycz na słodycz, a słodycz na gorycz!” 


Jest niezwykłe to, że miliony ludzi dały się nabrać na strategię Żydów. Pomimo wszystkich 
zapisów potwierdzających to, że Jezus Chrystus w fizycznej formie był niebieskookim i o 
włosach jak len Gojem [ang. gentile] z Galilei, tysiące chrześcijańskich pastorów mówią 
swoim  kongregacjom: "Czcijmy Chrystusa — Żyda”. Nie tylko jest to największym 
bluźnierstwem wobec naszego Zbawiciela, ale to również narusza każdy kanon zdrowego 
rozsądku. Jeśli Chrystus był takim dobrym Żydem, to dlaczego Żydzi żądali Jego 
ukrzyżowania? Dlaczego starszyzna Syjonu, spotykając się potajemnie w 
synagodze szatana, planuje doprowadzić do Jego fizycznej śmierci? Zdumiewające jest to, że 
nie ma ani jednego tzw. pastora chrześcijańskiego w USA, który stanąłby przed swoją 
kongregacją i zajął się tą kwestią. Zamiast tego, dzisiejsi pastorzy chrześcijańscy prowadzą 
program judaizacji ludzi. 


Niektórzy liderzy spotykają się na uroczystych konklawe by rozgrzeszyć Żydów za cały ich 
współudział w ukrzyżowaniu Jezusa Chrystusa. Na realizację tego celu Żydzi wydają 
miliony dolarów. W wyniku tego ta konwokacja przywódców religijnych głosi światu, że 
Święta Księga, slowo Boże, jest kłamstwem! Co to ma znaczyć? Znaczenie tego jest proste. 
Kapłani też są istotami ludzkimi. 

Oni również mogą być zaprowadzani przez szatana na szczyt góry. W końcowej analizie, 
żaden pośrednik nie może zmierzyć się z rozliczeniem jednostki, która musi stanąć twarzą w 
twarz z Bogiem. Prawdziwą funkcją kapłanów jest podkreślanie dla nas przekazu Chrystusa, 
propozycji odkupienia naszych dusz. 


Zapisy można zmieniać albo niszczyć, ludziom można perswadować by szli za fałszywymi 
bogami, ale tylko w jednym miejscu nie można sfałszować prawdy, a jest nim dusza. W 
rezultacie ci którzy słuchają niewyraźnego głosu serca, ci którzy postępują zgodnie z zasadą 
nie okłamywania siebie, mogą dokonać właściwego wyboru, wyboru który ułatwiła nam 
obecność Żyda na ziemi. Możemy żyć żydowskim kłamstwem i umrzeć bez zbawienia, albo 
przyjąć prawdę o Jezusie Chrystusie i dać unieść się do chwały w Jego ramionach. 


To ta wiedza o odkupieniu inspirowała wielkich artystów i muzyków i filozofów naszej 
cywilizacji. We fragmentach muzyki Johanna Sebastiana Bacha, w obrazach setek 
renesansowych artystów, w pracach wielu chrześcijańskich filozofów, pokazano 
nam wyraźnie przepych chrześcijańskiego sposobu życia. Ale i tu Żyd nie stracił okazji by z 


nim rywalizować. Świat sztuki on zalał nic nie znaczącymi kiczami, niekiedy wykonanymi 
przez psy i małpy, jako najlepszy wyraz żydowskiej pogardy wobec naiwności Goja, ze 
Świata muzyki zrobił kakofoniczne wrzaski klaksonów samochodowych i bezrozumnego 
walenia w bębny, on ze Świata literatury zrobił powtarzające się opowieści o ludzkiej 
rozpuście. 


Możemy równie dobrze zapytać. . . jak może Żyd to robić, jak może dokonywać takie 
bezeceństwa na ludzkiej wrażliwości? Odpowiedź jest taka, że żydowskie życie wypełnione 
jest nienawiścią 1 zemstą, bo z uwagi na jego charakter nie może przyjąć 
propozycji Chrystusa odkupienia duszy. On jest warczącym zwierzęciem, na zawsze 
skazanym na ziemską sferę. . . Niebo jest mu odmówione. . . Taka jest prawdziwa tragedia 
Żyda. 


Dzisiaj młodym ludziom, z głowami zawróconymi zalewem żydowskiego brudu, trudno jest 
usłyszeć przekaz Jezusa Chrystusa. 


Ale jak powiedział wielki poeta Lord Byron, "W nieszczęściu jest droga do prawdy”. Dla 
tych młodych, którzy mogą trzymać wysoko głowy w tych czasach powszechnej degradacji, 
którzy jeszcze mogą słyszeć przekaz Jezusa Chrystusa, nagrody są wielkie. I to dla tych 
których serca jeszcze nie otworzyły się na Jezusa Chrystusa napisałem tę książkę. 


Jest to prawdziwa historia Żydów, i jeśli po przeczytaniu jej nadal ktoś będzie odrzucał 
Chrystusa, to jest naprawdę zagubiony. 


Rozdział 2 
Biologiczny Żyd 


Już odnieśliśmy się do roli Żyda w cywilizacji, i obecności synagogi szatana. Ale człowiek, 
jako istota filozoficzna, i jako stworzenie Boże, że tak powiem, występuje na ziemi w ciele 
biologicznym. Jaka jest biologiczna relacja między Gojem i Żydem? Stwierdziliśmy, bez 
obawy o sprzeczność, że żaden pisarz nigdy nie zmierzył się z tym żydowskim problemem u 
źródeł. 


Dlaczego tak jest? 


Odpowiedź jest prosta. Żaden pisarz nie mógł zmierzyć się szczerze z 
żydowskim problemem z powodu emocjonalnej lub biologicznej reakcji, albo za, albo 
przeciwko Żydom. Logicznie musi być wytłumaczenie konfliktu między Żydami i Gojami 
na przestrzeni tysięcy lat, i logicznie pisarz powinien móc o tym pisać. Niemniej jednak 
żaden gojowski pisarz nigdy nie mógł się zająć tym problemem. Żaden żydowski pisarz nie 
mógł napisać logicznie o Żydach, ale to nie uniemożliwiło im napisania setek książek na ten 
temat. 


Co ciekawe, każda książka napisana przez Żyda w celu wyjaśnienia antysemityzmu podaje 
tę samą odpowiedź: "Goje nie lubią nas z powodu naszej religii". Od początku czasów jest to 


jedyna odpowiedź, jaką Żydzi mogli przedstawiać na temat antysemityzmu. Czy nie jest 
dziwne, że tak mądry i zaradny naród, któremu udało się przetrwać tysiące lat we wrogim 
środowisku, może dawać tak nielogiczną odpowiedź? 


Załóżmy, że zbierzemy 1.000 Gojów nie lubiących Żydów, i kto z nich ośmieli się 
oświadczyć publicznie, że nie lubi Żydów. Możemy zapytać każdego z nich — co wiesz o 
żydowskiej religii? I każdy z nich musiałby odpowiedzieć, że o żydowskiej religii nie wie 
nic. 

Jedyną rzeczą którą Goje wiedzą o praktyce żydowskiej religii jest to, że spotykają się w 
synagogach. Z uwagi na ten brak wiedzy, w jaki sposób jakiś Goj może nienawidzić Żydów 
z powodu ich religii? Gdyby Goje mogli przeczytać żydowską świętą księgę, ich Talmud, i 
dowiedzieć się coś o żydowskiej religii, naprawdę staliby się antysemitami, bo ta księga jest 

pełna ohydnych nazw dla Jezusa Chrystusa, opisów dziwacznych obrzędów seksualnych i 
wzorów przeklinania Gojów. W rezultacie Żydzi od wieków mieli zasadę, że każdy Goj 
który poznał treść Talmudu, albo który zdobył jego egzemplarz, musi zostać natychmiast 
zabity. 


Prawdziwy powód anty-żydowskości wśród Gojów jest wyjaśniony w Biblii, w 
licznych odniesieniach do Żydów. Dlatego Ezechiel 36:31-32 mówi: 

"Wtedy wspominać będziecie wasz sposób życia i wasze złe czyny. Będziecie czuli 
obrzydzenie do siebie samych z powodu waszych grzechów i waszych obrzydliwości. Nie z 
waszego powodu Ja to uczynię - wyrocznia Pana Boga. Zapamiętajcie to sobie dobrze! 
Wstydźcie się i zarumieńcie z powodu waszego sposobu życia, domu Izraela!" 


A zatem na przestrzeni historii antysemityzm był reakcją Gojów na czyny mieszkających 
wśród nich Żydów. Kim są Żydzi i co robią żyjąc wśród Gojów? By tego się dowiedzieć 
znowu musimy wrócić do faktów biologicznych. Żydzi są narodem pasożytniczym, którego 
członkowie włóczą się po cywilizowanym świecie, szukając każdego miejsca gdzie mogą się 
osiedlić pośród zorganizowanego społeczeństwa, i gdzie mogą zostać i  prosperowac 
kosztem innych. 


Jako pasożytniczy naród, Żydzi mogą przetrwać tylko żyjąc z pracy innych. Oni nic ze sobą 
nie przynoszą, i istnieją przywłaszczając sobie własność ich gospodarzy. Może pamięć 
naszych czytelników nie jest zbyt krótka. Mogą pamiętać rok 1948, kiedy, jak nam się mówi, 
dzielni pionierzy żydowscy przybyli na pustynię i założyli państwo Izrael. Przynajmniej tak 
o tym mówią. Ale faktycznie, czy Żydzi nie dokonali ataku na spokojny arabski kraj, i przy 
pomocy broni wartej milionów dolarów od żydowskich bankierów z wielu krajów, 
przejmowali miasta, i farmy, i biznesy ciężko pracującego arabskiego narodu? Geneza 
jedynego narodu żydowskiego w historii świata identyfikuje go jako plemię bandytów. 


Skoro Żydzi niczego ze sobą nie przynoszą, to w jaki sposób narody-gospodarze pozwalają 
im pozostać? Dlaczego pozwalają Żydom przywłaszczać sobie ich towary, a nawet ich 
życie? W rzeczywistości, Żyd przynosi coś ze sobą. Przynosi swój rozum, i przynosi swoje 
zdecydowanie pozostania w kraju-gospodarza, pomimo wszystkich wysiłków by go się 
pozbyć. Posługując się rozumem, Żyd udaje, że oferuje coś czego chce albo potrzebuje 
naród-gospodarz. Żyd oferuje koneksje handlowe z obcymi krajami, informacje o wrogach 
lub potencjalnych wrogach, albo jawi się jako komik lub magik proponujący rozrywkę, albo 


jawi się jako byt okultystyczny, oferujący nowe drogi do nieba i gwarantowane paszporty do 
raju. Jeśli naród-gospodarz potrzebuje pieniędzy, on je oferuje, albo obiecuje. 


W każdym razie, jeśli Żydowi pozwoli się na pozostanie, nawet na krótko, wbija swoje 
macki w naród-gospodarza i wkrótce jego wypędzenie staje się niemożliwe. 

Kiedy naród-gospodarz nabierze rozumu i zrozumie, że pozwolił niebezpiecznemu 
pasożytowi wedrzeć się w niego, i zagrażać dalszemu zdrowiu i dobremu samopoczuciu, czy 
naród-gospodarz zastanowi się by chłodno przeanalizować ten problem? Oczywiście, że nie. 
Naród-gospodarz reaguje w sposób biologiczny. W przyrodzie można zauważyć zwierzęta i 
ryby miotające się chaotycznie, rzucające się w powietrze, i wykonujące dzikie ruchy. W 
wielu przypadkach gospodarze starają się usunąć pasożyty. 


Wśród ludzi, gospodarz działa nie mniej rozpaczliwie i bezmyślnie. Pierwszą reakcją 
społeczności gojowskiej wobec Żydów jest panika. Potem przychodzi gniew i w końcu 
przemoc. Panika występuje kiedy społeczeństwo odkrywa, że udziela schronienia 
niebezpiecznemu i nieznanemu elementowi, który oczywiście nie znaczy nic dobrego. 


Następnie występuje gniew — społeczność atakuje tego pasożyta i go wypędza. Potem ma 
miejsce przemoc, tradycyjny pogrom Zydów, jak Zyd mówi "Oj, gewalt !", co jest jednym z 
najstarszych wyrażeń w jidysz, oznaczającym "Och, przemoc". 


Kiedy Żyd wchodzi w gojowskie społeczeństwo, to wie, że wcześniej czy później jego 
obecność wywoła przemoc. I dlatego jest na nią przygotowany. Społeczność gojowska 
atakuje Żydów, ale nie czyni dużych szkód. Kilku Żydów zostaje ubrudzonych i 
opierzonych, jakieś budynki spalone. Żydzi się tym nie przejmują. Oni wiedza, że Goje będą 
musieli za to zapłacić. 


Teraz gojowscy liderzy mówią społeczeństwu, że Żydzi dostali lekcję. Będą się 
zachowywać. Goje jeszcze raz zajmują się własnym życiem. Ale pogrom był cenny dla 
Żydów. Pokazał im kogo mają się obawiać wśród Gojów, naturalnych liderów, którzy mogą 
zareagować na zagrożenie tego rodzaju. Żydami w ogóle nie wstrząsnęły bunty przeciwko 
nim. Teraz mogą przejmować społeczeństwo. Pasożyt zbyt głęboko wbił swoje macki w 
społeczeństwo, żeby rozgniewany tłum mógł go usunąć, palić jego budynki czy przypalać 
mu plecy. 


Pasożyt zaczyna potajemnie podkopywać i niszczyć naturalnych liderów gojowskiej 
społeczności, tych, którzy kierowali pogromem. Ci liderzy nagle dowiadują się, że ich 
majątek znika. Odkrywa się dokumenty, które pokazują, że ich majątek należy do kogoś 
innego. Ich córki stają się rozpustne i przenoszą się do innych miast. Ich reputacja 
zrujnowana i gojowska społeczność odwraca się od nich. Teraz wśród Gojów pojawiają się 
nowi liderzy. Bez wyjątku ci ludzie nagle stają się bogaci i bez wyjątku ich dobry los 
pochodzi od Żydów. 


Każdego kto ośmieli się sprzeciwić nowym liderom spotyka los tych zrujnowanych. Ich 
majątek zostaje skonfiskowany, ich rodziny się rozpadają, społeczeństwo jest 
poinformowane, że są źli i niebezpieczni i się ich wypędza. W ten sposób naród-gospodarz, 
pozbawiony swoich lojalnych rodowitych liderów, teraz dostaje się pod kontrolę ludzi, 


którzy z kolei muszą być odpowiedzialni wobec Żydów. To przytrafialo się jednemu 
krajowi po drugim, na przestrzeni wieków, a kiedy wydarzyło się w Rosji, żydowska 
choroba dostała nową nazwę — komunizm. 


Gdyby w pewnej chwili nowi liderzy chcieli zmienić zdanie, ich serca przestają bić, bo 
Żydzi zawsze są przygotowani na możliwe ucieczki. To rzadko się zdarza, bo Żydzi nigdy 
nie pozwolą nikomu na zajmowanie przywódczego stanowiska wśród Gojów, jeśli on nie ma 
Panamy. Tu nie chodzi o rodzaj kapelusza, ale o kanał. Chociaż o Panamie nie myśli się 
jako o punkcie zwrotnym w historii Ameryki, to prawda jest taka, że Kanał Panamski 
oznacza ostateczny sukces Żydów w zdobyciu władzy nad liderami politycznymi w USA. 
Metodą przekupstwa do wysokości $40 milionów, wpłaconych do amerykańskiego Skarbu, 
oczywiście, i przekazanych politykom w Waszyngtonie, Żydzi mieli tych ludzi, a przez nich 
naród amerykański, na swojej łasce. 


Żydzi zachowali notatki z tych łapówek, i od tego czasu politycy nie mogli niczego im 
odmówić. W rezultacie o każdym prominentnym polityku amerykańskim w ciągu ostatnich 
50 lat mówi się, że ma swoją Panamę. Oznacza to, że żadnemu Amerykaninowi nie 
pozwala się dojść do pozycji przywództwa politycznego, jeśli nie ma jakiegoś skandalu 
finansowego, jakiejś 'Panamy' w swoim życiu, którym Żydzi w każdej chwili mogą go 
zdyscyplinować. Dlatego większość amerykańskich polityków w ostatnich pięciu dekadach 
była klasycznym przykładem sytuacji 'od pucybuta do milionera. Ale daleko to od legendy 
pokazywanej przez Horatio Algera' o ciężkiej pracy i uczciwości, każda z tych karier 
nagłego bogactwa wynika z grabieży społeczeństwa i udziału w tym Żydów. 


Już wykazaliśmy, że naród-gospodarz, w okresie 5.000 lat, nigdy nie mógł pozbyć się 
żydowskich pasożytów poprzez powszechne biologiczne reakcje paniki, gniewu i przemocy. 
Ponieważ nie mogli pozbyć się pasożytów - w każdym przypadku społeczeństwo gojowskie 
szło mroczną drogą w niepamięć. Każdy może zobaczyć te zapisy. Pomimo fałszowania 
na ogromną skalę historii, pomimo trwającego tysiące lat palenia bibliotek, Żydzi nie mogli 
usunąć zapisów o swoich nieprawościach. Większość zapisów które przetrwały, teraz zalicza 
się do "białych kruków", i jest ukryta przed opinią publiczną w specjalnych archiwach. Te 
zapisy dostępne są tylko dla aprobowanych przez Żydów badaczy, na których można 
polegać iż nie ujawnią tego co znajdą. A mimo to znamy historię Żydów. 


Wiemy, że Babilonia była wspaniałą cywilizacją, że Babilonia stała się gospodarzem dla 
znacznej społeczności żydowskiej, 1 że Babilonia została zniszczona. Wiemy, że Egipt był 
wspaniałą cywilizacją, że Egipt stał się gospodarzem dla znacznej społeczności żydowskiej, i 
że Egipt został zniszczony. Wiemy, że Rzym był wielką cywilizacją, że Rzym stał się 
gospodarzem dla znacznej społeczności żydowskiej, i że Rzym został zniszczony. Wiemy, że 
Anglia była wielkim imperium, że Anglia stała się gospodarzem dla znacznej społeczności 
żydowskiej, i Imperium Brytyjskie po kilkudziesięciu latach zniknęło. To czy to jest, czy 
nie jest tylko przypadkiem pojawiającym się w historii ludzkości, to powinniśmy pamiętać, 
że Stany Zjednoczone mają znaczną społeczność żydowską. 


Dlaczego tak jest, że Żydzi niszczą kraj gojowski, kiedy zdobędą nad nim kontrolę? To też 
jest proces naturalny. Nie można oczekiwać, by pasożyt skutecznie rządził sprawami 


gospodarza, nawet jeśli chce. Żydzi nie chcą tego zrobić, bo jego pierwszą troską jest własne 
bezpieczeństwo. On musi przytwierdzić się do gospodarza, a wszystko inne, łącznie z 
przyszłością gospodarza, poświęca się temu celowi. Mimo że sprawuje całkowitą władzę nad 
gospodarzem, żydowski pasożyt nigdy nie czuje się bezpieczny. 


Jego własne zdrowie zależy od gojowskiego gospodarza, i dlatego Żyd rozwija straszną, 
nieracjonalną nienawiść do gospodarza. Żydowska święta księga, Talmud, jest pełna dzikich 
przekleństw przeciwko Gojom i przeciwko Chrystusowi, który zaproponował im, że 
doprowadzi ich do zbawienia, i uratuje ich przed Żydem. Te wyrażenia są tak ohydne, że 
kiedy dowie się o nich społeczeństwo gojowskie, zbuntuje się przeciwko Żydom. 


Ale te wyrazy nienawiści są przejawami biologicznymi, a nie prawdziwą nienawiścią. Żyd 
nienawidzi Goja, bo gospodarz jest wszystkim czym pasożyt nigdy być nie może, samo 
wystarczającym, zdolnym do samoobrony przed fizycznymi wrogami dzięki sile a nie 
oszustwu, i jest w stanie przyjąć zbawienie swojej duszy. Żyd nie może taki być. Dlatego 
każde żydowskie spotkanie wyraża pogardę wobec gojowskiego bydła - Gojów. Gojowskie 
narody Żyd uważa za bydło na polu, przeznaczone do uboju. A skoro są bydłem na polu, to 
kim jest Żyd jeśli nie karmiącą się gnojem muchą siedzącą na grzbiecie bydła? O tym 
również wie Żyd i skoro żywi pogardę i nienawiść do gojowskiego bydła, to żywi jeszcze 
większą nienawiść i pogardę wobec własnych ludzi. ^ Żaden Goj nie zrozumie czym jest 
grubiaństwo, jeśli nie usłyszy Żydów zwracających się do siebie. Kiedy ostatnio został 
zastrzelony rabin podczas nabożeństwa w świątyni w Detroit, tego czynu nie popełnił 
antysemicki Goj, ale inny Żyd nie mogący znieść swojego narodu. 


Do swojego gojowskiego gospodarza Żyd żywi strasznie mieszane uczucia nienawiści i 
pogardy. Dlatego tak czuje, i jeszcze wiedząc, że jego własny dobrobyt zależy od 
gospodarza. W swoim umyśle ustanawia dziwną dychotomię, co często powoduje 
gwałtowną schizofrenię, czyli rozdwojenie jaźni i beznadziejne szaleństwo. Z, jednej strony 
Żyd chce zniszczyć znienawidzone gojowskie ciało, od którego zależy, a z drugiej wie, że 
takie postępowanie jest dla niego samobójcze. Z powodu tej schizofrenii u Żyda, który stał 
się panem gojowskiego losu, wprowadza gojowskie społeczeństwo w dzikie interesy. Często 
przynosi wielki dobrobyt, ale tylko na krótki okres, i poprzez lekkomyślne straty, takie jak 
rozmyślne niszczenie zasobów naturalnych, samobójcze zapuszczanie się w obce wojny, i 
deprawację młodych ludzi, by nie byli w stanie mieć zdrowych rodzin. 


I Żydzi zawsze prowadzą handel wymienny z wrogami gojowskiego gospodarza, nigdy nie 
zbaczając z planu subwersji i zdrady. Kiedy Cyrus i jego wrogowie stanęli przed bramami 
Babilonii, to Żydzi mu je otworzyli. W ciągu jednego dnia stał się Cyrusem Wielkim i Persja 
stała się władcą Świata. Oczywiście Cyrus był wdzięczny. Żydom nadał wszystkie 
przywileje. Ale nie upłynęło dużo czasu zanim pająk rozpoczął budowę sieci w zapylonych 
ruinach pałacu Cyrusa. 


Żydzi mieli kwitnącą i bogatą wspólnotę w Babilonii, i mieszkali tam przez setki lat. Ale 
chętnie zniszczyli Babilonię, bo mieli szansę zawarcia układów z Persami. Nie tylko to, ale 
niepokojąc się o ukrycie zapisów o ich zdradzie, zniszczyli każdą bibliotekę w Babilonii, i 
od tego czasu pomstowali Babilończyków z całą nienawiścią do jakiej byli zdolni. 
Nierządnica Babilonu! Kto nie słyszał tego wyrażenia? Ale klasyczni uczeni mówią, że 


Babilończycy byli spokojnym i przyzwoitym narodem, oddanym sztuce i godnemu Życiu. 
Niemniej jednak Żydzi mogli wmówić światu swoją zniekształconą wersję o narodzie 
żyjącym tylko w deprawacji. 


W całej spisanej historii była tylko jedna cywilizacja, której Żydzi nie mogli zniszczyć. 
Dlatego potraktowali ją milczeniem. Niewielu absolwentów amerykańskich koledżów ze 
stopniem doktora może powiedzieć czym było Imperium Bizantyjskie. Było to Wschodnie 
Imperium Rzymskie, ustanowione przez rzymskich liderów po zniszczeniu Rzymu przez 
Żydów. To imperium funkcjonowało w Konstantynopolu przez 1.200 lat, było najdłużej 
trwającym imperium w historii Świata. W całej historii Bizancjum, jak było wiadomo, 
żaden Żyd nie mógł sprawować żadnego stanowiska w imperium, ani nie mógł kształcić 
młodzieży. 


Imperium Bizantyjskie w końcu uległo Turkom po 1.200 latach dobrobytu, i Żydzi 
próbowali wymazać wszelkie jego ślady w historii. 


Ale jego edykty przeciwko Żydom nie były okrutne, faktycznie Żydzi mieszkali nienękani i 
w dobrobycie w czasie istnienia imperium, ale tylko tutaj nie miało miejsca błędne koło 
gospodarz-pasożyt. Była to chrześcijańska cywilizacja, i Żydzi nie mogli wywierać żadnego 
wpływu. Ani pobożni kapłani nie mogli przerażać swoich kongregacji żadnymi wściekłymi 
kłamstwami o Chrystusie — Żydzie. Nic dziwnego w tym, że Żydzi chcą wymazać pamięć o 
takiej kulturze. To Ezra Pound rozpoczął badanie cywilizacji bizantyjskiej, i przypomniał 
światu o tym szczęśliwie nie-żydowskim kraju. Od Bizantyjczyków Pound zaczerpnął swoją 
pozbawioną przemocy formułę kontrolowania Żydów. "Odpowiedź na ten problem 
żydowski jest prosta " — powiedział. " Trzymać ich z daleka od bankowości, od edukacji i od 
rządu". 


I to jest tak proste. Nie ma żadnej potrzeby zabijania Żydów. W rzeczywistości każdy 
pogrom w historii był im na rękę, i w wielu przypadkach był sprytnie przez nich 
wszczynany. Trzymać Żydów z dala od bankowości i nie są w stanie kontrolować życia 
gospodarczego społeczeństwa. Trzymać Żydów z dala od edukacji i nie mogą deprawować 
umysłów młodzieży swoimi subwersyjnymi doktrynami. Trzymać Żydów z dala od rządu i 
nie mogą zdradzić narodu. 


ROZDZIAŁ 3: 
Pochodzenie Żydów 


Pomimo tysięcy prac naukowych napisanych o Biblii i o starożytnej historii, pochodzenie 
Żydów pozostaje owiane tajemnicą. Jak zobaczymy, to nie jest żaden przypadek. Wielebny 
A. H. Sayce, czołowy badacz biblijny, napisał w 1897: "Historyk Hebrajczyków od samego 
początku napotyka na dziwne trudności. Kim byli Hebrajczycy których historię chce pisać ?" 


Żydzi nigdy nie przejmowali się mętnością wokół tajemnicy ich pochodzenia. Oni po prostu 
poinformowali nas, że są Wybranym Narodem Boga, faktycznie bardzo szczególnym 
narodem. Przypisują sobie także najdłuższe zapisy historyczne ze wszystkich narodów 
Świata. Niektórzy historycy, tacy jak Dubnow, wychodzą z uogólniającymi oświadczeniami, 
takimi jak: „Cała historia jest żydowską historią". Ci nowocześni historycy mówią nam 


byśmy zignorowali wspaniałe cywilizacje Chin, Egiptu, Indii, Grecji i Rzymu, bo te 
cywilizacje nie były ważne. Jedynie wspaniała cywilizacja Zydów jest ważna, mówią ci 
historycy. 


Łatwiej byłoby nam przyjąć ten pogląd, gdyby w ogóle istniała żydowska cywilizacja. 
Dostaliśmy sztukę druku z Chin, sztuki piękne i filozofię z Grecji, prawo z Rzymu. A co 
dostaliśmy od Żydów? Oni zrobili wszystko co było możliwe żebyśmy się tego nie 
dowiedzieli, ale kiedy już znamy prawdziwe pochodzenie Żydów, wiemy co oni nam 
przynieśli, i to już nie jest żadną tajemnicą. 


Mimo że Żydzi pojawiają się wielokrotnie w dziejach innych narodów przez 5.000 lat, nigdy 
nie mogli ani nie chcieli ustanowić własnego kraju. To jest przykre dla takiej wybitnej rasy i 
niezwykłe kiedy weźmie się pod uwagę to, że byli ulubionym narodem Boga. W 
rzeczywistości żaden inny naród nie miał tak żałosnego zapisu w kwestii cywilizacji. Nawet 
afrykańscy Pigmeje rozwinęli własną cywilizację. Większość zapisów historycznych Żydów 
jest taką mieszanką faktów i fikcji, że staje się sprawą pracy detektywistycznej by dojść do 
prawdy. " Historia Żydów " Josepha Kasteina jest przyjmowana jako najbardziej wiarygodna 
historia tego narodu, napisana przez jednego z członków ich narodu. Niemiecki Żyd, Kastein 
skrócił nazwisko z Katzenstein i wiele lat spędził na badaniu biblii. Ale pisze w swojej 
"Historii Żydów " na s. 130: "Dziesięć plemion, pierwsze duże ciało Żydów, które dostało 
sie do niewoli, zniknęło bez pozostawienia po sobie jakiegokolwiek śladu". 


Zwykle historycy nie piszą tak rzeczowo o narodzie który zniknął bez śladu. Większość 
historyków pracuje w oparciu o materiał źródłowy, a Kastein rzuca nam jedną z licznych 
werbalnych tradycji Żydów, która może być akceptowana jedynie bez żadnego rodzaju 
dowodów. Pochodzenie Żydów ujawnia geneza ich nazwy plemiennej. W starożytnej 
historii słowo "Żyd " było nieznane. Żydzi byli wtedy znani jako Hebrajczycy, a słowo 
Hebrajczyk mówi nam o tym narodzie wszystko, co chcemy wiedzieć. " Encyclopaedia 
Britannica" słowo " Hebrajczyk " [ang. Hebrew, czyt. hibru] określa jako pochodzące od 
aramejskiego Ibrahay , ale dość dziwnie nie mówi co ono oznacza. Większość informacji, 
takich jak w "Webster's International Dictionary" (1952), podaje przyjętą definicję 
Hebrajczyka. Webster mówi, ze Hebrew pochodzi od aramejskiego „Ebrt”, które z kolei 
pochodzi od hebrajskiego wyrazu JIbhri, dosłownie: "ten kto jest z drugiego brzegu [zza] 
rzeki. Członek jednej grupy plemion w północnej gałęzi Semitów, łącznie z Izraelitami". To 
jest wystarczająco jasne. Hebrajczyk oznacza " tego kto jest zza rzeki ". 


Rzeki często stanowiły granice starożytnych krajów i ktoś zza rzeki oznaczał, po prostu, 
obcego. W każdym kraju starożytnego Świata, Hebrajczycy znani byli jako obcy. 

Wyraz ten w powszechnym użyciu oznaczał "tego komu nie powinno się ufać aż do chwili 
kiedy się zidentyfikuje". W całej starożytnej literaturze 'Hebrew' pisano jako 'Habiru'. Ten 
wyraz często pokazuje się w Biblii i w literaturze egipskiej. W Biblii 'Habiru' używany jest 
naprzemiennie z 'sa-gaz' , oznaczającym 'nożownik / rzezimieszek' . 


W całej egipskiej literaturze gdzie tylko pojawia się wyraz 'Habiru', jest napisany ze słowem 
'sagaz' obok niego. W ten sposób Egipcjanie zawsze pisali o Żydach jako "nozownikach, 
bandytach zza rzeki". Przez 4.000 lat Egipscy skrybowie w ten sposób identyfikowali 
Żydów. Istotne jest, że nie mówili o nich w żaden inny sposób, tylko tymi dwoma wyrazami. 


Wielki egipski naukowiec, C. J. Gadd, napisal w ksigzce "Upadek Niniwy" [The Fall of 
Nineveh, Londyn 1923]: 'Habiru' pisany jest ideogramem  sa-gaz, co oznacza 'nozownicy / 


'" 


rzezimieszki'. 


W Biblii wszędzie pokazuje się słowo 'Habiru', oznaczające Hebrajczyków, jest używane dla 
określenia bandyty lub rzezimieszka. Stąd w Izajaszu 1:23: „Twoi książęta zbuntowani, 
wspólnicy zlodziei...", wyraz 'złodzieje' jest ' Haribu '. Przysłowia 28:24: " Kto ojca lub 
matkę ograbia mówiąc: "To nie grzech”, jest wspólnikiem zbójcy " / niszczyciela, tutaj 'sa- 
gaz' użyty jest dla niszczyciela, ale słowo 'miszczyciel' pojawia się niekiedy w Biblii jako ' 
'Habiru'. Ozeasz 6:9: 


"Kapłani podobni do zgrai zbójeckiej, mordują oni na drodze do Sychem, popełniają czyny 
haniebne" [ang. "I jak oddziały rabusiów czekają na człowieka , tak zgraja kapłanów 
morduje w sposób zgodny; bo popełniają swoje sprośności" - 
http://www.nonpossumus.pl/ps/Oz/6.php |]. 


Słowem dla 'zbójców' jest tutaj ' Habiru '. W " Historii Żydów" Kastein identyfikuje wiele z 
wielkich imion w żydowskiej historii jako bandytów. 
Wymienia Jeftego jako jednego ze zbawicieli żydowskiego narodu, i na s. 21 pisze: 

"Jefte był głównym rabusiem z Galazy [ang. Gilead], którego wypędzili współplemieńcy". 


I na s. 31 Kastein pisze: 

"W czasie śmierci Saula widzimy Dawida, lidera bandy korsarzy, żyjącego z Ziklag. . . kiedy 
usłyszał że tron był pusty, Dawid natychmiast pospieszył do Hebronu w Judzie. Nikt go nie 
wzywał, ale wyszedł z roszczeniem do królestwa, oświadczając, że Samuel potajemnie go 
mianował". Tyle o jednym z wielkich imion z żydowskiej historii, uzurpatorze, który 
żydowskie plemię podzielił na dwa i utorował drogę do jego upadku. 


Kastein mówi również na s. 34, że 

"Shelmo, Salomon Pokojowy, swoje rządy zainaugurował dokonując trzech mordów, które 
utorowały mu drogę i pozbył się jedynego brata, i zrobił to bez najmniejszych wyrzutów 
sumienia". 


Faktem jest, że obaj — Salomon i Dawid, którzy byli żądnymi krwi bandytami, byli 
typowymi żydowskimi liderami. Żydzi byli częścią historii od zarania cywilizacji, tylko 
dlatego, że zbrodnie były częścią historii od początku cywilizacji. Nie jest przypadkiem to, 
że o Żydach pierwszy raz usłyszano w Palestynie, bo było to skrzyżowanie wszystkich 
szlaków handlowych, morskich i lądowych starożytnego świata. Nieuchronnie na bogate 
karawany napadali piraci i bandyci, którzy mogli uciekać do jednej z wielu jaskiń nad 
morzem, albo w niedostępne góry, korzystając z naturalnych kryjówek na terenie, który 
nazywano "fizycznym centrum ruchów historii, z których wyrastał świat". 


Zapisy o Hebrajczykach bardzo się różnią od żydowskich roszczeń do "wielkiej kultury". 
Ale wszystkie roszczenia żydowskie o kulturze są całkowicie bezpodstawne. The Horizon 
"Księga Chrześcijaństwa ", standardowe źródło informacji, mówi na s. 10: 

"Żydzi powstali jako aglomeracja małych plemion, które później zdobyły niepodległość tylko 
w przerwie między powstaniem i upadkiem wielkich imperiów. Oni nie pozostawili żadnych 


pomników świadczących o ich wspaniałości. Nie ma żadnych grobowców hebrajskich królów 
ze złotymi wieńcami i rydwanami wysadzanymi klejnotami". 


Palestyńscy archeolodzy nie odkopali żadnych posągów Dawida czy Salomona, a tylko 
dzbany na wodę, jak ten którym Rebeka poiła wielbłądy sług Abrahama. 


Instytut Wschodni w Chicago przechowuje jeden z największych na Świecie zbiorów sztuki 
specjalizującej się w egipskiej, syryjskiej i innych kulturach Bliskiego Wschodu, terenu, 
który Żydzi uważają za swoją kolebkę. Można by oczekiwać, że znajdzie się żydowski 
wkład w bogato tu przedstawianą cywilizację. Po przejściu przez ogromne sale wypełnione 
wielkimi dziełami sztuki, wspaniałymi posągami, znakomitymi klejnotami, i innymi 
przedmiotami z grobowców egipskich i asyryjskich zdobywców, dochodzimy do wystawy 
żydowskiej. Jest tu szklana szafa wypełniona połamanymi kawałkami z gliny, surowe, 
nieglazurowane naczynia, które mogą pochodzić z epoki kamienia. Taka jest wielka 
żydowska kultura, o której tak wiele słyszeliśmy. To wszystko co mogą nam zaproponować. 


Fakt jest taki, że w starożytnym świecie Żydzi znani byli jako niszczyciele. Nie 
wyprodukowali żadnej sztuki, nie założyli żadnych dynastii, nie wybudowali żadnych 
wielkich miast, i jako jedyni spośród starożytnych ludów nie mieli żadnego talentu do 
piękniejszych rzeczy cywilizowanego życia. Czy to nie jest w sprzeczności z żydowskimi 
twierdzeniami, ze oni, i tylko oni, są jedynymi nosicielami pochodni cywilizacji? 


Faktem jest również to, że Żydzi, którzy nie zawsze byli dobrymi (sprawnymi?) bandytami, 
sztukowali niepełne życie (biedowali?) w Palestynie, i często byli na skraju głodu. Ich dieta 
składała się głównie z topornych placków jęczmiennych, a opowieść o Ezawie, który 
sprzedał swoje pierworództwo za miskę polewki, jest typowa dla ich ubóstwa. 


Polewka to była po prostu miska zupy z soczewicy, a Ezaw był zadowolony z tego, że za nią 
sprzedał swoje pierworództwo. Historyk Arnold Toynbee, określił Żydów po wsze czasy 
kilka lat temu, kiedy nazwał ich " skamieniałym " narodem. Uważał, że byli narodem 
któremu nie udało się rozwinąć od czasów epoki kamiennej, czego dowodem są ich gliniane 
naczynia. Nie potrafili opanować rolnictwa, hodowli zwierząt, architektury, ani żadnej z 
cywilizowanych sztuk. 


Kastein tak mówi na s. 7 o swoim narodzie: 

"Oni (Żydzi) pierwszy raz pojawili się w dolnym biegu Eufratu, potem podróżowali na 
północ do Mezopotamii, i wzdłuż szlaku wykorzystywanego przez wszystkie grupy 
ówczesnych ludów i w tej części świata... drogami przez Syrię do Kaany i na pustynie dalej, 
kiedy zapanował głód, nawet przedostali się do Egiptu. Ludy, które je spotykały, nazwały ich 
ludźmi 'z drugiej strony' rzeki. 'Z drugiej strony' po hebrajsku to 'eber'. Ci którzy witali ich z 
drugiej strony byli 'Ibrim', po angielsku Hebrews (Hebrajczycy). Niektórzy (z Żydów) 
pozostali na terenie Kanaanu, inni osiedlili się wzdłuż wielkiego szlaku militarnego 
Wschodu, i na sąsiadujących pustyniach i pustkowiach, gdzie prowadzili nomadyczne życie, 
podczas gdy małej części, z powodu głodu, udało się dotrzeć do Egiptu, gdzie faraonowie 
wzięli ich pod swoją opiekę ". 


Niektórym czytelnikom moze wydawaé sie dziwne, ze Zydzi mogli przebywaé na pustyniach 
i pustkowiach, czy że tak woleli, ale takie tereny są naturalnym Środowiskiem bandytów. 
Musimy tylko pamiętać, że wyjęci spod prawa na amerykańskim zachodzie zawsze uciekali 
na pustynię albo do niezbadanych zakątków gór. 


Cytując dalej Kasteina: 

"Wszystko kalkulowano po to żeby te bandy emigrantów do Egiptu rozpadły się w tym kraju, 
albo zostały wchłonięte przez inne gałęzie rasy semickiej, które także tam emigrowały... Ale 
to nie miało miejsca”. 


Chociaż w Egipcie nie zachowywano różnic rasowych, to tylko Żydzi trzymali się od 
wszystkich z daleka. Wkrótce doszli do wysokich stanowisk na ziemi faraonów, i 
jednocześnie, tak jak to miało miejsce w innych krajach, imperium zaczęło się rozpadać. 
Gangi bandytów na obrzeżach imperium stawały się odważniejsze, wydawały się wiedzieć 
kiedy uderzyć i które miasta były marnie strzeżone. W tym samym czasie imperium zaczęło 
upadać od środka. Jego przywództwo stało się żałosne i morale ludzi osłabione. 


Jednym z najlepszych źródeł historycznych z tego okresu są Listy Tell El Amarna , napisane 
przez gubernatora peryferyjnej prowincji. Odkrycie i przekład tych listów otworzyły nową 
erę egiptologii. Ujawniły również niszczący skutek Żydów. Te listy są pełne próśb o pomoc 
i adresowane są do wydającego się być głuchym faraona. Opisują ataki  Habiru i 
niemożliwość dalszej obrony przygranicznych miast. 


Być może faraon nigdy nie otrzymał tych listów, być może był zbyt zajęty słuchaniem 
swojego żydowskiego premiera, który interpretował mu jego sny. Nie wiemy dokładnie co 
się wydarzyło, ale wiemy, że imperium upadło. 


W liście nr 76 gubernator napisał: "Zobaczcie, on (Abdi-Ashirta, herszt bandytów Habiru ) 
teraz opanował cały amelut-gaz przeciwko Sigata i Ambi". 


Gubernator pisał o tym, że wielki sojusz bandytów z rzezimieszkami zagrażał imperium. W 
starożytnym Egipcie określenie 'amelut-gaz' było jednoznaczne z 'amuandsa-gaz', i ' amu ' 
było wyrazem używanym przez Egipcjan w odniesieniu do Hebrajczyków. 'Amelut-gaz' 
oznaczał żydowskich bandytów'. Sayce mówi, że "egipskim odpowiednikiem Hebrajczyka 
jest 'amu'." Znaczna część egipskiej literatury zajmuje się społecznym niezadowoleniem w 
tym okresie, kiedy Żydzi podkopywali największą cywilizację znaną człowiekowi do tego 
czasu. Dlatego mamy "Napominania egipskiego mędrca z Hieratycznego Papirusa w Leiden" 
[Admonitions of an Egyptian Sage from a Hieratic Papyrus in Leiden], przełożonego i 
opublikowanego przez Alana H. Gardinera w 1909r. 


Przekład Gardinera: 

"Egipt był w rozpaczy, system społeczny uległ dezorganizacji, w kraju zapanowała przemoc. 
Najeźdźcy łupili bezbronne społeczeństwo, bogaczy pozbawiono wszystkiego i spali pod 
gołym niebem, a biedni zabierali im ich dobytek. Tu opisany jest nie tylko niepokój lokalny, 
ale i wielka i definitywna katastrofa narodowa. Faraon był dziwnie nieaktywny". 


Inne źródło, słynny Papirus Ipuwer , mówi: 


"Miasta zostały zniszczone... lata chaosu. Niekończący się chaos. Ryby w jeziorach i 
rzekach giną, lęgnie się obficie robactwo, insekty i płazy”. 


Jakie dziwne zjawisko! Nie opisuje się bitew, imperium nie zaatakowano z zewnątrz. Opis 
jest dziwnie podobny do francuskiej i rosyjskiej komunistycznej rewolucji... bogaci 
pozbawieni wszystkiego i spali pod gołym niebem. Są także podobieństwa do nowoczesnej 
Ameryki... ryby w jeziorach i rzekach giną... niekończący się chaos. 


Jednym z najlepszych źródeł dla egiptologii jest "Historia Egiptu" [History of Egypt] 
Manetho. Upadek imperium opisuje następującymi słowami: 

"Ludzie niegodziwego pochodzenia ze Wschodu byli tak bezczelni, że napadli na kraj, który 
opanowali głównie siłą, bez żadnych trudności czy nawet walki". 


Choć jest to niesamowite, to wydarzyło się wielokrotnie w starożytnym Świecie. Jak to się 
przydarzyło najpotężniejszemu jakie znamy imperium? To stało się już w Babilonii. Żydzi 
utorowali drogę najeźdźcom. Tymi najeźdźcami Egiptu byli Hyksosi, albo Pasterscy 
Królowie, którzy zdobyli Egipt bez walki i dyktaturę nad narodem utrzymali w nim przez 
511 lat. Niektórzy badacze uważają, że Hyksosami byli Żydzi, bo egipskiego wyrazu 'amu ' 
niekiedy używano w odniesieniu do Hyksosów, chociaż w większości papirusów odnoszono 
go do Żydów. Ta konfuzja istniała nawet między późniejszymi egipskimi historykami z 
okresu hyksońskiego i powstała z powodu Żydów, którzy otworzyli bramy kraju 
najeźdźcom, a za ich panowania stali się faworyzowaną mniejszością. Manetho pisze: 
"Hyksosi znani byli jako protektorzy Żydów". 


W okresie 511 lat, w Egipcie Żydzi byli księciami, brali to co chcieli od zniewolonych 
Egipcjan, i narażali się na ich wrogość poprzez ich występną arogancję wobec zdradzonego 
społeczeństwa. I w końcu rodowici liderzy Egipcjan doprowadzili do udanego buntu i na 
zawsze wypędzili Hyksosów. Manetho pisze, że po wypędzeniu Hyksosów, Egipcjanie 
ukarali Żydów za ich zdradę, i zniewolili ich dożywotnią ciężką pracą. 


To prowadzi nas do okresu Mojżesza, kiedy Żydzi skarżyli się na swój ciężki los w Egipcie. 

Zanim zdradzili naród Hyksosom, cieszyli się w Egipcie wolnością, i było oczywiste, że 
powinni zostać ukarani za swoją zdradę. Zamiast znosić tę niewolę, napisali petycję do 
faraona by pozwolił im wrócić do Palestyny, i kontynuować życie nomadycznych bandytów. 
Ale oburzony naród egipski zażądał by odbyli swoją karę, i faraon był zmuszony z tym się 
zgodzić. Teraz Żydzi wykorzystywali każdą metodę by zdobyć wolność, sprowadzali plagi 
na naród egipski, posługiwali się truciznami i zatruwali wodę. W końcu pozwolono im 
opuścić Egipt. 


Chociaż takie są fakty o żydowskim pobycie w Egipcie, ohydny zapis zdrady i zniszczenia, 
te fakty opisane są tutaj po raz pierwszy w języku angielskim, mimo że źródła te były znane 
od stuleci. Prawdziwe pochodzenie Żydów i definicja Habiru i 'sa-gasas' opisuje charakter 
tego narodu, i od dawna były znane badaczom biblijnym. Dlaczego umyślnie utajniali 
wszelkie wzmianki o tym, że przez cały okres starożytnego świata, Żydów znano i obawiano 
się jako rzezimieszków i bandytów? Przede wszystkim uwierzyli w żydowskie kłamstwo, ze 
Chrystus był Żydem. Gdyby opublikowali wyniki swoich badań o pochodzeniu Żydów, 
Chrystusa uznaliby za potomka żądnych krwi banitów. 


Oczywiście to nie może być prawdą. W rezultacie w swoich pracach pominęli wszystkie 
odniesienia do  Habiru i  'sa-gas' . Dosłownie tysiące naukowców utajnili tę istotną 
informację w tysiącach książek opublikowanych na temat historii starożytnej w przeszłych 
stuleciach. Teraz musimy dokonać ponownej oceny całej historii wczesnych cywilizacji w 
świetle tego co wiemy o Żydach. 


Inną dziedziną w której badacze i uniwersytety wykazały się szczególnym niedbalstwem jest 
niesamowita gloryfikacja języka hebrajskiego. Mówiono nam, że hebrajski jest jednym z 
wielkich języków wszech czasów, że napisano w nim większość wspaniałej literatury 
Światowej, i że jest to język sformułowany do wyrażania najbardziej szlachetnych uczuć. Ale 
otwórzmy tylko Encyclopaedia Britannica by dowiedzieć się, że hebrajski jest bardzo 
ograniczonym językiem składającym się tylko z mniej więcej 500 podstawowych wyrazów, 
tak jak "podstawowy angielski" propagowany w czasie II wojny Światowej. Ponadto, jak 
pisze Britannica , hebrajski w ogóle nie jest językiem, ale mieszanką innych blisko- 
wschodnich języków. 


Britannica mówi: 
"Język kompozytowy ludów semickich, zawierający aramejski, kananejski, arkadyjski i 
asyryjsko-babiloński". 


W prostych słowach, hebrajski był po prostu językiem jidysz starożytnego świata, 
wielojęzykowym żargonem, którego używali Żydzi w swojej podziemnej działalności. I 
wielka literatura rzekomo napisana w tym języku to kolejny mit, bez żadnego oparcia w 
faktach. 


Ewangelie Nowego Testamentu, jak mówi większość badaczy biblijnych, napisano w języku 
greckim, a nie hebrajskim. Żydowscy pisarze przyznają, że większość prac "hebrajskich" 
była tylko wzięta ze źródeł babilońskich i egipskich. Psalmy, rzekomo seria wielkich 
poematów hebrajskich, wzięto słowo w słowo z "Hymnów Akhenatona do Słońca", 
napisanych 600 lat wcześniej w Egipcie. Horace Meyer Kallen, profesor z Żydowskiej 
Nowej Szkoły Badań Społecznych [Jewish New School of Social Research], mówi, że 
Księga Hioba została wyrwana wprost z wczesnej i obskurnej greckiej sztuki. 


Velikovsky potwierdza, że było "wiele podobieństw" między Hymnami Wedyjskimi [Vedic 
Hymns] i Księgami Joela i [zajasza . Dekalog został w całości wzięty z egipskiej Księgi 
Zmarłych [Book of the Dead]. 

I wkrótce cała lista "wspaniałych prac żydowskich". Ale studenci naszych uniwersytetów nic 
nie wiedzą o tym wszystkim. Oni bez pytania akceptują oświadczenia swoich profesorów 
(teraz w większości Żydów), mit o wspaniałym języku hebrajskim i wspaniałej hebrajskiej 
literaturze. Faktem jest, że Żydzi, całkowicie pozbawieni wszelkiego rodzaju twórczego 
talentu, kradli literaturę tak jak kradli wszystko inne od tolerujących ich narodów. 


ROZDZIAL 4: 
Zydzi w starozytnej historii 


Już widzieliśmy jak Żydzi osłabili i zniszczyli cywilizację Egiptu, ale w jaki sposób? Był to 
biologiczny rezultat otorbionej pasożytniczej narośli, żydowskich obcych, którzy przypieli 
się do egipskiego narodu, i którzy zaczęli robić wszystko co mogli by zniszczyć swojego 
gospodarza, mimo że czerpali z niego dużo pokarmu. Ten proces Żydzi powtarzali w każdej 
ze starożytnych cywilizacji. 


W Starym Testamencie Żydzi próbują usprawiedliwiać swoją bezdomność wskazując na to, 
że Bóg był z nich niezadowolony i wysłał ich na wędrówkę po Świecie z powodu ich 
nikczemności. Ten temat wielokrotnie powtarza się w Biblii (Grecka 'biblos' albo księga). 


Typowe są wersety Ezechiela 36: 17-20: 

"Synu człowieczy, kiedy dom Izraela mieszkał na swojej ziemi, wówczas splugawili ją swym 
postępowaniem i swymi czynami: postępowanie ich wobec Mnie było jak nieczystość 
miesięczna kobiety. Wtedy wylałem na nich swe oburzenie z powodu krwi, którą w kraju 
przelali, i z powodu bożków, którymi go splugawili. I rozproszyłem ich pomiędzy pogańskie 
ludy, i rozsypali się po krajach, osądziłem ich według postępowania i czynów. W ten sposób 
przyszli do ludów pogańskich i dokąd przybyli, bezcześcili święte imię moje, podczas gdy 


"n 


mówiono o nich:" To jest lud Pana, musieli sie oni wyprowadzić ze swego kraju". 


W ten sposób Bóg twierdzi, ze bluznierstwem jest by Żydzi uważali się za "lud Pana", i 
biorąc pod uwagę ten zapis, jest to fantastyczne twierdzenie. On mówi także, że zostali 
wypędzeni z powodu krwi przelewanej przed splugawionymi bożkami, starodawnego 
zwyczaju znanego jako "mord rytualny". 


Chociaż tutaj jako przyczynę rozproszenia Żydów podaje się gniew Boga, to warto 
zauważyć, że jest tu użyte oskarżenie o krew, które zawsze wysuwano kiedy wypędzano ich 
z kraju. Dlatego nie powinniśmy ignorować żydowskiej predylekcji praktykowania swojego 
wewnętrznego przymusu by szerzyć go w całym cywilizowanym świecie, i jeszcze 
dziwniejsze jest to, że żaden historyk ani filozof nowoczesnych czasów nie uznał za 
stosowne skomentować ten Światowy fenomen, który miał dewastujący skutek na każdą 
kulturę którym ją zatruli. Czołowy biznesman J J Cavanagh rozproszenie Żydów porównał z 
fizjologicznymi skutkami raka: 


"Żydów" — powiedział w Chicago do grupy biznesmenów — "można rozumieć jako chorobę 
cywilizacji. Można ich porównać z szerzeniem się raka w całym organizmie ludzkim. Tak jak 
Zydzi szerzą się w cywilizowanym świecie, podążając szlakami handlowymi, tak komórki 
rakowe szerzą się w organizmie, idą wzdłuż arterii i żył do każdej części systemu. I jak Żydzi 
gromadzą się w częściach świata i zaczynają się mnożyć, i duszą i trują całe społeczeństwa i 
narody, tak komórki rakowe gromadzą się i mnożą i niszczą poszczególne organy, i w końcu 
cały organizm". 


Wielu historyków starożytnego Świata zauważyło żydowski fenomen, i komentowali go, ale 
większość z tych prac zniszczono. Spośród nielicznych komentarzy na temat Zydów, które 
przetrwały żydowskie niszczenie bibliotek, są te należące do Filo i Strabo. Filo, znaczący 


historyk, napisal, ze "wspólnoty zydowskie szerzyly sie na wszystkich kontynentach i 
wyspach”. 


Komentarze Strabo o Żydach, napisane w czasach cezara Augusta Rzymskiego, są jeszcze 
bardziej pouczające. Napisał: 

"W kraju Cyrenejczyków były cztery klasy. Pierwsza składała się z obywateli, druga z 
rolników, trzecia z obcych rezydentów, i czwarta z Żydów. Ten lud już doszedł do każdego 
miasta, i nie jest łatwo znaleźć miejsce w zamieszkałym świecie, który nie miał tego ludu i w 
którym nie dał odczuć swojej siły”. 


Obserwacja Strabo jest prawdopodobnie najbardziej odkrywcza na temat problemu 
żydowskiego w starożytnym świecie. Stara się podkreślić, że Żydzi mieli niższy status niż 
obcy rezydenci — inaczej mówiąc, byli grupą obcych rezydentów których uważano za tak 
niebezpiecznych, że uznano ich za odrębną grupę. Żydzi już stali się znani jako niszczyciele 
narodów, i wolno im było mieć małą albo żadną siłę polityczną, ale nadal udawało im się 
zrobić swoją siłę odczuwalną, jak wykazuje Strabo. Oni robili to poprzez ich 
międzynarodowe koneksje jako bankierzy, i jako paserzy [skradzionych towarów]. 
Pożyczanie pieniędzy było podstawowym zajęciem tego ludu, bo to dawało im władzę nad 
rozrzutnymi arystokratami, których następnie mogli wykorzystywać do zniewalania ludzi dla 
żydowskich celów. 


Chociaż Żydzi raczej woleli osiedlać się w większych miastach, to znajdowali się również w 
najbardziej odludnych miejscach imperium. 


Charles H H Wright w książce "Światło z egipskich papirusów" [Light from Egyptian 
Papyri, Londyn 1908], na s. 3, pisze: 

"Niewiele lat po zniszczeniu Jerozolimy przez Nabuchodonozora, kolonia Żydów znalazła 
drogę do Assuanu, południowego pogranicza Egiptu. Tam nabywali dla siebie domy i pola. 
Niektórzy z nich zajmowali się pożyczaniem pieniędzy, można powiedzieć zostali nawet 
bankierami. To pokazuje papirus oznaczony L, w którym należycie spisano regularne 
targowanie się o pożyczkę. Zapisano ostrożne klauzule o miesięcznym spłacaniu odsetek od 
pożyczki. Na dokumencie podpisy złożyło pięciu świadków. Na tym papirusie jest wzmianka 
o Domu Jahu [ House of Yahu — Jehovah] i o ołtarzu na którym codziennie składano ofiary". 


A zatem Żydzi, tysiące lat temu, zajmowali się pożyczaniem pieniędzy w odległej prowincji 
Assuan, i ta działalność stanowiła integralną część ekonomicznego i religijnego życia 
wspólnoty żydowskiej. W tamtych czasach Żydzi otwarcie czcili Baala, ich Boga Złota, ale 
praktykowane przez nich przed ołtarzem orgie były tak podłe i obsceniczne, że żydowską 
religię z powodu powszechnego oburzenia zmuszono do zejścia w podziemie. Bożki Baala 
stopiono i Żydzi nazwali go Jahu albo Jehowa, i ukrywali wiele swoich religijnych praktyk 
w jego honorze. 


Pomimo żydowskich roszczeń o posiadaniu najważniejszej cywilizacji starożytnego Świata, 
faktycznie żydowskiemu plemieniu w Palestynie poświęcono niewiele miejsca w zapisach 
historycznych. Na s. 54 "Historii Zydów" Kastein pisze: 


"Nieistotne małe państwo w Palestynie było wasalem Asyrii i z powodu jego bardzo małej 
wielkości pozostawione było samemu sobie. Wszystko o jego kolosalnej sile wyszło od tych 
którzy chcieli imperium". 


Jak można pogodzić historyka Żydów Kasteina, z jego definicją Palestyny jako "nieistotnym 
małym państwem", z badaczami i profesorami w naszych nowoczesnych uniwersytetach, 
którzy mówią studentom, że Żydzi mieli najwspanialszą cywilizację znaną człowiekowi? 
Faktem jest, że nigdy nie było żadnej żydowskiej cywilizacji. Były jedynie infekcje 
zdrowych cywilizacji przez żydowskie narośla pasożytnicze, które zawsze okazywały się 
fatalne dla ich gospodarzy. 


Typowy był los Babilonii. Nabuchodonozor, najpotężniejszy władca starożytnego Świata, 
otrzymał tyle skarg o żydowskich bandytach działających w Palestynie, że wyruszył 
przeciwko nim. Babilońskie armie bezlitośnie ścigały Żydów po pustyniach i pustkowiach, 
aż zabiły lub schwytały ich wszystkich. To było w roku 586 pne. Zgodnie z ówczesnym 
zwyczajem, Nabuchodonozor tych którzy przeżyli zabrał do kraju jako niewolników. Tych 
30.000 żydowskich jeńców osiedliło się w Imperium Babilońskim i pozwolono im zakładać 
własne osady. Żydowski historyk Gerson Cohen pisze, że "Wiele miejsc w Babilonii miało 
społeczność wyłącznie żydowską". 


W okresie krótszym niż 50 lat już nie było Babilonii. Pomimo nadanej im wolności, Żydzi 
zaczęli spiskować w celu obalenia imperium. Wtedy Cyrus, przywódca Persów, chciał 
zaatakować Babilonię i przejąć jej bogactwa, ale wiedział, że jego armia nie była 
wystarczająco silna. Przyszli do niego żydowscy emisariusze i zadeklarowali, że oni chętnie 
otworzą mu bramy. Początkowo Cyrus podejrzewał zasadzkę, i mówi się, że pierwszego 
takiego żydowskiego posłańca skazał na śmierć, ale Żydzi później przekonali go, że byli 
szczerzy. W zamian poprosili go o przywrócenie im ich ziemi w Palestynie. 


W roku 539 pne., u bram Babilonii pojawiła się armia Cyrusa. Na s. 65 " Historii Żydów ", 
Kastein pisze: "Podbój Babilonii zrealizowano bez trudności, miasto upadło bez walki". Co 
za zbieg okoliczności! To jest dokładnie to co napisał Manetho o upadku Egiptu przed 
najeźdźcami — Hyksosami. Nie było żadnej bitwy. Mimo że starożytna historia pełna jest 
zapisów o długich i rozpaczliwych walkach między narodami i O oblężeniach miast, które 
trwały wiele lat, kiedy miasto miało znaczną społeczność żydowską, te bitwy nie wydawały 
się mieć miejsca. Niewątpliwie Żydzi nie chcieli widzieć swoich domów i biznesów 
zniszczonych podczas ataku. 


Kastein mówi dalej na s. 65 "Historii Żydów": "Żydzi witali Cyrusa z otwartymi ramionami". 


Tu jest kolejny temat powtarzany w całej historii Żydów. W każdym kraju który upada bez 
walki, Żydzi spieszą się witać najeźdźców. Kastein mówi, że Cyrus pozwolił Żydom na 
powrót do ich kraju, ale wielu z nich wolało zostać w Babilonii, a wszystko czego Cyrus nie 
mógł zabrać do Persji stało się własnością Żydów. W rezultacie w Babilonii Żydzi utworzyli 
bogatą i potężną klasę rządzącą, i poświęcili swój czas i pieniądze na sformułowanie swojej 
etyki, spisanej jako Talmud Babiloński . W wydaniu londyńskim z 1935 w języku 
angielskim jako Talmud Soncino , na s. 21 rabin Herzl pisze: "Kiedy przybyliśmy do 
babilońskiej Gemary, zajęliśmy się tym co ludzie rozumieją kiedy mówią lub piszą o 


Talmudzie. Jego miejsce urodzenia, Babilonia, byla autonomicznym centrum zydowskim 
przez dluzszy okres niz kazde inne miejsce, a mianowicie tuz po 586 roku przed erq 
chrześcijańską, do roku 1040 po erze chrześcijańskiej — 1.626 lat". 


Zauważmy, ze rabin Herzl dumnie oświadcza, ze po podbiciu przez Cyrusa, Babilonia stała 
się autonomicznym, albo samorządnym CENTRUM żydowskim! Zadne oświadczenie nie 
byłoby bardziej odkrywcze o roli odegranej przez Zydów w zdradzie kraju na rzecz Cyrusa. 


Żydzi nie tylko przejęli Imperium Babilońskie, ale również poszli do domu z Cyrusem i 
utworzyli duże kolonie w Persji. Max Radin, w " Żydzi wśród Greków i Rzymian " [The 
Jews among the Greeks and Romans], na s. 61 pisze: 

"Wirtualna autonomia okresu perskiego pozwoliła na rozwój dobrze zorganizowanej klasy 
kapłanów, | Soferim lub skrybów, ludzi uczonych w prawie, którzy nie mieli żadnych 
określonych funkcji kapłańskich". 


Ale Radin nie mówi o tym, że ci skrybowie nie byli kapłanami, byli władcami 
autonomicznej wspólnoty żydowskiej. To skrybowie tego typu spotkali się by skazać Jezusa 
Chrystusa na ukrzyżowanie. 


Wpływ Żydów w Imperium Perskim wkrótce spowodował ten sam los jak wcześniejsze 
cywilizacje. Jedną z najkrótszych ksiąg w Biblii jest Księga Estery, najbardziej żydowska z 
ksiąg i jedyna w której nie występuje Bóg. Historia Estery dała początek najważniejszej 
religijnej ceremonii Żydów, świętu Purim , które celebruje zwycięstwo Żydów nad Gojami, 
kiedy Ester udało się doprowadzić do egzekucji Hamana. 


W tamtym czasie królem Persji był Aswerus, a jego premierem był sumienny, pracowity Goj 
o imieniu Haman. Haman niepokoił się rosnącą siłą i bezczelnością perskich Żydów. Zatem 
Estera 3:8-9: 

"Potem rzekł Haman do króla Aswerusa: "Jest pewien naród rozproszony i odłączony od 
narodów we wszystkich państwach królestwa twego, a prawa jego są inne niż każdego 
innego narodu. Praw króla oni nie wykonują i w interesie króla leży, aby ich nie zostawić w 
spokoju. Jeśli król uzna to za słuszne, niech wyda dekret, aby ich wytracić. . ." 


Ta prośba wydawała się królowi Aswerusowi rozsądna i upoważnił Hamana by przygotował 
dzień w najbliższej przyszłości kiedy zostanie rozwiązany problem żydowski. Obaj nie 
wiedzieli, że ulubiona żona Aswerusa, Estera, była ukrytą Żydówką o imieniu Hadassah. 
Była siostrzenicą żydowskiego lidera o imieniu Mardocheusz, i on przemycił ja do pałacu by 
czarowała króla, i w ten sposób żydowska nierządnica została królową. 


Wkrótce Żydzi dowiedzieli się o planach króla Aswerusa i Mardocheusz pospieszył do 
pałacu, gdzie poinformował Esterę o niebezpieczeństwie dla Żydów. Estera odważnie udała 
się do króla, powiedziała że była Żydówką i zachęciła go do spełnienia prośby Hamana. Król 
nie mógł oprzeć się jej wdziękom i zgodził się na wszystko o co prosiła. Estera poprosiła 
tylko o to by Haman dokończył budowę szubienicy by powiesić Mardocheusza i innych 
żydowskich spiskowców, a potem żeby król powiesił na niej Hamana. Król zgodził się, i 
kiedy powieszono Hamana, Estera zmusiła króla do wszczęcia terroru przeciwko jego 
gojowskim poddanym. Estera 8:7: 


"Wtedy rzekł król Aswerus do królowej Estery i do Żyda Mardocheusza: "Oto dałem Esterze 
dom Hamana, a jego powiesili na drzewie, ponieważ wyciągnął rękę na Zydów". 


Żydzi wysunęli dalsze żądania, i znowu król się zgodził, bo nie mógł odmówić niczego 
Esterze. Estera 8:11: "król pozwala Żydom, mieszkającym w poszczególnych miastach 
zgromadzić się i stanąć w obronie swego życia, aby mogli wytracić i wymordować, i wygubić 
wszystkich zbrojnych swoich wrogów wśród ludów i państw wraz z ich niemowlętami i 
kobietami, a także aby zabrali ich majętność”. 


Ten werset ujawnia wrodzoną żądzę krwi Żydów, w ich dążeniu do pozwolenia na rzeź 
kobiet i dzieci, którzy nie wyrządzili im żadnej krzywdy. Działanie Hamana przeciwko nim 
zostało zaplanowane jako program rządowy, ale żydowski kontratak stał się dziką rzezią 
niewinnych. Rozpoczęła się rzeź, jak opisuje Estera 8:17: "We wszystkich bez wyjątku 
państwach [ang. prowincjach] i w każdym mieście, w miejscu, dokąd dotarło słowo króla i 
jego dekret dla Żydów, była radość i wesele, uczty i dzień zabawy. Wielu spośród narodów 
państwa perskiego przechodziło na judaizm, ponieważ padł na nich strach przed Żydami". 


Na prośbę Estery król Aswerus powiesił każdego z dziesięciu synów Hamana, a ich jedyną 
zbrodnią było to, że Haman był ich ojcem, a którego dom i dobra dano krewnym Estery. 


Rzezi Gojów dokonano w całym Imperium Perskim, a rozlew krwi rodowitych liderów tak 
osłabił naród, że wkrótce imperium zostało łatwo podbite przez Aleksandra Wielkiego. 
Ponieważ Haman wymyślił taki los, albo Pur, by zaatakować Żydów, zwycięzcy Żydzi 
przyjęli nazwę Purim, albo Dzień Losu, by celebrować swoje zwycięstwo nad Gojami. 
Ostatni werset Estery opisuje ich szczęśliwą wspólnotę żydowską, Estera 10:3: "Albowiem 
Żyd Mardocheusz był drugim po królu Aswerusie i wielkim w oczach Żydów, i umiłowanym 
przez mnóstwo braci swoich. Troszczył się o dobro swego ludu i zabiegał o szczęście całego 
swojego narodu". 


Cywilizacje egipska, babilońska i perska upadły z powodu wywrotowych działań Żydów. 
Kolejną która poniosła ciężar żydowskiego pasożytnictwa była Grecja. W całej historii żadne 
dwa narody nie były bardziej diametralnie różne niż Żydzi i Grecy, Żydzi zawsze żywili 
wielką nienawiść do greckiej kultury. Grecy przedstawiali wyrafinowanie cywilizowanego 
dżentelmena i indywidualisty, podczas gdy Żyd nadal był zbrutalizowanym, przyziemnym, 
niekreatywnym, nieartystycznym i bezimiennym członkiem plemienia bandytów. 


Ralph Marcus w " Wielkich pomysłach narodu żydowskiego" [Great Ideas of the Jewish 
People] pisze na s. 103: "Z ostatnich odkryć archeologicznych wiemy, że hellenistyczne 
miasta na granicy z Judeq miały bogatą grecką architekturę i sztukę”. 


Kultura grecka sięgała do skraju pustyni, i kończyła się tam gdzie zaczynali się żydowscy 
bandyci. 


W "Historii Żydów" Kastein pisze na s. 92: "Grecy mieli ogromne doświadczenie na tym 
świecie, mieli bogatą wyobraźnię i wiele stworzyli. . . że, w tych okolicznościach , oni 
powinni zgadzać się z narodem przepojonym spokojem i czasami flegmatyczną i sielankowq 
pewnością jeśli chodzi o jego zdobycze duchowe , barbarzyńcy bez żadnej rzeźby czy 


kultury , zawsze zabarwieni ich pogardą i bezsilnym gniewem . Nieuniknionym logicznym 
rezultatem tej postawy ze strony Greków był wzrastający antysemityzm, nienawiść do 
Żydów”. 


Tym sposobem antysemityzm Kastein przypisuje Grekom, ale nie mówi o żydowskiej 
nienawiści do greckiej kultury. Na s. 88 "Historii Żydów" podaje bardziej wiarygodną 
przyczynę antysemityzmu: "Judea sparaliżowała grecki atak, podczas gdy Żydzi 
aleksandryjscy doprowadzili do upadku greckiej cywilizacji". 


Jest to najbardziej alarmujące potwierdzenie dokonane przez żydowskiego historyka na 
temat destrukcyjnego wpływu Żydów. Aleksandria była ośrodkiem intelektualnym późnego 
Imperium Greckiego, a jej biblioteka była najwspanialsza na Świecie. To tutaj, jak mówi 
Kastein, Żydzi wywołali rozpad greckiej cywilizacji. Później spalili wspaniałą bibliotekę, 
ponieważ były w niej setki dokumentów historycznych na temat destrukcyjnej działalności 
Zydów. 


Po upadku cywilizacji greckiej, Żydzi zaczęli infekować Rzym. Od początku żydowskich 
wpływów w imperium, Rzymianie byli świadomi niebezpieczeństwa, ale wydawali się 
bezsilni by zapobiec podstepnym działaniom Żydów. Historyk rzymski Diodorus napisał: 
"Żydzi, jedyni ze wszystkich narodów, absolutnie odmawiają współpracy z każdym innym 
narodem, i wszystkich ludzi uważają za wrogów". 


To nie było całkowitą prawdą. Żydzi uważali wszystkich innych ludzi za gatunek inny od 
siebie, co wydaje się być poprawne. Oni również uważali innych ludzi za ignoranckie bestie, 
które mogli wykorzystywać jak bydło i zabijać dla żydowskich korzyści. Badacz Rzymian 
Williams tak to komentuje: "Separacja nie istniała między rasami, a między tymi którzy byli 
lojalni wobec Prawa Mojżeszowego, i tymi którzy je odrzucili. . . człowiek z każdej rasy mógł 
być akceptowany (przez Żydów). Jedyną zasadniczą rzeczą była akceptacja obrzezania, co 
było powodem pogardy wobec nich ze strony Rzymian". 


W ten sposób dowiadujemy się, że Żydzi nie wykluczali nikogo ze swojego gangu, kto 
akceptował barbarzyńskie Prawo Mojżeszowe, oko za oko i ząb za ząb. Jako 
międzynarodowe podziemie, Żyd potrzebował jednego niezbitego znaku uznania, fizycznego 
hasła, które natychmiast identyfikuje tych, którzy są z nimi. Tą identyfikacją, jedyną na którą 
Żydzi zawsze z tego powodu nalegali, było obrzezanie. Ono nie tylko identyfikowało 
aktywnych Żydów, ale również tych Gojów, których Żydzi zniewolili, było symbolem 
żydostwa. 


W rezultacie kiedy Żydzi dochodzili do władzy w Imperium Rzymskim, i zaczynali posiadać 
wielu niewolników, pierwszą rzeczą jaką zrobili było obrzezanie swoich gojowskich 
niewolników jako symbol własności. To obrzezanie Gojów wywołało bunt Rzymian 
przeciwko nim. W 315 AD cesarz Konstantyn wydał pierwszy edykt przeciwko Żydom, 
których nazwał "tą haniebną sektą". 


Edykt zakazywał Żydom obrzezania ich gojowskich niewolników, jak również ograniczał 
żydowski samorząd zakazując im karania członków własnej rasy. Do tego czasu Żydzi 
uważali iż są ponad rzymskim prawem, i zachowywali własne sądy. Żydów którzy buntowali 
się przeciwko władzy mędrców ostro karano. Na skutek tej ingerencji w ich rząd, Żydzi 
obrócili się przeciwko Konstantynowi i zmusili go do opuszczenia Rzymu. Udał się do 
Konstantynopolu, gdzie założył Imperium Bizantyjskie. 


Jednym z największych historyków starożytnego Rzymu był Tacyt. O Żydach napisał: 
"Żydowskie zwyczaje są podłe i obrzydliwe i swoją trwałość zawdzięczają swojej deprawacji. 
Żydzi są wyjątkowo lojalni względem siebie, są zawsze gotowi okazać sobie współczucie, ale 
wobec innych narodów czują jedynie nienawiść i wrogość. Jako rasa ulegają żądzy, pośród 
nich samych nic nie jest bezprawne". 


Jak pokazuje komentarz Tacyta, Rzymianie dobrze znali charakter Żydów jako grupy 
przestępczej i amoralnej. Dlaczego więc Rzymianie, dumny i ambitny naród, nie mogli 
oprzeć się podstępnym działaniom Żydów? Odpowiedź, choć jest to dziwne, leży w 
rzymskim charakterze. Silna rasa, Rzymianie podbili świat, łącznie z pustynią palestyńską. 
Ale Rzym nie miał obrony przed Żydami, którzy w sercu Rzymu utworzyli swoją zwykłą 
pasożytniczą wspólnotę. Rzymianie wielokrotnie próbowali ich się pozbyć. Za każdym 
razem Żydzi wracali. Rzym był centrum bogactwa świata. Niemożliwe było trzymać Żydów 
z daleka od takiego bogactwa. 


O wypędzeniu Żydów przez cesarza Tyberiusza historycy mówią jako o "pierwszym 
przykładzie nietolerancji religijnej w sprawach światowych”. Jest to także pierwszy znany 
przykład żydowskiego wykorzystywania ich ulubionego pretekstu wobec nich — 
"nietolerancji religijnej". 


Rzymski historyk Waleriusz Maksimus napisał w 139 r. p.n.e., że pretor rzymski zmusił 
Żydów do powrotu na ich ziemię, ponieważ próbowali zepsuć rzymską moralność. Rzymski 
historyk Markus mówi, że cesarz Trajan bardzo serdecznie powitał żydowską delegację w 
Rzymie, "kiedy już zdobyli na swoją stronę cesarzową Poltinę". Czy to nie jest jeszcze raz 
historia o Esterze? 


Jak większość historii o Żydach, ten sam temat przewija się wielokrotnie na przestrzeni 
5.000 lat zapisanej historii. W papirusie znalezionym w egipskim Oksyrynchos[” ^], 
Rzymianin o imieniu Hermaiscus jest sądzony o zdradę, ponoć dlatego, że jak Haman w 
Imperium Perskim zaprotestował przeciwko wzrastającej sile Żydów. Papirus twierdzi, że na 
swoją obronę Hermaiscus powiedział do cesarza Trajana: "Martwi mnie kiedy widzę twój 
rząd i twoją radę pełne Żydów". Oczywiście dokonano na nim egzekucji, po wypowiedzeniu 
tego oświadczenia i wydaniu na siebie wyroku Śmierci. 


Ilu innych Gojów zginęło za podobne przestępstwa w ciągu minionych stuleci? Badacze i 
historycy przedstawili wiele przyczyn upadku Imperium Rzymskiego. Główną teorią jest to, 


że "upadek Rzymu nastąpił w wyniku stopniowego rozpadu starych wartości". Ta teoria nie 
mówi kto dokonał rozkładu tych wartości, ale zapisy mówią same za siebie. 


Inna teoria jest taka, że Rzymem zawładnęli barbarzyńcy. To prawda, tak się stało, ale 
dlaczego? Dlaczego najlepsza na Świecie armia straciła wolę walki, i pozwoliła nagim 
plemieńcom przejąć Rzym bez żadnej walki? Jest to ta sama historia jaką znajdujemy w 
przypadku upadku Egiptu, upadku Babilionii, i upadku Persji. I również tutaj, jak w 
przypadku wcześniejszych cywilizacji, odkrywamy, że pasożytnicza wspólnota żydowska 
rozwinęła patologiczną nienawiść do swojego gojowskiego gospodarza. 


W "Historii Żydów" Kastein pisze na s. 192: "Dla Żydów Rzym stanowił kwintesencję 
wszystkiego co było ohydne i powinno zostać usunięte z powierzchni ziemi. Oni nienawidzili 
Rzym i jego aparat, 'arma et leges’, nieludzką nienawiścią. Prawda, Rzym miał 'leges , 
prawa, jak Żydzi. Ale różnica leżała w tym podobieństwie: bo rzymskie prawa były tylko 
praktycznym działaniem 'arma ' - broni. . . ale bez broni leges ' były pustą formułą". 


W tym nadzwyczajnym akapicie, Kastein potwierdza uczucie jakie żydowski pasożyt zawsze 
żywi do gojowskiego gospodarza - "nieludzką nienawiść". Ta nienawiść jest tak straszna, że 
najważniejszą rzeczą dla Żyda jest maskowanie swoich uczuć. W rezultacie on zawsze jawi 
się jako niosący gałązkę oliwną. Jego pierwszym słowem jest "szalom albo pokój". To ta 
konieczność ukrywania swoich własnych uczuć każe Żydowi prowadzić w tajemnicy swoje 
sprawy i spotkania. 


Już zobaczyliśmy w jaki sposób Żyd nadal nienawidzi, naród który zniszczył. Setki lat po 
upadku Babilonii, Żyd znowu grzmi na "nierządnicę Babilonu". Ale spośród wszystkich 
narodów, Żyd najbardziej nienawidził Rzymu, i nawet dzisiaj, ulubionym epitetem dla jego 
oponenta jest "faszyzm". Co oznacza słowo "faszyzm"? Odnosi się do gałązek lub patyków 
[fasces] związanych razem, które nosił rzymski jurysta by wykonać karę na złoczyńcy. To 
oznacza tylko zasadę prawa, gojowskiego prawa, w przeciwności do krwiożerczego 
żydowskiego Prawa Mojżeszowego. 


Ale nie ma uniwersytetu w dzisiejszym Świecie, gdzie student mógłby się dowiedzieć tej 
prostej i dokładnej definicji faszyzmu. Żydowscy profesorowie mówią studentom, że 
"faszystowska bestia" to najstraszniejsze i najgorsze jakim ktoś może być, ale nigdy nie 
tłumaczą tego dalej. Niewielu historyków nawiązuje do roli odegranej przez Żydów w 
upadku Rzymu, a jeszcze mniej pokazuje władzę jaką zdobyli Żydzi w imperium. Tylko z 
publikowanych przez samych Żydów książek można dowiedzieć się o tych mało znanych 
faktach. 


I tu również można poznać fakty o zabójstwie Juliusza Cezara. Jak do tego doszło? Przede 
wszystkim Rzymianie wiele razy próbowali wypędzić Żydów z Rzymu, ale oni zawsze 
wracali. W książce "Żydzi starożytnego Rzymu” [Jews of Ancient Rome], Harry J Leon z 
University of Texas pisze na s. 3: "Pretor Hispanus zmusił Żydów, którzy usiłowali 
zainfekować Rzymian, do powrotu do własnych krajów". 


W tej książce, wydanej przez Jewish Publication Society, czytamy na s. 5: "Według Filo 
(Legatio 23.155), jądro żydowskiej wspólnoty w Rzymie składało się głównie ze 
zniewolonych jeńców wojennych. Wykupieni przez braci Żydów albo uwolnieni przez swoich 
właścicieli, którzy musieli uważać ich za tak krnąbrnych jak niewolnicy z powodu ich 
wymogu przestrzegania ich przepisów żywieniowych, odmawiających pracy w szabat, i 
praktykujących swoje egzotyczne rytuały religijne. . . w 59 AD Żydzi w mieście już stanowili 
groźny element rzymskiej polityki”. 


Politycznie ambitny Juliusz Cezar dostrzegał siłę Żydów, pochodzącą z jednego bezspornego 
faktu — Rzym składał się z wielu przeciwnych wobec siebie grup politycznych i sekt. Żeby 
wygrać, polityk musiał pozyskać poparcie jednej grupy, która będzie go niezachwianie 
popierała, a tym samym wpływała na inne grupy o ich poparcie. I tak jak w demokracjach 
współczesnych, tą grupą byli Żydzi. Oni zagwarantują swoje poparcie każdemu politykowi, 
który w zamian będzie robił to co oni chcą. Kiedy Cezar odkrył tę prostą prawdę, odszukał 
Żydów i zdobył ich poparcie. 


' 


Na s. 8 " Żydzi w starożytnym Rzymie " Leon pisze: "Żydzi w 'Populares ', partii liberalno- 
demokratycznej lub ludowej, poparli Cezara, a on wydawał korzystne dla nich wyroki”. 
Niewiele zmieniło się na przestrzeni 2.000 lat. Nadal w każdym kraju mamy partię liberalno- 
demokratyczną, i ona zawsze reprezentuje ambicje Żydów. Mając za sobą Żydów, Cezar 
wkrótce stał się dyktatorem Rzymu i niekwestionowanym władcą Świata. Zaalarmowana 
przez jego zwiększającą się uległość wobec Żydów, grupa lojalnych senatorów pod 
przywództwem Brutusa, byłego przyjaciela Cezara z jego przed-żydowskiego okresu, 
postanowiła go zamordować. 


Na s. 9 Leon pisze: "W zamian za otrzymane od Żydów poparcie, Cezar jawnie okazywał im 
swoją przychylność, i jego dekrety w ich imieniu, które, na nieszczęście, zostały zapisane 
przez Josephusa, zostały nazwane Magna Carta Żydów. Cezar zwolnił ich z obowiązkowej 
służby wojskowej, pozwolił im na wysyłanie złota do świątyni w Jerozolimie, i uznał władzę 
specjalnych żydowskich sądów". 


A zatem widzimy, że Cezar zrobił z Żydów uprzywilejowaną grupę, która była ponad 
prawem rzymskim. Handel złotem między krajami stanowił kamień węgielny żydowskiej 
siły międzynarodowej 2.000 lat temu, tak jak jest dzisiaj. Prowadzono go pod pozorem 
działalności "religijnej", i jeśli rozumiemy, że religią Żydów było i jest złoto, był to 
prawidłowy opis. Żydowska świątynia w Jerozolimie była nadal siedzibą Baala, Złotego 
Cielca, mimo że nazywali go Jehowa. 


Kilku rzymskich senatorów próbowało zakazać handlu złotem, ale zostali obaleni przez 
żydowską siłę. Na s. 10 "Żydzi w starożytnym Rzymie" Leon pisze: "Przez wiele nocy po 
zamordowaniu Cezara, Żydzi przychodzili w grupach by opłakiwać go na miejscu jego stosu 
pogrzebowego”. 


Również w tym nic się nie zmieniło. Widzieliśmy Żydów szlochajacych na pogrzebie 
Roosevelta, na pogrzebie Kennedyego, na pogrzebie Churchilla. Oni zawsze będą szlochać 
kiedy nadejdzie koniec każdego oddanego machinacjom Światowego żydostwa. Leon 
twierdzi, że cesarz Augustus, który odziedziczył imperium po poróżnieniu się z generałami 
Cezara, przywrócił Żydom przywileje. To prawdopodobnie tłumaczy dlaczego stał się 
silniejszy od innych frakcji, które podzieliły Rzym po śmierci Cezara. 


Kiedy postępował żydowski marazm, imperium gwałtownie osłabło. Po śmierci 
Dominicjana w 96 AD, cesarze rzymscy już nie byli z pochodzenia Rzymianami, od tej pory 
byli obcokrajowcami. Żydzi mieli taką siłę, że żaden rzymski polityk nie ośmielił się ich 
atakować. Leon cytuje przemówienie Cycerona przed rzymskimi jurorami z października 
59r. 


Cycero bronił Lucjusza Waleriusza Flaccusa, rzymskiego arystokraty i byłego gubernatora w 
Azji. Flaccus próbował egzekwować zakaz żydowskich transportów złota, z takim 
rezultatem, że Żydzi rzymscy postaralii się o usunięcie go z urzędu i postawiono mu 
sfingowany zarzut defraudacji. 


Cycero powiedział: "Teraz dochodzimy do oszczerstwa w kwestii złota, żydowskiego złota. 
To oczywiście dlatego obecna sprawa toczy się w pobliżu Schodów Aureliańskich. To z 
powodu tego szczególnego oskarżenia chcieliście tej lokalizacji, Laeliusa (oskarżyciel), i 
tego tłumu (nawiązuje do hałaśliwego tłumu Żydów zgromadzonego przez Laeliusa by 
wywołać zamieszanie na procesie). Wiecie jak dużą są (Żydzi) grupą, i jak wpływowi są w 
polityce. Obniżę swój głos i będę mówił wystarczająco głośno by słyszało mnie jury, bo jest 
wielu którzy mogą podburzyć tych Żydów przeciwko mnie i przeciwko każdemu dobremu 
Rzymianinowi, i nie zamierzam im tego ułatwiać. Ponieważ złoto regularnie eksportowano 
corocznie w imieniu Żydów z ltalii i wszystkich naszych prowincji do Jerozolimy, Flaccus 
wydał edykt zakazujący jego eksportu z Azji. Kim jest ten, panowie z jury, kto nie może 
szczerze nakazać tej akcji? Eksport złota zakazał Senat przy wielu wcześniejszych okazjach, 
a najsurowiej w czasie mojego sprawowania urzędu konsula. Dalej, to że Flaccus był 
przeciwny temu barbarzyńskiemu zabobonowi żydowskiemu, było dowodem jego silnego 
charakteru: to że bronił Republiki często sprzeciwiając się agresywności żydowskich tłumów 
na zebraniach politycznych było dowodem jego dużego poczucia odpowiedzialności". 


To przemówienie Cycerona jest jednym z nielicznych ujawnień żydowskiej działalności 
wywrotowej, które przetrwało palenie bibliotek. Wielki konsul rzymski, Cyceron, musiał 
zniżyć głos by uniknąć zamieszania wśród Żydów. Rzymski arystokrata Flaccus został 
usunięty z urzędu i ściągnięty do Rzymu by stawić czoła fałszywym oskarżeniom. 
Dlaczego? Bo próbował egzekwować rzymskie prawo zakazu żydowskiego handlu złotem. 
Rezultatem tego procesu było uniewinnienie Flaccusa z zarzutu defraudacji, ale 
unieważniono zakaz Senatu transportu złota. W ten sposób Żydzi osiągnęli swój cel, i 
Flaccus miał szczęście uciec z życiem kiedy im się sprzeciwił. Wobec takiej siły Żydów, 


rzymscy arystokraci nie mogli już zachować porządku w imperium, i Rzym dostał się w ręce 
barbarzyńców. 


Rozdział 5: 


Żydzi i męka Jezusa Chrystusa 


Wiedząc o tym, że wiele cywilizacji padło ofiarą Żydów, jaka była deska ratunku dla 
ludzkości? Była tylko jedna odpowiedź i tą odpowiedzią był i jest Jezus Chrystus. Misją 
Chrystusa było dokonanie całkowitego odrodzenia wszystkich narodów, a był jedyny naród 
na świecie który okazał się być głuchy na Jego przekaz. Tym narodem są Żydzi. Prorocy 
starożytnego Świata dobrze wiedzieli o destrukcyjnych skutkach pasożytniczych wspólnot 
żydowskich. Jan potępił Żydów jako "plemię zmijowe" (Mt 3:7). Jezus nazwał Żydów 
"synagogą szatana”, i powiedział im, że dobrze wiedział iż "pochodzą od diabła". 


Męka Jezusa Chrystusa jest najważniejszym momentem w dziejach ludzkości. Obecnie 
stojąc przez zniszczeniem Świata przez żydowską bombę, zdajemy sobie sprawę z tego, że 
jest to jedyna droga do zbawienia, tak jak było 2.000 lat temu. A czym jest ta męka? Przede 
wszystkim jest chęcią wyrzeczenia się złego we własnym sercu, po drugie — krytykowaniem 
zła w innych, i po trzecie — dostarczaniem przekazu Jezusa Chrystusa innym, tak jak On 
przyniósł go Światu, nieskażony przekrętami, które żydowscy propagandyści dodali Mu by 
służył ich własnym celom. 


W Jego postaci fizycznej, Jezus Chrystus był blondynem, o niebieskich oczach, rodowitym 
Galilejczykiem, urodzonym z Józefa i Maryi. Badacz biblijny Williamson twierdzi, że Żydzi 
stanowili jedynie małą część społeczności galilejskiej, i rzadko widziano ich na prowincji. 
Williamson mówi także, że "region całkowicie sympatyzował z Grecją”, co oznacza, że 
mieszkańcy Galilei, rodzina i przyjaciele Jezusa, preferowali kulturę grecką i byli przeciwni 
żydowskiemu barbaryzmowi. Do ludu Jezus mówił po aramejsku z galilejskim akcentem. 


Wszystkie te fakty są dobrze znane chrześcijańskim uczonym, a jeszcze oni upierają się by 
wprowadzać ludzi w straszny żydowski błąd i bluźnierstwo, że "Chrystus był Żydem". 
Dlaczego ci samozwańczy "chrześcijanie" to robią? Tacy ludzie faktycznie nie wierzą w nic, 
ale dla nich religia to dobry interes i że głoszenie żydowskich kłamstw jest najbardziej 
zyskownym interesem ze wszystkich. Nawet wymyślili nowe słowo dla określenia całej 
cywilizacji zachodniej. Nazywają ją cywilizacją "judeo-chrześcijańską", i obecnie żaden 
uczony nie dostanie stanowiska na uniwersytecie jeśli nie napisze artykułów chwalących 
pluralistyczną kulturę 'judeo-chrześcijańską". 


Co oznacza kultura "judeo-chrze$cijatska"? Oznacza dwie diametralnie przeciwne siły. To 
tak jak mówienie o kulturze "czarno-białej", albo kulturze "azjatycko-europejskiej". A 


przede wszystkim, oznacza kulturę "zło-dobrą", z judeo jako złą i chrześcijańską jako drugą, 
oznaczającą dobrą. Jest to słowo — klucz, którym identyfikują się zawodowi żydowscy 
propagandyści w naszych kościołach i na uniwersytetach. Oni rzadko, jeśli w ogóle, 
wymieniają imię Jezusa Chrystusa, poza szyderczym wtrąceniem o "obdartym kaznodziei" 
albo "wędrownym rewolucjoniscie". 


Dlaczego ci samozwańczy chrześcijanie tak bardzo nienawidzą Jezusa Chrystusa? Bo On ich 
znał i na zawsze ich określił. Powiedział, Mateusz 6:24: "Nikt nie może dwom panom służyć. 
Bo albo jednego będzie nienawidził, a drugiego będzie miłował; albo z jednym będzie 
trzymał, a drugim wzgardzi. Nie możecie służyć Bogu i Mamonie". 


Ci tzw. "chrześcijańscy" kaznodzieje w swoich limuzynach z szoferami mogą tylko służyć 
jednemu panu, i służą mu ochoczo. Ich pan ma na imię mamona. Mówią swoim 
kongregacjom, że Chrystus był Żydem i że żyjemy w kulturze judeo-chrześcijańskiej, a 
przez ich usta nigdy nie przejdą słowa Jezusa Chrystusa. Kiedy Jezus postanowił wyjść i 
nauczać Żydów, szatan pospieszył by odwieść Go od Jego misji. Mateusz 4:8-11: "Jeszcze 
raz wziął Go diabeł na bardzo wysoką górę, pokazał Mu wszystkie królestwa świata oraz ich 
przepych i rzekł do Niego: "Dam Ci to wszystko, jeśli upadniesz i oddasz mi pokłon”. Na to 
odrzekł mu Jezus: "Idż precz, szatanie! Jest bowiem napisane: Panu, Bogu swemu, będziesz 
oddawał pokłon i Jemu samemu służyć będziesz". Wtedy opuścił Go diabeł, a oto aniołowie 
przystąpili i usługiwali Mu". 


Po odtrąceniu szatana, Jezus udał się do miast i nauczał przeciwko synagodze szatana, 
faryzeuszom i skrybom którzy stanowili starszyznę Syjonu, i którzy życie poświęcili złu. 
Powiedział, Mateusz 23:13: "Biada wam, uczeni w Piśmie i faryzeusze, obłudnicy, bo 
zamykacie królestwo niebieskie przed ludźmi. Wy sami nie wchodzicie i nie pozwalacie wejść 
tym, którzy do niego idą'. Jezus dalej krytykował żydowską hipokryzję, powiedział, 
Mateusz 23:27-28: "Biada wam, uczeni w Piśmie i faryzeusze, obłudnicy! Bo podobni 
jesteście do grobów pobielanych, które z zewnątrz wyglądają pięknie, lecz wewnątrz pełne są 
kości trupich i wszelkiego plugastwa. Tak i wy z zewnątrz wydajecie się ludziom 
sprawiedliwi, lecz wewnątrz pełni jesteście obłudy i nieprawości". 


Kiedy starszyzna Syjonu usłyszała, że Jezus głosił te słowa tłumom, spotkali się i 
postanowili Go zabić. Jan 7:1: "Potem Jezus obchodził Galileę. Nie chciał bowiem chodzić 
po Judei, bo Żydzi mieli zamiar Go zabić". "Żydzi mieli zamiar Go zabić"! Jak ktoś może 
wierzyć w to, że Chrystus był Żydem, po przeczytaniu w Biblii tych słów? Jezus poszedł do 
świątyni Żydów i przewrócił ich stoły do wymiany pieniędzy, bo świątynia była tylko ich 
giełdą, a ich religią było złoto. Oni handlowali przed swoim bożkiem Baalem, Złotym 
Cielcem. Jezus wszedł do świątyni i nauczał skryby i faryzeuszy, którzy byli zdumieni Jego 
odwagą. 


Starsi Syjonu nie mogli już tego znieść, i spiskując w tajemnicy, postanowili poskarżyć się 
rzymskiemu władcy i doprowadzić do zabicia Jezusa. Jezus wiedział wszystko o tym co się 
działo, i modlił się w Ogrodzie Getsemane, kiedy przyszli żołnierze by Go zabrać. Kiedy 


przyprowadzono go przed starszyzne Syjonu, powiedział, Łukasz 22:53: "Gdy codziennie 
bywałem u was w świątyni, nie podnieśliście rąk na Mnie, lecz to jest wasza godzina i 
panowanie ciemności". 


Tymi słowami rozpoczyna się Męka Jezusa Chrystusa, najważniejsze chwile w duszy 
człowieka. To jest "wasza godzina, panowanie ciemności”, powiedział Żydom, i tak może 
powiedzieć każdy z nas, w tej strasznej chwili kryzysu i żydowskiej siły: "to jest wasza 
godzina i panowanie ciemności". Ale światło Chrystusa zaświeci znowu, i odejdzie 
ciemność. 


Jezusa sądzono trzy razy, bo w Palestynie były trzy doczesne władze. Chociaż Rzymianie 
rządzili poprzez króla Heroda, którego Kastein opisał na s. 114 jako "bestialskiego i 
tragicznego żydowskiego mieszańca”, 1 poprzez rzymskiego gubernatora Poncjusza Piłata, 
prawdziwą władzę w Palestynie sprawowały dwie rywalizujące ze sobą grupy żydowskich 
rabinów. Jedną, pod przywództwem Annasza, popierali Rzymianie, a drugą — Kajfasza, 
popierali Żydzi. Jezusa sądzono przed każdą z nich, żeby zadowoleni byli i Rzymianie i 
Żydzi. Nowy Testament opisuje pojawienie się Jezusa przed Kajfaszem, szefem 
żydowskiego Sanhedrynu, albo kapłańskiego sądu. 


Marek 14:55-56: " Tymczasem arcykapłani i cała Wysoka Rada szukali świadectwa przeciw 
Jezusowi, aby Go zgładzić, lecz nie znaleźli. Wielu wprawdzie zeznawało fałszywie 
przeciwko Niemu, ale świadectwa te nie były zgodne”. Żydzi byli tak fantastycznymi 
kłamcami, że ich kłamstwa były ze sobą sprzeczne, i żadnego z nich nie można było 
wykorzystać w zeznaniach. W rezultacie żydowska starszyzna Syjonu zdecydowała by Jezus 
zeznawał sam przeciwko sobie. Marek 14:61-65: "Lecz On milczał i nic nie odpowiedział. 
Najwyższy kapłan zapytał Go ponownie: "Czy Ty jesteś Mesjasz, Syn Błogosławionego?" 
Jezus odpowiedział: "Ja jestem. Ujrzycie Syna Człowieczego, siedzącego po prawicy 
Wszechmocnego i nadchodzącego z obłokami niebieskimi". Wówczas najwyższy kapłan 
rozdarł swoje szaty i rzekł: "Na cóż nam jeszcze potrzeba świadków? Słyszeliście 
bluźnierstwo. Cóż wam się zdaje?" Oni zaś wszyscy wydali wyrok, że winien jest Śmierci. I 
niektórzy zaczęli pluć na Niego; zakrywali Mu twarz, policzkowali Go i mówili: "Prorokuj!" 
Także słudzy bili Go pięściami po twarzy". 


Tak więc widzimy Żydów opluwających Chrystusa, i szydzących z Niego, bo byli 
zachwyceni, że teraz będą mogli Go zabić. Kiedy Jezusa sądzono przed Piłatem, była to 
formalność, bo proces przed żydowskim sądem nie miał statusu prawnego, Piłat zignorował 
pierwsze dwa zarzuty — podżeganie ludzi i odmowę składania hołdu Cezarowi. Trzeci zarzut, 
że Chrystus uważał się za króla, uznał za nieszkodliwy, bo Chrystus nie twierdził, iż jest 
królem w rzymskim sensie tego znaczenia. Dlatego Chrystusa uznał za niewinnego, ale żeby 
nie wywołać gniewu żydowskich liderów, wysłał więźnia do Heroda. Ten odesłał Go z 
powrotem, i Piłat uznał Go za niewinnego po raz trzeci i umył ręce od tej sprawy. Żydzi 
zażądali ukrzyżowania Go, i Piłat musiał spełnić ich żądanie. Tę scenę opisuje Mateusz 
27:20-26: "Tymczasem arcykapłani i starsi namówili tłumy, żeby prosiły o Barabasza, a 


domagały się Śmierci Jezusa. Pytał ich namiestnik: "Którego z tych dwóch chcecie, żebym 
wam uwolnił?" Odpowiedzieli: "Barabasza". Rzekł do nich Piłat: "Cóż więc mam uczynić z 
Jezusem, którego nazywają Mesjaszem?" Zawołali wszyscy: "Na krzyż z Nim!" Namiestnik 
odpowiedział: "Cóż właściwie złego uczynił?" Lecz oni jeszcze głośniej krzyczeli: "Na krzyż 
z Nim!" Piłat widząc, ze nic nie osiąga, a wzburzenie raczej wzrasta, wziął wodę i umył ręce 
wobec tłumu, mówiąc: "Nie jestem winny krwi tego Sprawiedliwego. To wasza rzecz". A 
cały lud zawołał: "Krew Jego na nas i na dzieci nasze". Wówczas uwolnił im Barabasza, a 
Jezusa kazał ubiczować i wydał na ukrzyżowanie”. 


Wrzeszczący tłum Żydów, podżegany przez starszyznę Syjonu, był zdecydowany na śmierć 
Jezusa, mimo że ten był niewinny. I Żydzi z zadowoleniem przyjęli na siebie winę krwi za 
ukrzyżowanie Chrystusa. Pomimo wydania przez Żydów milionów dolarów w ostatnich 
latach na przekupstwo chrześcijańskich liderów by nazwali Biblię kłamstwem, i by sprzedali 
się za 30 srebrników, te słowa pozostają prawdziwe. Smutne jest to, że wielu z 
chrześcijańskiego kościoła obecnie wpadło w ręce tych nowoczesnych Judaszy. 


Po ukrzyżowaniu, kiedy Jezus zmartwychwstał, Żydzi również robili wszystko by 
zanegować Jego Zmartwychwstanie. Mateusz 28:11-15: "Gdy one były w drodze, niektórzy 
ze straży przyszli do miasta i powiadomili arcykapłanów o wszystkim, co zaszło. Ci zebrali 
się ze starszymi, a po naradzie dali żołnierzom sporo pieniędzy i rzekli: "Rozpowiadajcie 
tak: Jego uczniowie przyszli w nocy i wykradli Go, gdyśmy spali. A gdyby to doszło do uszu 
namiestnika, my z nim pomówimy i wybawimy was z kłopotu". Ci więc wzięli pieniądze i 
uczynili, jak ich pouczono. I tak rozniosła się ta pogłoska między Żydami i trwa aż do dnia 
dzisiejszego". 


W " Komentarzach " Schaffa do Nowego Testamentu, standardowa praca, Scribner 1879, 
czytamy co następuje: "Zebrali się ze starszymi" — odnosi się do spotkania Sanhedrynu w 
celu przedyskutowania tego alarmującego wydarzenia, "dali sporo pieniędzy" oznacza 
więcej niż dali Judaszowi za zdradę Chrystusa. Jest to ich (Żydów) największa złośliwość". 
Schaff również pisze, że żołnierze ryzykowali skazaniem się na śmierć, gdyby oświadczyli, 
że spali na służbie. Żeby wynagrodzić to niebezpieczeństwo, Żydzi obiecali przekupić Piłata 
gdyby chciał zrobić z tego problem. Po Zmartwychwstaniu, Żydzi nadal prowadzili swoją 
złą działalność, ale na zemstę nie trzeba było długo czekać. 


Żydowscy bandyci zaatakowali niewolnika Cezara na drodze około 16 km od Jerozolimy, i 
obrabowali go z całego bagażu. Rzymianie postanowili skończyć z tym bandytyzmem, i 
rozpoczęli kampanię przeciwko Żydom, zakończoną kiedy Tytus zniszczył świątynię w 70 
AD. Josephus tak opisuje ówczesnych Żydów w książce " Żydowska wojna " [The Jewish 
War]: "Po jednej stronie była nieliczna mniejszość rewolucjonistów, buntowników, 
bandytów i zabójców, kierowana przez złych tyranów i pozbawionych skrupułów 
gangsterów, a po drugiej właściciele nieruchomości i burżuazja”. 


Tacy byli Żydzi w czasach Jezusa, bandyci i zabójcy, dowodzeni przez pozbawionych 
skrupułów gangsterów. Josephus twierdzi, że żydowska wojna rozpoczęła się jako wojna 


domowa między Żydami i ze Rzymianie, próbując przywrócić porządek, nie mogli zniszczyć 
ich wszystkich. Kiedy bandyci spalili pałac Agrypy, niszcząc wszystkie księgi podatkowe, 
rzymski cesarz wydał rozkaz wymordowania Żydów w Palestynie. 


Rozdział 6: 


Żydzi i mord rytualny 


U zarania cywilizacji, krwawy rytuał, podczas którego pito krew żyjącej jeszcze ofiary, 
znany był wielu plemionom. Ale jedyny naród, który nigdy nie rozwinął się poza epokę 
kamienia, nadal praktykował krwawy rytuał i mord rytualny. Ten naród to Żydzi. Już 
napisaliśmy o tym, że Arnold Toynbee, szanowany uczony, nazwał Żydów "skamieniałym 
narodem". Tym samym musiał wiedzieć, że oni nadal praktykowali mord rytualny i picie 
ludzkiej krwi. Jako uczony nie mógłby nie odnotować wielu potwierdzonych incydentów tej 
praktyki Żydów, setek przykładów mordu rytualnego Żydów i cytowanych w oficjalnych 
księgach katolickich, w każdej europejskiej literaturze, i w zapisach sądowych wszystkich 
krajów europejskich. 


Oficjalny historyk Żydów, Kastein, w " Historii żydów " podaje podstawową przyczynę tego 
barbarzyńskiego zwyczaju. Na s. 173 pisze: "Zgodnie z pierwotną żydowską opinią, krew 
była siedliskiem duszy”. A zatem to nie serce było siedliskiem duszy, według Żydów z 
epoki kamiennej, lecz sama krew. Uważali, że pijąc krew chrześcijańskiej ofiary, idealnej 
pod każdym względem, będą mogli pokonać fizyczne niedociągnięcia i stać się tak 
potężnymi jak inteligentne, cywilizowane istoty pośród których tworzyli swoje pasożytnicze 
wspólnoty. Z uwagi na ten pogląd, Żydzi znani są z praktyki picia krwi od kiedy pojawili się 
w historii. Dla cywilizowanych narodów ta praktyka jest tak odrażająca, że nie mogą w nią 
uwierzyć, pomimo setek stron dowodów przeciwko Żydom znajdujących się w zapiskach 
sądowych. Przez 5.000 lat żródła historyczne pokazywały niezbity dowód krwawej winy 
Żydów. Podczas gdy inne narody coraz bardziej się cywilizowały, krwawy rytuał stawał się 
symboliczny i symboliczna postać krwi, zwykle wino, była pita podczas rytuału, kiedy 
całkowicie zrezygnowano z barbarzyńskiej praktyki zabijania ofiary. 


Tylko jedna grupa, żydowski kult, kontynuowała praktykę krwawego rytuału w czasach 
nowoczesnych. Autorytety w kwestii krwawego rytuału, tacy jak szanowany katolicki 
badacz James E. Bulger, twierdzi, że Żydzi praktykują picie krwi ponieważ są 
pasożytniczym narodem, który musi dzielić się krwią jeśli chcą przetrwać. Bulger twierdzi 
także, że picie krwi jest rytuałem czarnej magii, który umożliwia żydowskim rabinom 
przewidywać przyszłość, kiedy w ich żyłach płynie krew ich gojowskiej ofiary. Dlatego 
żydowscy liderzy od czasu do czasu zwabiają gojowskie dziecko, szczególnie chłopca w 
wieku 6 — 8 lat. Zgodnie z żydowskim rytuałem, gojowskie dziecko musi być idealnie 


zbudowane, inteligentne i bez skazy. Musi być również poniżej wieku dojrzałości płciowej, 
bo Żydzi uważają, że po rozpoczęciu wieku dojrzewania krew staje się nieczysta. Kiedy 
dziecko zostaje zwabione do synagogi, albo kiedy Żydzi są obserwowani, do innego tajnego 
miejsca, porwane dziecko zostaje przywiązane do stołu, rozebrane, i jego ciało dźgane 
ostrymi nożami rytualnymi w miejscach identycznych do tych w które wbijano gwoździe w 
ciało Chrystusa na krzyżu. Kiedy krew już spłynie do pucharów, żydowscy liderzy podnoszą 
je 1 z nich piją, podczas gdy dziecko powoli umiera w atmosferze nieprzeniknionego horroru. 
Żydzi wykrzykują wtedy przekleństwa na Chrystusa i na wszystkich Gojów, i celebrują 
swoje symboliczne zwycięstwo nad Gojami pijąc krew umierającego dziecka. Tylko poprzez 
dokonanie tego rytuału, jak uważają Żydzi, mogą nadal przetrwać i żyć w dostatku pośród 
gojowskich gospodarzy. 


Chociaż wszyscy Żydzi wiedzą o krwawym rytuale i jego znaczeniu dla żydowskiego kultu, 
tylko najważniejsi liderzy żydowscy, rabini i najbogatsi członkowie żydowskiej wspólnoty 
mogą uczestniczyć w rytuale picia krwi. Na s. 173 Kastein twierdzi, że zwykłym Żydom 
zabrania się uczestnictwa w rytuale. Jedynym powodem tego jest to, że praktyka mordu 
rytualnego jest niebezpieczna dla całej wspólnoty żydowskiej. 


Większość buntów przeciwko Żydom w ciągu minionych 2.000 lat pochodziła z odkrycia tej 
praktyki, i podejmowanych przez Gojów prób ukarania Żydów za mordy gojowskich dzieci. 
Główną przyczyną tego, że ta zbrodnia jest tak często wykrywana, jest to, iż nagie 
poprzekłuwane ciało gojowskiego dziecka, po ściągnięciu z niego krwi, musi być wyrzucone 
na stertę śmieci. Żydowski rytuał zabrania pochowania ciała, mimo że to ukryłoby wszelkie 
dowody ich zbrodni. Talmud, święta księga Żydów, wszystkich Gojów określa jako bydło i 
według żydowskiego prawa grzebanie bydła jest zakazane. 


Dlatego Żydzi próbują ukrywać swoje zbrodnie wrzucając ciało zamordowanego dziecka do 
porzuconej studni, gdzie może nie zostać wykryte, albo ukrywając je w jakiś sposób, który 
nie będzie stanowił pogrzebania. W wielu przypadkach ciało jest wykryte, a następnie Żydzi 
albo są atakowani przez Gojów, albo wydają tysiące dolarów na przekupienie świadków i 
oficjeli, i próbują wrobić jakiegoś Goja, że jest "mordercą seksualnym". Korupcja i nękanie 
funkcjonariuszy publicznych i dziennikarzy zawsze jest pierwszym krokiem tej kampanii. W 
Stanach Zjednoczonych, ponieważ wielu z nich stanowią Żydzi, korupcja jest zbędna, bo 
każdy Żyd wie, iż jego pierwszym obowiązkiem jest ukrycie dowodów mordu rytualnego. 
Zwyczajem jest także to, że Żydzi rodzicom zamordowanego dziecka płacą duże pieniądze, 
co w wielu przypadkach oznacza, że nie będą oskarżać. 


Jest tak wiele tysięcy potwierdzonych przykładów żydowskich mordów dzieci, że należy 
wymienić tylko kilka. W " Wykopaliskach w Gezer " [Excavations at Gezer] archeolog R. 
A. S. Macalister pisze, że ciała złożonych w ofierze małych dzieci znajduje się w każdym 
miejscu pozostałości żydowskich od najwcześniejszych czasów. Fotografie ciał dzieci są 
opublikowane w tej książce, chociaż sama książka, jak większość prac potwierdzających 


zbrodniczy charakter Żydów, jest prawie niedostępna. Uważa się ją za rzadką książkę, a 
większość handlarzy 'białymi krukami! stanowią Żydzi. 


W Tzajaszu 57:3-5 czytamy: "Lecz wy zblizcie się tutaj, synowie wiedźmy, potomstwo 
wiarolomnej i nierządnicy! Z kogo się nasmiewacie? Na kogo otwieracie usta i wywieszacie 
język? Czyż wy nie jesteście dziećmi przestępstwa, potomstwem nieprawego łoża? Wy, którzy 
płoniecie żądzą pod terebintami i pod każdym zielonym drzewem, mordujecie dzieci na 
ofiarę w jarach, w rozpadlinach skalnych". 


Poprzez wyrażenie "wy... synowie wiedźmy' Izajasz zwraca uwagę na fakt, że żydowski 
mord rytualny jest rytuałem czarnej magii. Jest zwyczajem rabina, kiedy pije krew, 
wzywanie obecności szatana, który wtedy przypuszczalnie ma spełnić życzenia Żydów. 
Podczas krwawego rytuału pijący krew również ślubują wieczne posłuszeństwo szatanowi. 
Izajasz także zwraca uwagę na fakt, że tutaj dzieci są mordowane w rozpadlinach skalnych. 
To odnosi się do żydowskiego zakazu grzebania zamordowanego gojowskiego dziecka i do 
ukrywania ciała w skałach z nadzieją, że Goje nie wykryją ich zbrodni. 


W " Cyklopedii literatury biblijnej " [Cyclopaedia of Biblical Literature, 1985] wielebny J. 
Kitto tak pisze o Żydach: "Ich ołtarze dymiły ludzką krwią od czasu Abrahama do upadku 
królestw Judy i Izraela". "Żydowska encyklopedia" [The Jewish Encyclopaedia, 1904, t 
„VIII, s. 653], mówi: "Dlatego krytyczni badacze ogólnie przyjmują fakt, że w ostatnich 
dniach królestwa, w ofierze Yhwh (Yahu lub Jehowa) składano ofiary, jako królowi narodu i 
że prorocy tego nie akceptowali". Imię Yahu jest również zamienne z Baalem, złotym 
bożkiem i szatanem, którego uważa się za amina lub boga Żydów i narzędzie Baala. 


Dwa tematy w żydowskiej historii to krew i złoto, i każda praktyka Żydów jest 
nierozerwalnie z nimi związana. Jezus potępił Żydów jako morderców rytualnych, a także 
zwrócił uwagę na ochronę przed nimi dzieci. Łukasz 18:16: "Pozwólcie dzieciom 
przychodzić do Mnie..." jako metodę ratowania ich przed Żydami. Mówi również w Jan 
8:44: "Wy macie diabła za ojca i chcecie spełniać pożądania waszego ojca. Od początku był 
on zabójcą. . ." Ten fragment odnosi się do żądzy krwi szatana i Żydów. 


Zwyczajem było w żydowskiej historii, że zawsze kiedy Goj krytykuje ich za praktykowanie 
mordu rytualnego, Żydzi oficjalnie postanawiają go zabić i po tym oskarżeniu spotkali się 
starsi Syjonu i zdecydowali się ukrzyżować Jezusa. Wśród samych Żydów krwawy rytuał 
jest integralną częścią ceremonii obrzezania żydowskich chłopców. Jak mówi " Żydowska 
encyklopedia ", t. VI, s. 99, kiedy dokonuje się obrzezania, mohel albo obrzezający "bierze w 
usta wino i dotyka ustami operowanej części i wysysa krew, po czym wypluwa mieszankę 
wina z krwią do wyznaczonego naczynia". 


" Encyklopedia " już nie mówi o tym, że tę miksturę wina i krwi wypija rabin, jako wielki 
przysmak. Żaden inny naród na świecie dzisiaj nie dokonuje takiego dziwnego krwawego 
rytuału, poza, być może, jakimiś tubylcami z epoki kamienia w najgłębszych dżunglach 
Kongo albo Nowej Gwinei. Związek między żydowskim mordem rytualnym i praktyką 


czarnej magii porusza Bernard Lazare. Żyd Bernard Lazare napisał we Francji książkę "Anti- 
Semitism", która próbuje zbadać ten fenomen. W wydaniu z 1934, t. 2, s. 215, mówi o 
mordzie rytualnym: "Do tego ogólnego poglądu dodane są podejrzenia, często uzasadnione, 
przeciwko Żydom oddającym się magicznym praktykom. Faktycznie w średniowieczu ludzie 
postrzegali Żyda jako magika par excellence, w Talmudzie można znaleźć wiele formuł 
egzorcyzmu, demonologia talmudyczna i kabalistyczna jest bardzo skomplikowana. Teraz 
znamy pozycję jaką krew zawsze zajmuje w magii. W chaldejskiej magii miała wielkie 
znaczenie... Teraz jest bardzo prawdopodobne, a nawet pewne, że żydowscy magicy muszą 
składać ofiary z dzieci, stąd geneza legendy o poświęceniu rytualnym". 


W ten sposób Lazare próbuje rozgrzeszyć Żydów z zarzutu mordu rytualnego mówiąc, że 
byli winni, ale że przyczyną tego była magia, a nie kluczowy element praktyki żydowskiej 
religii. Widocznie nie czytał Biblii, ani nie znał krytyki Żydów jako magików i morderców 
dzieci. Oczywiście Żydzi zabijali dzieci podczas swoich magicznych rytuałów, jak przyznaje 
Lazare, ale te horrory dokonywano jako konieczne rytuały żydowskiej religii. 


Dr Eric Bischoff, słynny niemiecki uczony, znalazł wyraźną autoryzację praktyki 
żydowskiego mordu rytualnego w "Thikunne Zohar" (wyd. Berdiwetsch, 88b), księdze 
kabalistycznego rytuału i jest ona następująca: "Ponadto, jest nakaz odnoszący sie do 
zabijania obcych, którzy są jak bydło. To zabijanie musi być dokonywane prawną 
(żydowską) metodą. Ci którzy nie wyznają żydowskiego prawa religijnego muszą zostać 
ofiarowani w ofierze Najwyższemu Bogu". 


Mordy chrześcijańskich dzieci dokonywane przez Żydów zwykle mają miejsce w czasie 
ważnych świąt: Purim , miesiąc przed Wielkanocą, i Passover w Wielkanoc. Prawo 
żydowskie mówi, że gojowską ofiarą w Purim , żydowskie święto opisane w poprzednim 
rozdziale jako żydowskie zwycięstwo nad Gojami, może być dorosły człowiek. Również 
jeśli nie można zdobyć gojowskiej ofiary, można użyć suszoną krew wcześniejszej ofiary. 
Ale prawo żydowskie jest dość specyficzne w tym, że ofiarą Passover musi być białe 
dziecko w wieku poniżej 7 lat, które musi zostać wykrwawione, ukoronowane cierniami, 
torturowane, bite, dźgane, i w końcu należy mu zadać ostateczny cios raniąc go w bok, 
sztylet ma być w rękach rabina, całkowite odegranie ukrzyżowania Chrystusa. 


Ta mściwa ceremonia zapewnia Żydów, że nawet jeśli kilku Gojów będzie zaalarmowanych 
charakterem tego narodu, jak Chrystus wypowiadał się przeciwko nim, Żydzi zawsze 
wygrają mordując krytyka. W rezultacie wielu krytyków Żydów jest mordowanych w tych 
strasznych ceremoniach. 


W Stanach Zjednoczonych, być może najsłynniejszą ofiarą żydowskiego mordu rytualnego 
był syn Charlesa Lindbergha, 1 marca 1932 roku, w czasie corocznego żydowskiego Święta. 
Wybrano syna Lindbergha, gdyż sam Lindbergh był najbardziej logicznym człowiekiem do 
roli przywódcy Gojów przeciwko Żydom. Jego syna zamordowano jako ostrzeżenie by 
odmówił tej roli. Ojciec Lindbergha, członek Kongresu, prowadził walkę z Paulem 
Warburgiem z Kuhn, Loeb & Co., kiedy Warburgowi udało się namówić służalczy Kongres 


do uchwalenia Ustawy o Rezerwie Federalnej. Starszy Lindbergh opublikował książkę, którą 
agenci federalni spalili w czasie I wojny światowej, mimo że wtedy był kongresmanem. 
Dobrze znał charakter problemu żydowskiego. Teraz kiedy jego syn był znanym na całym 
świecie człowiekiem, po samotnym przelocie przez Atlantyk, Żydzi obawiali się, że może 
zostać przywódcą gojowskiego buntu przeciwko nim. 


Oni już wtedy planowali II wojnę światową, w której w ofierze miały być złożone Niemcy i 
teraz sprowadzili prawie analfabetę, Niemca Gerharta Hauptmanna i przekonali go do 
dokonania mordu. Symbolicznie, Hauptmann, jak Chrystus, był również cieślą, zawód który 
uczynił go dla Żydów logiczną ofiarą. Obroną Hauptmanna było to, że Żyd o nazwisku 
Isidor Fisch wynajął go do wykonania pewnej pracy w zawodzie, i zapłacił mu banknotami, 
które, jak się okazało, pochodziły z okupu Lindbergha. Mimo że udowodniono istnienie 
Fischa, nie można było go zlokalizować w czasie procesu. Sąd był jak ten który skazał 
Jezusa, bo przyjął dowody, na których przedstawienie pozwolili Żydzi. W rzeczywistości, 
oczywiście, nie można wierzyć w nic co przyjmuje amerykański sąd jako dowód, z uwagi na 
łatwość Żydów w produkowaniu dowodów i przewagi żydowskich prawników i sędziów we 
wszystkich amerykańskich salach sądowych. 


Choć można cytować tysiące stron potwierdzających słynne dokonane przez Żydów mordy 
rytualne dzieci, wymienimy tylko dwa. W Lincoln, Anglia, stoi jedna z najwspanialszych 
gotyckich katedr na Świecie, jej unoszące się łuki to cud inżynierii i sztuki. Turystom mówi 
się, że zbudowano ją by upamiętnić lokalne dziecko — Hugha z Lincoln, ale nie mówi się im, 
ani że został umęczony, ani przez kogo. Niemniej jednak ta historia jest dobrze znana, i 
opowiedziało ją wielu wybitnych pisarzy, łącznie z wielkim poetą, Chaucerem, który 
opowiedział historię Hugha O'Lincolna w poemacie " Opowieść przeoryszy " [The Prioress' 
Tale]. 


Świętego Hugha Żydzi zamordowali w Lincoln w 1255 i mieszkańcy miasta postanowili 
wybudować wspaniałą katedrę, która będzie służyć jako ostrzeżenie dla wszystkich 
gojowskich rodziców by chronili dzieci przed Żydami. Ciało Hugha znaleziono w studni na 
posiadłości Żyda o nazwisku Copinns. Śledztwem kierował sam król Henryk III, jako dowód 
na jego uczciwość. Odmówił okazania łaski Copinnsowi po zebraniu dowodów przeciwko 
niemu i dokonano egzekucji Copinnsa, ale innym Żydom zaangażowanym w ten akt udało 
się uniknąć kary. 


Teraz turystom mówi się, że nigdy dziecko o imieniu Hugh nie istniało, a jego historię 
usunięto z przewodników o katedrze. Liczni profesorowie angliści również usunęli Chaucera 
z programów, gdyż on zdemaskował tę żydowską zbrodnię. Wzniesiono liczne europejskie 
kościoły dla upamiętnienia ofiar żydowskiego mordu rytualnego, tylko w Europie około 400. 
Wiele z tych dzieci wyniesiono do świętości z uwagi na ich cierpienia z rąk Żydów. Jednym 
z tych świętych był św. Szymon z Trentu. Cytujemy historię z oficjalnej katolickiej księgi 
parafialnej, ks. Albana Butlera " Żywoty świętych " [Lives of the Saints]: "W roku 1472, 
kiedy Żydzi z Trentu spotkali się w synagodze we wtorek w Świętym Tygodniu, by omówić 


przygotowania do zbliżającego się święta Passover , które wtedy wypadało w czwartek, 
postanowili złożyć ofiarę swojej zakorzenionej nienawiści do chrześcijańskiego imienia, z 
jakiegoś chrześcijańskiego dziecka w nadchodzący Wielki Piątek. Żydowski lekarz podjął się 
dostarczyć takie dziecko do tego strasznego celu. I kiedy chrześcijanie byli w urzędzie 
ciemności [ang. office of Tenebrae] w środę wieczorem, znalazł dziecko o imieniu Szymon, w 
wieku około 2 lat, którego czułością i pokazaniem mu monety zwabił spod drzwi domu, 
którego właściciele wyszli do kościoła i go wyniósł. W czwartkowy wieczór ważni Żydzi 
zamknęli się w pomieszczeniu przy synagodze i o północy rozpoczęli swój okrutny mord tej 
niewinnej ofiary. (Uwaga red. Czy Chrystus nie powiedział do Żydów "to jest wasza godzina 
i panowanie ciemności”? - Łukasz 22:53) 


Po zakneblowaniu mu ust fartuchem by nie mógł krzyczeć, wykonali kilka nacięć na jego 
ciele i ściągnęli krew do naczynia. W tym samym czasie jedni z nich trzymali go za ręce 
rozpostarte w formie krzyża, inni trzymali go za nogi. Półżywe dziecko postawili na nogi, i 
kiedy jedni trzymali go za ręce, pozostali dźgali jego ciało ze wszystkich stron szydłami i 
szpikulcami. Kiedy zobaczyli, że dziecko zmarło, Śpiewali wokół niego: 'W taki sam sposób 
jak potraktowaliśmy Jezusa, Boga chrześcijan, naszym wrogom na zawsze pokrzyżujemy 
plany”. 


Sędziowie i rodzice starannie szukali zagubione dziecko Żydzi ukryli je najpierw w stodole 
w sianie, potem w piwnicy i w końcu wrzucili je do rzeki. Ale Bóg pokrzyżował wszystkie 
ich plany niemożliwości odkrycia tego faktu, udowodniono im winę, skazano na Śmierć, 
głównych aktorów tej tragedii łamano kołem i spalono. Synagogę zniszczono, a na miejscu 
gdzie zamęczono dziecko wzniesiono kaplicę. Bóg uhonorował tę niewinną ofiarę wielu 
cudami. Relikwie leżą w okazałym grobowcu w Kościele św. Piotra w Trencie, jego imię 
umieszczono w Martyrologii". 


W czasie tej ceremonii Żydzi utożsamiają Chrystusa z Bogiem chrześcijan, nie uważają Go 
za Żyda, jak to robi wielu naszych tzw. chrześcijańskich liderów religijnych. Również nie 
ukrywają ciała ani swojej zbrodni, bo Talmud zakazuje pochówku gojowskiej "bestii". Jak w 
wielu takich przypadkach mordu rytualnego, żydowski lekarz zdobył gojowską ofiarę, bo 
żydowscy lekarze mają wiele okazji kradzieży gojowskich dzieci. W Stanach Zjednoczonych 
są teraz liczne żydowskie szpitale należące do i zarządzane przez żydowskich lekarzy i 
pielęgniarki. Rodzice którzy umieszczają swoje dzieci w tych instytucjach z powodu 
drobnych dolegliwości są zdumieni kiedy ich się informuje, dzień czy dwa później, iż 
dziecko nagle zmarło. W wielu takich przypadkach dziecko zabierano do synagogi i 
mordowano podczas odpowiedniego rytuału. Wtedy wykrwawione ciało ofiary przekazuje 
się rodzicom. Ten proceder jest zgodny także z żydowskim zakazem pochówku Goja, bo 
Żydzi pozwalają rodzicom na zorganizowanie pochówku. 


Dlatego amerykańscy rodzice powinni unikać pozostawiania swoich dzieci niestrzeżonych w 
obecności żydowskiego lekarza, lub umieszczania dziecka w szpitalu zarządzanym przez 
Zydów. Każdy rodzic powinien się zastanowić czy pozostawić bezbronne dziecko ludziom, 


którzy mają za sobą historię 5.000 lat mordowania dzieci w tak strasznych okolicznościach. I 
każdy rodzic powinien sobie wyobrazić horror pięknego, idealnie stworzonego ciała dziecka, 
o które dbali z taką troską, rozebranego i ułożonego na stole, podczas gdy Żydzi, z oczami 
pełnymi żądzy krwi i nienawiści do Gojów, gromadzą się wokół niego i dźgają jego ciało, i 
przeklinają imię Jezusa Chrystusa. Czy jakiś rodzic naprawdę chce narazić swoje dziecko na 
takie niebezpieczeństwo i pozwoli by umarło w tak straszliwych okolicznościach? 


W Stanach Zjednoczonych Żydzi mogli bezkarnie praktykować mord rytualny na 
gojowskich dzieciach, bo to oni kontrolują prasę, i dlatego, że oni piastują wiele wysokich 
funkcji publicznych. Wysokiego szczebla funkcjonariusz policji oszacował, że w Stanach 
Zjednoczonych ginie 4.000 dzieci rocznie. Nie ma żadnych wątpliwości, że większość ich 
stanowią ofiary żydowskiego mordu rytualnego. Ten zwyczaj w tym kraju stał się tak 
rozpowszechniony, że Żydzi mogą wysyłać duże ilości dziecięcej krwi do Izraela w celu 
wykorzystania jej tam w swoich ceremoniach. Jednym z problemów w żydowskiej ojczyźnie 
w Izraelu był brak gojowskich dzieci, które można by wykorzystywać w ceremonii rytualnej, 
a Stany Zjednoczone, które dawały większość pieniędzy Izraelowi, zapewniały mu także 
dużo potrzebnej krwi dzieci. 


Ponieważ większość tych dzieci zabierana jest z biednych rodzin, prasa nigdy nie wspomina 
o ich zniknięciu. Tylko w rzadkich przypadkach Żydzi ośmielą się zabrać dziecko znanej 
osoby publicznej, jak zrobili w przypadku Lindbergha, i wtedy zrobione jest to w specjalnym 
celu politycznym, i jako część większej polityki. 


Z, uwagi na terror jaki uderza w społeczność żydowską, kiedy znajduje się ciało dziecka 
zamordowanego w rytualnym mordzie i publiczne oburzenie Gojów, wielu Gojów znalazło 
sławę i nagłe bogactwo stając w tych przypadkach po stronie Żydów. Typową była sprawa 
Jana Masaryka, prezydenta Czechosłowacji. Masaryk był biednym prawnikiem kiedy w 
1899 w Czechach znaleziono ciało Agnez Hruza. Żyd o nazwisku Hilsner przyznał się do 
mordu i implikował w nie dwóch innych Żydów. 


Niemniej jednak wszczęto nowy proces. Dr Maxa, adwokat matki zamordowanej 
dziewczynki, która szukała sprawiedliwości w tej sprawie, 28 grudnia 1899 roku wygłosił 
przemówienie w czeskim parlamencie, oskarżając rząd o wykazanie się wyjątkową 
stronniczością wobec Żydów w tej sprawie. 


Znaleziono drugie ciało — Marii Klima, którą zamordowano nożem rytualnym znalezionym 
w posiadaniu Hilsnera. Obrońcą Hilsnera w tym procesie był Jan Masaryk. Na Wersalskiej 
Konferencji Pokojowej 20 lat później Żydzi okazali swoją wdzięczność tworząc nowy kraj — 
Czechosłowację, i mianując Masaryka prezydentem, z tytułem założyciela Czechosłowacji. 
Całe życie Masaryk był chętnym i gotowym narzędziem żydowskich liderów. 


W Stanach Zjednoczonych wielu Gojów znajdowało duże ilości pieniędzy nagle dostępne 
dla nich dla celów kampanii, kiedy pomogli w uciszeniu jakiegoś nowego skandalu o 
żydowskim mordzie rytualnym. Droga do domu gubernatora, Senatu i Białego Domu, 


została magicznie ułatwiona, kiedy kandydat dowiódł, że chętnie zorganizuje przykrywke 
dla Żydów i ich mordów gojowskich dzieci. 


Dyrektor FBI, J. Edgar Hoover, corocznie przeprowadza kampanię strachu ostrzegając dzieci 
w USA by nigdy nie rozmawiały z obcymi, albo nie wchodziły do aut obcych. Nie jest 
powszechnie znane to, że Hoover musi to robić z powodu powszechnie występującego 
żydowskiego mordu rytualnego. Kampania Hoovera jest pozornie adresowana do osób 
molestujących dzieci, chociaż w całym kraju mówi się tylko o około 10 takich sprawach 
rocznie. Prawdziwym powodem kampanii Hoovera jest obawa żydowskich liderów przed 
lekkomyślnością niektórych pomniejszych Żydów, którzy próbują łapać gojowskie dzieci dla 
celów rytualnych bez zacierania swoich śladów. Dlatego J. Edgar Hoover wydaje rocznie 
setki tysięcy dolarów amerykańskich podatników by ostrzec dzieci przed wszystkimi 
obcymi, mimo że powinien ostrzegać je tylko przed Żydami. Nie ośmieli się ujawnić 
prawdziwego celu swojej kampanii, której zamiarem jest jedynie zapobiec dostaniu się 
dzieci w ręce żydowskich morderców. To nie tylko powoduje to, że amerykańskie dziecko 
wychowuje się w atmosferze strachu i horroru, żeby nauczyć je by nie ufało żadnym 
dorosłym, i wywołuje nerwicę w późniejszym życiu, ale również nie pozwala zmierzyć się z 
prawdziwą sprawą, smakiem Żydów na gojowską krew. 


Niektórzy dziennikarze przypuszczają, że J Edgar Hoover dokonuje tego corocznego aktu i 
wiele innych przysług dla Żydów, bo jest wdzięczny ADL za napisanie za niego książki 
zatytułowanej " Mistrzowie oszustwa " [Masters of Deceit] i za zorganizowanie sprzedaży 
setek tysięcy jej egzemplarzy. Książkę napisał żydowski komunista o nazwisku Jay 
Liebstein, który twierdzi, że ma szokującą osobistą informację o samym Wielkim Oszuście. 
Prawdziwym powodem dlaczego Hoover wykorzystuje FBI do nękania wszystkich Gojów 
znających prawdę o Żydach może być to, że Liebstein ma nad nim władzę. 


Ponieważ Chicago jest centrum żydowskiej potęgi finansowej i jest całkowicie kontrolowane 
przez Żydów, w ostatnich latach miały tu miejsce niektóre z najbardziej skandalicznych 
spraw mordu rytualnego gojowskich dzieci. Mówi się, że Chicago stało się jednym ze 
światowych ośrodków dostawczych dziecięcej krwi używanej w żydowskich rytuałach. 
Ostatnio szef policji przyznał, że co miesiąc w Chicago znika 300 gojowskich dzieci, ale 
uważa, że są to dzieci - "uciekinierzy". Dziwne jest to, że ci "uciekinierzy" nigdy się nie 
znajdują, ani w Chicago, ani w innych miejscach. W październiku 1955 roku miał miejsce 
wykwit spraw mordu rytualnego, kiedy znaleziono ciała dwóch chłopców o nazwisku 
Schuessler, jednego Patersona i dwu dziewczynek Grimes. Funkcjonariusze policji 
natychmiast nazwali te mordy "zbrodniami na tle seksualnym", dokładnie tak jak nauczyli 
ich Żydzi. Gorączkowo starano się skierować kilku ubogich i słabo wykształconych Gojów 
na krzesło elektryczne, ale nie można było spreparować dowodów, które przyjąłby sąd, i w 
końcu zostali zwolnieni. Jak na procesie Chrystusa, kłamstwa Żydów były ze sobą 
sprzeczne. 


Mimo ze te mordy wydarzyly sie w sercu wielkiego miasta, NIGDY NIE ZNALEZIONO 
ŻADNYCH POSZLAK W TYCH SPRAWACH! A raczej powinniśmy powiedzieć, ze 
nigdy nie przedstawiono ich opinii publicznej. Mimo że z uwagi na publiczny horror z 
powodu tych zbrodni, dzień i noc pracowały nad nimi setki policjantów i detektywów, nigdy 
nie potwierdzono by cokolwiek wykryto. Było wiele zarzutów. że to ukrywanie, i że oficjele 
z Chicago zniszczyli lub ukryli wszystkie znalezione dowody. 


Z, uwagi na zainteresowanie opinii publicznej, prasa chicagowska publikowała liczne historie 
o tych zabójstwach, które od razu uważano za typowe żydowskie mordy rytualne. W tych 
przypadkach ciała były rozebrane i wyrzucone na Śmieci. Patolodzy zgodzili się, że żadne z 
nich nie było molestowane seksualnie. Ale było wiele dziwnych ukłuć na ciałach, których 
nie można było wytłumaczyć. "The Daily News" opublikował wczesne popołudniowe 
wydanie, w którym rysunek ciała chłopca Petersonów wykazywał znaki ukłuć w każdym z 
miejsc gdzie były rany na ciele Chrystusa na krzyżu. Po 10 minutach wydanie usunięto ze 
sprzedaży 1 przywieziono z powrotem do budynku dziennika, gdzie je spalono. 


Ale 8 egzemplarzy tego wydania zdobyła pani Lyrl Clark Van Hyning, odważna wydawca 
patriotycznego czasopisma " Women's Voice " [Głos kobiet]. Kiedy zadzwoniła do biura 
"News" i zapytała dlaczego wydanie usunięto, powiedziano jej, że były na nie skargi, i że to 
mogło wywołać "niepokój społeczny". Cały czas pani Van Hyning publikowała prawdę o 
tych mordach. 


Raporty policyjne wykazały, że ciała dziewcząt Grimes miały zagadkowe rany na klatce 
piersiowej, które były zbyt płytkie by spowodować zgon. Także nie było zgody co do 
przyczyny Śmierci. Twierdzono nawet, że zmarły ze strachu! Faktycznie, jak wykazała w 
swoim czasopiśmie p. Van Hyning, one zmarły z bardzo prostego powodu — utraty krwi, bo 
"News" wcześniej opublikował dziwny fakt, że kiedy znaleziono ciała, w ogóle nie było w 
nich krwi. 


Egzemplarz rozstrzygającej książki Arnolda Leese'a "Żydowski mord rytualny" [Jewish 
Ritual Murder] wysłano Arnoldowi Schuessler, ojcu dwu zamordowanych chłopców. 
Przeczytał ją i zaczął zadawać pytania policji. Żydowski szeryf Chicago — Lohman, 
wyznaczył żydowskiego zastępcę, Horwitza, by przebywał ze Shuesslerami dzień i noc, 
gdyby chcieli poruszać sprawę mordu rytualnego. Kiedy pan Schuessler zapytał Horwitza, 
czy chłopców zamordowano dla krwi podczas żydowskiej ceremonii religijnej, Żyd 
natychmiast oskarżył go o mord własnych synów! Zabrano go do siedziby policji i zbadano 
wykrywaczem kłamstw, co zupełnie go oczyściło. Zamiast zwolnić go, policja przekazała go 
Żydowi o nazwisku dr Steinfeld. Porwano go do "sanatorium" kierowanego przez Steinfelda 
w pobliskim mieście Des Plaines, Illinois. Pana Schuesslera poddano szokom elektrycznym i 
zmarł tego samego popołudnia. 


Zorganizowano dochodzenie w sprawie przyczyny jego zgonu i dr Steinfelda zmuszono do 
złożenia zeznań. Stwierdził, że pan Schuessler cierpiał na "halucynacje", ale odmówił ich 
opisania. Odmówił również udzielenia dalszych informacji, i to było oczywiste dla dr 


Thomasa McCarrona, koronera miasta Chicago, ze Steinfeld ukrywał prawdę. McCarron 
skrytykował Steinfelda i powiedział dziennikom, że sprawa była bardzo dziwna. Nigdy po 
przyjęciu pacjentów do sanatorium nie podawano ich od razu szokom elektrycznym. 
McCarron wiedział, że Schuesslera zamordowano, ale nie mógł z tym nic zrobić, i urzędnicy 
miejscy zakazali mu wypowiadania się w tej sprawie. Przez kilka dni było realne 
niebezpieczeństwo, że on również zostanie zamordowany. Od tej pory odmawiał wszelkich 
rozmów o tej sprawie. 


Dr McCarron znał mroczną historię Steinfelda. W czasie II wojny światowej dr Steinfeld 
został skazany za podawanie specjalnych leków żydowskim chłopcom na terenie Chicago, 
które powodowały trzepotanie serca. Zostali zwolnieni ze służby wojskowej jako 4-F. Za 
każdą z tych spraw Steinfeld otrzymywał wynagrodzenie w wysokości $2.000. 


Po wojnie Steinfeld otworzył sanatorium w Des Plaines, które stało się centrum 
produkcyjnym dla żydowskiego mordu rytualnego na środkowym wschodzie. Ironią było to, 
że p. Schuessler, rzekomo chroniony przez policję, został zamordowany w tym samym 
miejscu gdzie zabito jego chłopców, i mord jego, tak jak jego synów, nie został pomszczony, 
poza jednym późniejszym wydarzeniem. Następnego popołudnia kilku patriotów udało się 
do Des Plaines i rozdali 500 kopii broszury oskarżającej dr Steinfelda o mord p. Schuesslera, 
i o kierowanie żydowskim centrum mordów rytualnych. Jedną z tych broszur wręczono 
szefowi policji, ale on nic nie zrobił. Dystrybutorzy tych broszur mogli zostać aresztowani i 
oskarżeni o zniesławienie, z możliwym 10-letnim wyrokiem, ale Steinfeld odmówił 
postawienia im zarzutów. Kilka dni później wyleciał do Szwajcarii i ogłoszono, że był to 
"odpoczynek". Następnego dnia znaleziono jego ciało wiszące w szafie pokoju hotelowego. 
Werdykt był "samobójstwo", mimo że mógł być temu niechętny. Dość dziwne, żaden 
dziennik w Chicago nie opublikował ogłoszenia o zgonie tego znanego lokalnie człowieka. 


Kilka tygodni później, Arnold Leese, który przygotowywał książkę o sprawie Schuesslera 
jako klasycznym przykładzie żydowskiego mordu rytualnego, nagle zmarł. Przysłano mu 
kopie wszystkich opublikowanych w dziennikach artykułów o sprawie podczas długiego 
śledztwa, około 100 stron wycinków, ale nie znaleziono ich po jego Śmierci. 


W międzyczasie żydowski felietonista Sun-Times", Irv Kupcinet, którego córka- 
narkomanka zmarła w mieszkaniu w Hollywood, zebrał wśród wspólnoty żydowskiej 
$100.000 i przekazał je pani Schuessler. Żydowski zastępca szefa policji nadal z nią 
przebywał, i kilka dni później pani Schuessler ujawniła reporterowi, że zabrała wszystkie 
pieniądze i wyjechała do Las Vegas. 


Szeryf Lohman również opuścił Chicago, po otrzymaniu $20.000 synekury jako konsultant 
kryminolog na University of California.* Stanowisko to ufundował prominentny żydowski 
bankier. Sprawy Schuesslera i Grimesów nadal w Chicago są oznaczone jako 
"nierozwiązane". 


*Uwaga: Po kilku tygodniach od czasu kiedy wcześniejsza wersja tej książki krążyła w Kalifornii, która dokładnie 
opisywała historię mordów Schuesslerów, do listy zmarłych dodano kolejne nazwisko. Nagle w Los Angeles z 
niewyjaśnionych powodów zmarł Joseph Lohman. Ogłoszenie o Śmierci, dość dziwnie, nie wspomniało o służbie 
Lohmana na stanowisku szeryfa w Cook Country, a niewłaściwie napisało o nim jako "byłym skarbniku stanowym w 
Illinois"! 


Obowiązkiem każdego amerykańskiego rodzica, którego dziecko znika, jest staranie się by je 
znaleźć. Ale wiele biednych rodzin ze zbyt wielu dziećmi do wykarmienia biorą za pewnik, 
że dziecko poszło w Świat by żyć własnym życiem, i są nieświadomi prawdopodobieństwa, 
że dziecko zostało zamordowane przez Żydów dla krwi. W rezultacie nie podejmuje się 
wysiłków dochodzenia tych żydowskich zbrodni, pomimo, że miały miejsce przez wiele 
stuleci. Konieczne jest byśmy używali każdej broni by się uzbroić przed Żydami, i 
przestrzegali boskości Naszego Pana i Zbawiciela Jezusa Chrystusa, przez którego oczekuje 
nas Zbawienie. 


Ostatnio wyciszono inny straszny udział oficjalnej amerykańskiej agencji w 
rozpowszechnionym żydowskim mordzie rytualnym. Zastępca szefa CIA popełnił 
samobójstwo w Waszyngtonie. Werdykt — "przepracowanie", tym samym ukrycie strasznej 
tragedii. Ten funkcjonariusz nie pracował od 3 miesięcy po przejściu załamania nerwowego. 
Cierpiał na napady wyrzutów sumienia, kiedy dowiedział się, że nieumyślnie odpowiadał za 
mord wielu gojowskich dzieci w żydowskich ceremoniach religijnych. Ten człowiek, Goj, 
stał się znany ze specjalnego talentu w agencji, która w 60% była żydowska. Większość 
żydowskich agentów podróżowała po Świecie mając nieograniczone fundusze, mieszkali w 
najlepszych hotelach, jak James Bond, podczas gdy realizowali misje szpiegowskie dla 
Izraela, a amerykański podatnik płacił rachunki. 


Specjalnym talentem tego Goja było werbowanie chłopców, których wykorzystywano jako 
homoseksualistów dla przyjemności zagranicznych oficjeli. Przynajmniej tak mu 
powiedziano, i nie widział powodów by podejrzewać coś innego, bo wykorzystywanie 
chłopców w międzynarodowym szpiegostwie było starą historią i większość rządów 
zatrudniała ich w jakimś czasie w celu szantażowania wysokiego szczebla oficjeli innych 
rządów. 


We wczesnych godzinach wieczornych ten funkcjonariusz CIA przechadzał się w centrum 
miasta, aż zauważył przystojnego chłopaka. Rozpoczynał z nim rozmowę, i jeśli chłopak 
miał czas, zabierał go do pokoju hotelowego, gdzie przekazywał go innemu agentowi. 
Wtedy ten funkcjonariusz CIA wychodził, po obiecaniu chłopcu pewnej kwoty pieniędzy, 
zwykle około $20. W okresie 1947-1952, ten funkcjonariusz CIA zwerbował w ten sposób 
86 chłopców na ulicach Paryża i Wiednia. Nigdy więcej nie słyszał o żadnym z tych ludzi, 
mimo że musiało wydawać mu się dziwne, że nigdy więcej ich nie widział od momentu 
pozostawienia ich w pokoju hotelowym. 


W 1963r. zydowski agent w siedzibie CIA w Waszyngtonie, który dowiedzial sig o tym 
wcześniejszym szczególnym talencie tego funkcjonariusza, zapytał czy zalatwilby mu 
chłopca. Ale wtedy Goj był już na wyższym szczeblu hierarchii CIA, i odmówił, mówiąc, że 
już nie musiał angażować się w ten proceder. Wtedy Żyd zaskoczył go mówiąc, że on już ma 
na sumieniu 86 mordów i jedno więcej mu nie zaszkodzi. Nie mógł uwierzyć, że Goj nie 
wiedział o tym, że każdy z tych chłopców był ofiarą żydowskiego mordu rytualnego i opisał 
mu dokładnie całą ceremonię. Żyd zakończył grożąc mu, że jeśli Goj nie załatwi mu 
chłopaka na ceremonię planowaną na zbliżające się święto Passover, zdemaskuje go. Tego 
wieczora Goj wrócił do domu i dostał całkowitego załamania nerwowego z którego nigdy 
nie wyzdrowiał. Kilka miesięcy później popełnił samobójstwo. 


Ale w większości Goje, którzy pomagają Żydom w popełnianiu mordów rytualnych, tuszują 
sprawy za nich w policji, w dziennikach i biurach rządowych, nie są wrażliwi. Oszacowano, 
ze co najmniej 1/3 wszystkich pracowników urzędowych w USA dobrze wie o 
powszechnym żydowskim mordzie rytualnym dzieci, i że ich stanowiska zależą od 
udzielania pomocy Żydom w praktykowaniu tych zbrodni. 


Podczas rozmowy w 1956 z ks. Bulgerem, dowiedziałem się, że on całe życie pracował nad 
książką, która miała być ostateczną pracą na temat żydowskiego mordu rytualnego. Ks. 
Bulger przekazał mi dużo informacji zawartych w tej książce. Ale jego przełożeni zakazali 
mu publikacji książki. We wcześniejszych latach większość informacji o zbrodniach tego 
typu publikowały katolickie encyklopedie i oficjalne prace parafialne, ale kolejne publikacje 
na temat żydowskich mordów rytualnych zostały zakazane, dzięki żydowskim naciskom na 
Watykan. 


Ks. Bulger powiedział mi, że zgodnie z jego szacunkami, od ukrzyżowania Chrystusa, w 
żydowskich mordach rytualnych zginęło 6 milionów gojowskich dzieci. Tych 6 milionów 
ofiar nie tylko nie pomszczono, ale każda z nich zasługiwała na wyniesienie do Świętości za 
ich cierpienia z rąk Żydów, umarła bez podjęcia żadnych wysiłków przez gojowskie 
społeczeństwo by chronić inne gojowskie dzieci, by nie stały się ofiarą tego samego rytuału. 


Ks. Bulger powiedział: "W tej strasznej ceremonii mieszają się żądza krwi Żydów i ich 
nienawiść do Jezusa Chrystusa. Nie tylko 6 milionów dusz zginęło z rąk Żydów w tym 
rytualnym mordzie, ale każdy z nas musi się zapytać: jakim jestem chrześcijaninem, jakim 
człowiekiem, jeśli nie robię nic by chronić dzieci przed tak straszną ofiarą w rzekomo 
chrześcijańskim i nowoczesnym społeczeństwie?" 


Rozdział 7: 


Zydzi w Europie 


Po upadku Rzymu Żydzi rozproszyli się po cywilizowanym świecie, wzdłuż szlaków 
handlowych otworzonych im przez rzymskie armie. W każdym mieście, które miało kontakt 
z resztą świata, można było znaleźć Żydów, mocno otorbionych jako pasożytnicza narośl w 
gojowskim gospodarzu, który ich nienawidził i obawiał się, i często próbował wypędzać, w 
charakterystycznej reakcji biologicznej. 


Te wysiłki okazały się bezużyteczne, bo Żydzi zawsze wracali. W celu zbiorowego 
bezpieczeństwa, Żydzi pakowali się w ścisłe, małe tereny mieszkalne, które nazywano 
gettami. W ostatnich latach, z typową bezczelnością, Żydzi twierdzili, że byli zmuszani do 
życia w gettach, z powodu uprzedzeń wykazywanych wobec nich przez gospodarzy, ale 
każdy szanowany żydowski uczony zgadza się z opinią, że to sami Żydzi nalegali by żyć na 
odrębnym terenie, prawdopodobnie by ukryć przed Gojami swoje paskudne zwyczaje. 


Ponieważ Europa była centrum bogactwa świata, Żydzi gromadzili się w niej w wielkiej 
liczbie. Każdy europejski kraj wielokrotnie próbował się ich pozbyć i historia średniowiecza 
jest kroniką protestów gojowskich przeciwko Żydom. Uczony Williamson tak napisał o 
tym problemie: "Dlaczego była tak ostra nienawiść? Dlaczego Żydzi, w kraju po kraju, w 
stuleciu po stuleciu, byli nienawidzeni i gardzeni, zapedzani do gett, obozów 
koncentracyjnych i komór tortur, oskarżani o potworne zbrodnie, i obarczani 
odpowiedzialnością za nieszczęścia narodów ? Czy oni zasłużyli na to, albo czy byli ofiarami 
nieporozumień, uprzedzeń lub zazdrości? Takie pytanie wychodzi poza temat tej książki, ale 
wymaga odpowiedzi". 


Faktycznie, to pytanie wymaga odpowiedzi, ale jeszcze żaden z gojowskich uczonych nie 
ośmieli się na nie odpowiedzieć. Jak już widzieliśmy, jedyną odpowiedź jaką mogą 


zaoferować Żydzi jest to, że Goje ich nie lubią z powodu ich religii. Jakie są fakty? 


Żydzi rozwinęli pogląd, że w średniowieczu europejscy władcy stosowali okrutną praktykę 
pozwalając Żydom zgromadzić ogromne bogactwo, a potem wszczynali pogromy przeciwko 
nim, żeby władcy ci mogli je przejmować. Nawet gdyby ten pogląd był prawdziwy, to 
jeszcze pozostaje pytanie: jak Żydom udało się zgromadzić największe majątki w kraju po 
kraju, w bardzo krótkim czasie? Oczywiście, Żydzi nie chcą dyskutować o tym aspekcie 
problemu. 


Ale fakty są zupełnie inne. Prawdą jest, że w kraju po kraju żydowska wspólnota w krótkim 
czasie wchodziła w posiadanie większości bogactwa monetarnego. Złoto, klejnoty i inne 
wartościowe rzeczy, wszystkie wydawały się być wciągane w małe żydowskie getta, jakby 
przez jakiś niewidzialny magnes, podczas gdy Goje wkrótce dowiadywali się, że nie mieli 


pieniędzy, żeby wykonywać codzienne prace. W każdym przypadku, to nie władca 
protestował przeciwko żydowskim ciemiężcom, ale lud pracujący. 


Dla władcy Żydzi byli przydatni na wiele sposobów. Wykorzystywał ich do załatwiania 
pożyczek, do szpiegowania w obcych krajach, do zawierania umów z innymi krajami i 
najważniejsze, do ściągania podatków. Dzięki chciwości, bezwzględności i braku wszelkich 
ludzkich uczuć, Żyd był idealnym poborcą podatkowym. Na przestrzeni dziejów to Żyd 
domagał się funta mięsa dla rządu, i, oczywiście, kilku uncji dla Żyda. Kiedy Stany 
Zjednoczone coraz bardziej zbliżały się do żydowskiej dyktatury, najnowszymi komisarzami 
Urzędu Podatkowego byli Żydzi: Morris Caplin i Sheldon Cohen. 


Dlatego władca miał wiele powodów by chronić Żydów i pozwalać im pozostać w jego 
kraju. Ale w każdym przypadku naród był na skraju rewolucji, kiedy Żydzi ciemiężyli go i 
mordowali jego dzieci, i władca musiał wyrazić zgodę na ich wypędzenie. Kiedy tylko 
zostali wypędzeni, zaczynali spiskować swój powrót. Spotykali się z agentami władcy w 
innych krajach, albo wysyłali własnych agentów z powrotem by składali fantastyczne 
obietnice władcy lub jego dziedzicom. Skąd ta desperacja powrotu tam gdzie ich 
nienawidzono i nimi pogardzano? Żydowski pasożyt nie mógł istnieć jeśli nie karmił się 
gojowskim gospodarzem, zarówno symbolicznie, w codziennym życiu, jak i w 
rzeczywistości, pijąc krew gojowskich dzieci. 


Europejski władca był zawsze szczęśliwy by ponownie witać swoich Żydów, i chętnie by ich 
ponownie wpuścił. Jeszcze raz zaczynało się błędne koło gospodarz — pasożyt, kiedy 
żydowscy poborcy podatkowi bezwzględnie ciemiężyli naród, a rabini łapali gojowskie 
dzieci i mordowali je dla krwi. Jak zwykle spotykali się w synagodze szatana i spiskowali 
przeciwko pracującemu ludowi, wykrzykując przekleństwa wobec imienia Jezusa Chrystusa. 
Jako sługusy arystokratów, Żydzi zawsze byli wrogami demokracji. Wybitny historyk, 
Charles Beard, oszacował, że gdyby nie Żydzi, demokracja mogłaby przyjść do Europy 300 
lat wcześniej. Arystokraci byli zbyt powiązani genami rodzinnymi i obarczeni wrodzonym 
szaleństwem, by rządzić bez swoich zdeprawowanych żydowskich nadzorców. 


Podobieństwo między Żydami i arystokratami jest proste do wyjaśnienia. Tak jak Żydzi, 
europejscy arystokraci stanowili małą wspólnotę międzynarodową, blisko spokrewnioną ze 
sobą na przestrzeni stuleci, z silnymi powiązaniami przekraczającymi granice geograficzne. 
W 1914 roku król Anglii, car Rosji i kajzer Niemiec byli trzema kuzynami. Arystokraci i 
Żydzi zawsze mieli ten sam cel, brutalną opresję i wykorzystywanie ludu pracującego. 
Faktycznie, kontynent Ameryki został zasiedlony wyłącznie z powodu chęci ucieczki 
europejskich robotników przed dalszym wyzyskiwaniem ich przez Żydów. Wieki podczas 
których sojusz między Żydami i arystokratami trzymał Europę w jarzmie, historycy nazwali 
"wiekami mrocznymi". Z powodu żydowskiej intrygi, narody okresowo angazowaly się w 
pozbawione sensu wojny, których wynikiem były ogromne straty w ludziach i wielkie zyski 
dla Żydów. 


Fryderyk Wielki, którego uważa się za najbardziej oświeconego monarchę, który 
kiedykolwiek rządził w Europie, tak napisał o tej erze: "Badanie historii prowadzi do 
wniosku, że od Konstantyna do reformacji cały świat był szalony”. I rzeczywiście taki był, 
rządzony przez szalonych arystokratów i schizofrenicznych Żydów. 


Nie tylko Żydzi byli schizofreniczni z powodu ich nienaturalnego sposobu życia, żyjąc z 
gojowskiego gospodarza, ale arystokraci wykazywali mocną skłonność do wrodzonego 
szaleństwa. To mogło być z uwagi na skażenie rasowe, bo arystokraci mieszali się w 
małżeństwach z Żydami i Murzynami w procesie samodegradacji zapoczątkowanej 
upadkiem Imperium Rzymskiego. 


Wynik tego pokazał się zbyt wyraźnie u wielu europejskich arystokratów, którzy mieli 
płaskie nosy, kręcone włosy i matową szarą skórę. Oni znani byli także z bezsensownego 
okrucieństwa. Wielu europejskich arystokratów wyglądało bardziej na Żydów niż Żydzi. 
Jako rodowity Niemiec, Fryderyk Wielki nie miał tej wady rasowej i był zniesmaczony tym, 
że tak wielu z jego braci- monarchów wykazywało silne cechy krwi żydowskiej i 
murzyńskiej. Arystokracja w Hiszpanii, we Włoszech i Francji miała szczególnie silną 
fizjonomię żydowską. W ciągu ostatnich 50 lat, silne żydowskie cechy wykazywała 
angielska monarchia, tak że królowa Elżbieta II wygląda bardziej jak filmowa królowa 
jidysz, Elizabeth Taylor. 


Wielokrotnie królowie Anglii, zagrożeni rewolucją jeśli odmówią, byli zmuszani do 
wypędzania Żydów w reakcji na żądania pracującego ludu. W październiku 1290, 16.000 
Żydów weszli na statki, opuścili Anglię by zamieszkać ze swoimi braćmi-pasożytami we 
Francji, Flandrii, Niemczech i w Hiszpanii. Z, dala od Anglii trzymali się przez 300 lat, i w 
tym okresie Anglia stała się najwspanialszym krajem na Świecie. 


W końcu udało im się wrócić, dzięki sfinansowaniu rewolucji fanatyka o nazwisku Oliver 
Cromwell. Mając do dyspozycji nieograniczone fundusze, Cromwell wynajął wojska i 
przejął kraj. Pozbawił głowy króla Karola I, i rozpoczął kampanię bezwzględnego 
zdzierstwa i zbrodni przeciwko angielskiemu narodowi. Pozornie partia Cromwella była 
chrześcijańska, i nazywali się Purytanami, ale w rzeczywistości od samego początku była 
żydowska, finansowana z żydowskich pieniędzy w celu odzyskania ich pozycji w Anglii. Jej 
ideologia była żydowska, i jej wyznawcy wielbili Żydów jako Wybrany przez Boga Naród. 
Zastępca Cromwella, major Gordon, wprowadził w Parlamencie rezolucję, zakazującą 
używania języka angielskiego, i że odtąd językiem kraju będzie hebrajski. Rezolucji nie dało 
się uchwalić, zabrakło tylko 4 głosów, bo czterech członków, którzy wcześniej zgodzili się 
na nią, ruszyło sumienie i zagłosowali przeciwko. I dlatego ta książka napisana jest po 
angielsku, a nie po hebrajsku. 


Tak okrutna była opresja chrześcijan przez Cromwella i jego żydowską grupę, że Anglicy 
zbuntowali się i przywrócili na tron króla Karola II. Pierwszą rzeczą której zażądali było 
wypędzenie Żydów, których Cromwell ponownie sprowadził do kraju. Karol II był 
rozwiązłym wyuzdańcem, który dbał jedynie o towarzystwo prostytutek. Potrzebował 


pieniędzy na orgie seksualne, i potrzebował Żydów by pomogli mu zebrać pieniądze. 
Odmówił wypędzenia Żydów, i pozostali w Anglii i skonsolidowali swoją siłę, mimo że 
każdy uczciwy Anglik nienawidził ich i się ich obawiał. 


Przez cały okres Średniowiecza gojowscy gospodarze biologicznie reagowali przeciwko 
Żydom, co jakiś czas buntując się i wypędzając ich w gniewie i strachu. W żadnym 
przypadku Goje nie próbowali zbadać problemu w sposób inteligentny, czy zorganizować 
program kontrolowania Żydów. Jak widzieliśmy, w tym samym okresie, Imperium 
Bizantyjskie nie miało problemu żydowskiego, ponieważ żadnemu Żydowi nie pozwolono 
zajmować stanowiska rządowego czy nauczać młodzież. Kraj był bezpiecznie chroniony 
przed żydowską zdradą i działalnością wywrotową. Nie mogąc zaszkodzić narodowi 
bizantyjskiemu, Żydzi żyli spokojnie, jako jedna z wielu mniejszości w ogromnym 
imperium. 


Ale w Europie problem żydowski postrzegano jedynie z religijnego punktu widzenia. Nigdy 
nie zbadano go biologicznie. Żydzi nosili w sobie winę za fizyczną egzekucję Chrystusa, i to 
stanowiło główny sprzeciw wobec nich. W rezultacie wypędzenie Żydów z kraju do kraju 
miało miejsce bez żadnego realnego zrozumienia wydarzeń. Była to reakcja na szczególnie 
przerażający mord rytualny, taki jak św. Hugha z Lincolnu, czy z powodu jakiegoś innego 
chwilowego problemu. Nie było żadnych badań destrukcyjnego wpływu, jaki mieli Żydzi na 
społeczeństwo gojowskie. 


Żydów obawiano się także z powodu wykonywania przez nich zawodów medycznych. W 
roku 833, muzułmanie zakazali tego Żydom, i w 1335 święty Synod w Salamance ogłosił, że 
żydowscy lekarze wchodzili w tę profesję tylko dlatego, żeby mieć okazję zabijania 
chrześcijan. Jednym z największych nieszczęść jakie spadły na ludzkość była dżuma, albo 
czarna Śmierć, jak nazywano ją w średniowieczu. Wiedziano, że Żydzi przynieśli ją do 
Europy i że zabiła ona 1/4 populacji, ale Goje uważali, że Żydzi zrobili to z zemsty. W tym 
przypadku żydowski pasożyt doszedł niebezpiecznie blisko do wyniszczenia gojowskiego 
gospodarza, ale to nie było umyślne. 


Historię przedostania się plagi do Europy zbadał naukowiec Jacques Nohl. Pisze, że grupa 
żydowskich handlarzy z Genui i Wenecji zorganizowała osadę na Krymie, w miejscu 
zwanym Kaffa. Tutaj Żydzi magazynowali futra i klejnoty i inne cenne przedmioty, które 
zdobywali przez handel, do chwili kiedy genueńskie statki handlowe mogły przewieźć je do 
Europy. Wiedząc o tych bogactwach w Kaffa, nomadyczni plemieńcy często napadali na 
miasto. Dlatego Kaffa była mocno obwarowana. W roku 1346 miasto zaatakowała armia 
tatarskich plemieńców, zdecydowana zdobyć je i ograbić. Ale Żydzi dobrze się okopali, 
upływały tygodnie i Tatarzy nie mieli szansy zrealizować swojego celu. W zatłoczonych 
miastach, w których nie było urządzeń sanitarnych, wśród azjatyckich plemion wybuchła 
dżuma, i teraz zniknęła wśród oblegających. Ich dowódca wymyślił szczególnie szatański 
plan wypędzenia Żydów. Na katapultach poukładał ciała zmarłych na dżumę żołnierzy, i 
przerzucał je ponad murami Kaffy. Wkrótce wśród obrońców wybuchła epidemia i zmarła 


ponad połowa Żydów. Ci którzy przeżyli wrócili na statek i wypłynęli do domu, zabierając 
ze sobą wirus dżumy. 


Ich pierwszym portem zawinięcia był Konstantynopol. W tym milionowym mieście wkrótce 
wybuchła epidemia, i w ciągu 2 miesięcy zmarła 1/3 mieszkańców. Następnym 
przystankiem żydowskiego statku-Śmierci była Sycylia, gdzie jego straszny ładunek rozszedł 
się wśród Gojów. Potem do Sardynii, i w końcu żydowski statek-$mieré zadokował w 
Marsylii. Żydowscy ocaleni udali się do wielu europejskich miast by zakładać swoje osady, i 
wszędzie dokąd przybyli ludzi dziesiątkowała epidemia. 


Wkrótce Goje zorientowali się, że plaga pojawiała się tylko tam gdzie byli Żydzi, ale nie 
wiedzieli o tym, że Żydzi przynieśli ją ze sobą z Azji Mniejszej. Ich pierwsza reakcja była 
taka, że Żydzi zatruli ich studnie, bo plaga wywoływała takie same objawy na ofiarach jak te 
dobrze znane trucizny w tym okresie. Ofiara dostawała strasznego ataku bólu, wymiotowała 
krwią i umierała w ciągu kliku dni. Ciało natychmiast stawało się czarne, sugerując obecność 
wirulentnej trucizny. 


Wśród Gojów szerzyła się pogłoska, że Sanhedryn, tajna rada rządzących Żydów, spotkała 
się w Toledo, w Hiszpanii i wydała rozkaz zniszczenia Gojów poprzez zatruwanie ich studni. 
Były pewne podstawy tej pogłoski, bo Żydzi szybko pozbywali się żydowskich ofiar 
epidemii wyrzucając ciała do studni, żeby uniknąć oskarżeń o szerzenie epidemii. To, 
oczywiście, zakażało setki ludzi używających tej wody. Kiedy wiele społeczności 
zorganizowało się przeciwko Żydom, zaczęli uciekać z kraju do kraju, przyspieszając 
szerzenie się plagi. W Neapolu rozgniewani Goje wpędzili hordę Żydów do oceanu i ich 
utopili. Ich ciała wypływały kilometrami wzdłuż włoskiego wybrzeża, i nadal zakażały ludzi. 
Statki pełne Żydów pływały wzdłuż europejskich wybrzeży, nie mając pozwolenia na 
zawinięcie, bo każdy kraj ostrzeżono, że nosicielami tej choroby byli Żydzi. Kiedy na 
pokładzie umierali Żydzi, ich ciała wyrzucano do wody i one również wypływały na brzeg, 
zakażając miasta które odmówiły im dokowania. Żydzi dalej wędrowali wokół Europy i 
plaga szalała nieustannie przez 50 lat. 25 milionów ludzi, 1 / 4 populacji Europy, zmarła 
straszną śmiercią na tę chorobę. Było to najgorsze nieszczęście jakiego doznała cywilizacja i 
w tym przypadku Żydom prawie udało się wyniszczyć swojego gospodarza. 


Ale plaga nie była tylko jednym incydentem w żydowskiej historii w okresie średniowiecza. 
Wiele szokujących wydarzeń tej ery okazało się pochodzić od Żydów. Realizowany przez 
Żydów plan był konsekwentny. Żyli w kraju przez może 100 lat, byli wypędzani przez 
rozgniewanych Gojów i przekupywali swoją drogę z powrotem. 


W roku 1066 Żydów wypędzono z Granady, Hiszpania, pod zarzutem zamordowania 
chłopca, picia jego krwi i zjedzenia jego serca. W 1254 Żydów wypędzili Francuzi. W 1290 
wypędzili ich Anglicy. Niemcy wypędzili ich w 1283 1 1298. W 1306 król Filip IV wypędził 
Żydów z Francji. W 1394 król Francji ponownie nakazał wypędzenie wszystkich Żydów z 
Francji "na zawsze". Kilkaset lat później Żydzi już całkowicie kontrolowali Francję. Naród 
hiszpański wypędził Żydów w 1492, a Portugalia w 1496. Naukowiec John William Draper 


twierdzi, ze skandale dotyczące praktyki żydowskich lekarzy spowodowały wypędzenie 
wszystkich Żydów z Francji w 1306. W całej zapisanej historii nie ma nic porównywalnego 
z tą listą żydowskich wypędzeń. 


Żadna inna grupa rasowa czy polityczna nigdy nie wywoływała takiej nienawiści. Ale w jaki 
sposób Żydzi przetrwali? Przetrwali bo przetrwanie to ich interes, jak również ich religia. 
Wiedząc, że wcześniej czy później zostaną wypędzeni, ich priorytetem po wejściu do kraju 
jest szukanie sojuszników wśród Gojów, metodą prezentów i łapówek, a później szantażu. 
Niezależnie od tego gdzie byli, Żydzi zawsze mieli gojowskich zwolenników, którzy ukryją 
ich w czasie pogromów. 


Kiedy Żydów wypędzono z jednego kraju, przenosili się do żydowskich wspólnot w innych 
krajach, albo do kraju, który nie był świadom ich destrukcyjnych zwyczajów. W 
średniowieczu Amsterdam stał się stałym rajem żydowskim dla uchodźców z innych krajów, 
a także bankiem dla ich bogactwa. Większość pieniędzy na wyposażenie armii Cromwella 
pochodziła z Amsterdamu, funduszy dostarczyli amsterdamscy Żydzi. Żydzi przetrwali 
ponieważ zachowywali żelazną dyscyplinę nad swoim narodem. Wtłoczony na małe tereny 
wielkich europejskich miast, każdy Żyd stawał się Faginem, skoncentrowanym narzędziem 
zła. Ich reputacja jako emisariuszy szatana była tak straszna, że dobrzy chrześcijanie czynili 
znak krzyża jako środek ochronny kiedy na ulicy spotkali Żyda. 


Niewielu Gojów było na tyle odważnych by spojrzeć Żydowi w twarz, bo oni zawsze 
spotykali się z nienawistnym spojrzeniem Złego Oka. 


Rzadko spisywano znaną od tysięcy lat zasadę żydowskiej dyscypliny. Ale Goje znaleźli jej 
podręcznik i opublikowali go po odkryciu Zwojów Morza Martwego, ku wielkiemu 
niezadowoleniu Żydów. W "Podręczniku dyscypliny" [Manual of Discipline], jak napisano 
w Zwojach Morza Martwego, czytamy: "Kiedy duch człowieka zachwieje się w instytucji 
wspólnoty, staje się zdrajcą prawdy i chodzi w uporze swego serca; jeśli okaże skruchę, 
zostanie ukarany na 2 lata. W pierwszym roku nie wolno mu będzie dotknąć świętego 
pokarmu mistrzów, a w drugim nie wolno mu będzie dotknąć napoju mistrzów”. 


Zauważmy, że " Podręcznik " zaleca karę, jeśli członek wspólnoty tylko "zachwieje sie", 
czyli jeśli nawet uwzględnia dyktat swojego serca. Gdyby faktycznie obrócił się przeciwko 
braciom-Żydom, to oczywiście zostałby zabity. Zalecana tutaj kara, zakazująca mu dotknąć 
Świętego pokarmu mistrzów, odnosi się do [o]płatków używanych w ceremonii mordu 
rytualnego; napój mistrzów, to oczywiście krew niewinnych gojowskich dzieci. 


Jako byt plemienny podlegający absolutnej dyscyplinie, Żydzi mogli przetrwać na 
najbardziej wrogich gojowskich terenach. Żydowski badacz, Kaufmann, w książce "Wielkie 
pomysły żydowskiego narodu " pisze na s. 38: "Izraelicką społeczno-polityczną jednostką po 
podboju (rzymskim), jak wcześniej, było plemię. Samo plemię jest autonomiczną jednostką 
terytorialną". 


Zauważmy, że jednostka izraelicka nie przeszła żadnych zmian, mimo wysiłków Rzymian 
zlikwidowania ich bandyckich grup w Palestynie. Od początku zapisanej historii byli 
plemieniem o mentalności z epoki kamiennej. Nigdy nie byli w stanie rozwinąć się w 
miasto, miasto-państwo, i kraj jaki tworzyli Goje. Zamiast tego Żydzi chcieli poszerzać 
swoją plemienną formę rządu nad całym Światem, poprzez instytucje takie jak ONZ, 
zarządzaną przez Radę, dokładnie tak jak Żydzi z epoki kamiennej są zarządzani przez Radę 
Starszych, Sanhedryn. 


Kaufmann twierdzi także na s. 80: "Żydowska diaspora (rozproszenie) była organem 
religijno-narodowym, jakiego nigdy nie widziano w pogańskim świecie". 
Jest to niedomówienie. Żadna inna grupa na świecie nie mogła istnieć jak Żydzi, którzy 
utrzymywali się jako pasożytnicza narośl na gojowskich narodach. 


Grecki historyk Strabon napisał, że w starożytnym mieście Aleksandria, Żydami rządził 
etnarcha, albo arcykapłan, "który rządzi ludźmi i orzeka w sprawach i nadzoruje umowy i 
rozporządzenia, tak jakby był głową suwerennego państwa". 


Na przestrzeni dziejów badacze byli zdumieni sposobem w jaki rządzili się Żydzi jako 
odrębna społeczność, niezależnie od tego jaką mieli formę rządu. Ich "Podręcznik" zakazuje 
im uznawania sądów gojowskich "zwierząt". To jest jedna przyczyna tego, że Żydzi zawsze 
są rewolucjonistami. Skoro nie uznają gojowskiego rządu, zawsze trwają w buncie 
przeciwko niemu. Ich pierwszym nakazem jest osłabianie praw i legalnego rządu każdego 
gojowskiego kraju, w którym się osiedlają, i czynią to wszelkimi dostępnymi im metodami. 
Korupcja, przekupstwo i zdrada to ich standardowa broń w zdradzieckim arsenale 
żydowskim. 


W rezultacie Kaufman pisze na s. 12: "Religia Izraela dokonała rewolucji w 
światopoglądzie człowieka”. W rzeczywistości żydowski podręcznik chciał zniszczyć 
zaufanie Goja do jego własnych instytucji, a tym samym osłabić go, by dostał się pod 
żydowską kontrolę. 


W jednym z najbardziej frapujących komentarzy na temat koniecznej tajemniczości 
żydowskiej "religii", Kaufmann pisze na s. 12: "Nigdzie w Biblii nie ma wyraźnie 
przedstawionej izraelickiej idei, ani nigdzie nie ma jej w późniejszej żydowskiej literaturze. 
Pojawia się raczej jako pierwotna intuicja ksztaltujgca całą żydowską kreatywność". Co za 
dziwne potwierdzenie "wielkiej kultury"! To nie jest idea, mówi Kaufmann, ale intuicja. Ma 
rację, bo izraelicka idea o pasożytniczej grupie przestępców żyjących na gojowskim 
gospodarzu jest czysto intuicyjna. To nie jest świadoma idea, ale instynkt i dlatego nie jest 
nigdzie zapisana. Zwierzęta nie spisują swojego dziedzictwa wiedzy o tym jak uniknąć 
pułapek i szukać jedzenia w dżungli, a Żydzi nie spisują swoich technik przetrwania wśród 
ich gojowskich gospodarzy. 


Kaufmann zwraca uwagę na to, że nikt naprawdę nie wie jaka jest żydowska religia. W 
związku z tym, Goje nie tylko nie mogliby nienawidzić Żydów za coś o czym nie mają 


pojęcia, ale także, żydowska kultura nie ma takich wielkich osiągnięć, jeśli mamy być 
detektywami by znaleźć jakieś jej ślady. Oczywiście żydowska kultura nie istnieje, ani nigdy 
nie istniała, bo przestępczy spisek nie jest kulturą. 


Kaufmann wyjaśnia inny aspekt żydowskiej pasji do tajemniczości w kwestii ich 
zwyczajów. Spiskowcy nie lubią rozgłaszać Światu swoich metod. W związku z tym 
Żydowska religia jest jedyną na świecie znaną z tajemniczości. Jej cele jak i tradycje są 
okryte tajemnicą. Ze względów praktycznych uczony odkrywa, że żydowska religia jest 
niepisanym kodeksem, który najlepiej można porównać z niepisanym kodeksem włoskiej 
grupy gangsterskiej, mafii. Żydowski kodeks dotyczy głównie ochrony grupy przestępczej i 
on również stosuje mafijną zasadę 'omerty', albo Śmierci, dla każdego kto opowiada o jej 
działalności. Kodeks żydowski głównie zajmuje się ochroną złoczyńców przed karą i 
pozwala im na kontynuowanie realizacji ich zbrodniczych celów. W celu realizacji takiego 
programu, należy zniszczyć prawa jednostki. W rezultacie członek wspólnoty żydowskiej, 
tak jak członek mafii, nie ma praw osobistych ani swobód. Może tylko robić to co mu się 
każe, a jeśli jego zwierzchnicy zdecydują, że może tylko myśleć o zdradzeniu ich, zostaje 
natychmiast zabity. Jest to jedyny sposób w jaki pasożytnicza wspólnota może uniknąć 
zniszczenia. 


Mając taki kodeks, Żydzi stanowili opozycję wobec każdego narodu pośród którego żyli. 
Szczególnie nieprzyjemni byli dla Greków, którzy udoskonalili kodeks praw człowieka. 


W "Historii Żydów " Kastein pisze na s. 39: "Dla Greków, niezdolnych do założenia 
wspólnoty, wszystko było kwestią normy dla jednostki, w najlepszym razie dla liczby 
jednostek, ale Żydzi natychmiast zbadali jak to wpływało na wspólnotę jako całość. Dlatego 
ponownie pojawił się ich dziwny problem formy — teokracja albo świeckie państwo". 


A zatem Kastein krytykuje Greków, za nie ustanowienie pasożytniczej wspólnoty takiej jak 
żydowska. Grecy mogli to zrobić gdyby mogli zignorować swój podstawowy instynkt 
wolności człowieka. Grecy udoskonalili najwspanialszą cywilizację ludzką jaką znał świat, 
czyniąc prawa jednostki ważniejszymi od władzy rządu centralnego. Natomiast Żydzi mogli 
ustanowić okrutne zbrodnicze państwo niszcząc prawa jednostki. 


Żyd zawsze żył jako anonimowy członek kolektywnego państwa i nie ma uczuć wobec praw 
jednostki. Kiedy jednostka protestuje przeciwko państwu, trzeba ją zniszczyć. Taka jest 
metoda wykorzystywana w każdym kraju, w którym Żydzi wywołali rewolucję 
komunistyczną i taki jest typ rządu jaki chcą ustanowić w każdym kraju na Świecie. 
Negowanie indywidualnych praw jednostki jest nie tylko podstawową częścią żydowskiej 
kultury, ale również wywyższa to co w życiu sztuczne ponad to co naturalne. 


Żyd nienawidzi natury i woli każdy rodzaj sztucznego środowiska, bez względu na to jakie 
jest obskurne, od zdrowego życia. Kaufmann pisze na s. 8: "Podstawą pogańskiej religii jest 
deifikacja zjawisk naturalnych". Kastein pisze na s. 19: "Kulty typu kananejskiego ściśle 
wiązały się z ziemią i wyrażały siły natury, szczególnie siłę zapładniania. . . Wszędzie gdzie 


pojawiala sie kwestia ich istnienia jako narodu, oni (Zydzi) znali tylko jednego Boga, i 
uznawali tylko jedną ideę — teokracje". 


Czym była ta żydowska teokracja? Był to rząd Starszych Syjonu, ich własna dyktatura 
sprawowana przez Sanhedryn, synagogę szatana, tych samych Starszych, którzy spotkali się 
by zażądać ukrzyżowania Jezusa Chrystusa. Starsi mieli władzę nad każdym członkiem 
wspólnoty żydowskiej. Samo słowo "wspólnota" jest nowym słowem we wszystkich 
żydowskich działaniach, jak jego słowo-towarzysz "solidarność". Ze wszystkich stron słyszy 
się wyrażenie "stosunki społeczne". Skąd się ono wzięło? Jest to żydowski wpływ na 
gojowskie instytucje społeczne, teraz funkcjonujące według modelu żydowskiego. Podczas 
niepokojów komunistycznych słowo "solidarność" używa się jako hasło. Jest to żydowskie 
hasło dla ochrony Żydów, którzy nie biorą w nich udziału. 


W średniowieczu, kiedy wypędzano ich z kolejnych krajów, Żydzi udoskonalili swoją 
technikę przetrwania. Ale podstawowy "Podręcznik dyscypliny" pozostał ten sam. 
Żydowski uczony Gerson Cohen w " Wielkich pomysłach żydowskiego narodu ", na s. 191 
komentuje zdziwiony: "Często ze zdumieniem mówiono, że kultura tak teokratycznie 
zorientowana jak talmudyczna, nie powinna mieć tak stosunkowo mało do powiedzenia o 
swoim Bogu". 


Faktem jest, że Żydzi nigdy zbytnio nie interesowali się Bogiem. W Starym Testamencie 
Bóg bardzo często wypowiada się by karcić Żydów za ich zbrodnie przeciwko ludzkości. 
Cohen pisze: "W nadchodzących stuleciach powstawały nowe wspólnoty żydowskie w 
południowej i zachodniej Europie. Choć ich rozwój zwykle okryty jest ciemnością, one 
wszystkie dojrzały w przekonaniu do struktury wspólnotowej wzorowanej na typie 
talmudycznym. . . Wszędzie prawo talmudyczne stało się konstytucją pochodzenia 
żydowskiego". 


Warto zauważyć uwagę Cohena, że wzrost wspólnot żydowskich jest "zwykle okryty 
ciemnością". Czy Chrystus nie powiedział do swoich oskarżycieli "To jest wasza godzina i 
panowanie ciemności"? 


Na pewno wspólnoty żydowskie chciały ukrywać się tak jak mogły. Zachowały żelazną 
dyscyplinę nad swoimi członkami, bo mogli przetrwać tylko jeśli przestrzegali mafijną 
zasadę 'omerty', milczenie albo śmierć. Nic dziwnego, że żydowski poeta Heine zauważył: 
"Judaizm nie jest religią, jest nieszczęściem". Chociaż rzadko widzi się żydowski kodeks w 
formie pisanej, badacze niekiedy wymieniają jego zasady. 


Dlatego żydowski pisarz, Joseph Albo, w roku 1414 opublikował "Księgę zasad" [Book of 
Roots], w której wymienia 6 następujących dogmatów judaizmu: 


1.Stworzenie Świata w czasie, z niczego 


2.Wyższość Mojżesza nad wszystkimi innymi prorokami, łącznie z Jezusem lub 
Mahometem, czy każdym kto się jeszcze pojawi 


3.Prawo Mojzesza nigdy nie zostanie zmienione ani zniesione 

4.Ludzki ideał można osiągnąć spełniając choć jedno z przykazań Prawa Mojżesza 
5.Wiara w przetrwanie wspólnoty Mojżeszowej 

6.Przyj$cie Mesjasza. 


To była zalegalizowana wersja żydowskich dogmatów, przeznaczona dla gojowskich 
publikacji, która nie mówiła o żadnej dyktaturze we wspólnocie żydowskiej, piciu krwi 
gojowskich dzieci, czy innych zasadniczych elementach żydowskich dogmatów. Nie ma nic 
o przeklinaniu Jezusa Chrystusa, do którego nawołuje tajne żydowskie prawo — Talmud. 
Prawo Mojżeszowe, o którym tu się mówi, to żydowskie prawo lex talionis [łac. prawo 
odwetu], prawo pazura i kła, na które powoływano się przed gojowskim Światem na 
Procesach Norymberskich, kiedy prawo ex post facto [łac. po fakcie], zgodnie z Prawem 
Mojżeszowym, stało się prawem gojowskich narodów. 


O ich podboju przez Rzymian, Kastein w "Historii Żydów" tak pisze na s. 188: "Żydzi byli 
zmuszeni reagować na Śmierć państwa wspólnotowego standaryzowaniem zachowania 
jednostki, atakiem na jednostkę, w której skupiała się doktryna zaświatów chrześcijanina. W 
ten sposób Żydzi stali się narodem, w którym idea dyscypliny osiągnęła najwyższy wyraz. 
Jeśli chodzi o jednostkę ta dyscyplina była ostra do śmierci". 


Jest to jeden z najbardziej pouczających fragmentów znalezionych w żydowskich pracach. 
Kastein wykazuje istotną i nie dającą się pogodzić różnicę między chrześcijanami i Żydami. 
Goj, kochający swoją wolność, niewiele wie o żydowskiej nienawiści do jednostki. Chrystus 
nauczał o indywidualnym zbawieniu poszczególnych dusz, a Żyd deklaruje, że jednostce nie 
można nawet pozwolić przetrwać na ziemi, a jeszcze mniej w niebie. Żydzi wierzą w 
przetrwanie, ale tylko w przetrwanie na ziemi pasożytniczej wspólnoty żydowskiej. Negują 
wszystkie podstawowe zasady religii chrześcijańskiej, zbudowanej na miłości Chrystusa do 
pojedynczej istoty ludzkiej i Jego obietnicy Zbawienia. 


A tzw. chrześcijańscy kaznodzieje są tak bezczelni, że mówią swoim kongregacjom, że 
chrześcijaństwo jest "żydowską" religią, i że Żydzi dali nam chrześcijaństwo. To jest taki 
sam absurd, jak mówienie, że mafia dała nam kodeks prawny, albo że Al Capone napisał 
Konstytucję USA, a jeszcze te kongregacje słuchają tych bezczelnych żydowskich kłamstw 
bez żadnego słowa dezaprobaty. 


Mimo że Talmud, żydowska święta księga, ujawniła niektóre aspekty żydowskiej religii, to 
głównie poświęcona była ich barbarzyńskim ideałom i sposobem życia z epoki kamiennej. 
W rezultacie Żydzi musieli utrzymywać jej treść w tajemnicy przed Gojami i każdy Goj 
złapany na jej czytaniu musiał zostać zabity. Niewielu Gojów interesowało się czytaniem 
takiego brudu, ale niektórzy katoliccy badacze niekiedy zdobywali egzemplarz Talmudu i 
postanowili go przetłumaczyć. 


Byli przerazeni strasznymi bluznierstwami przeciwko Chrystusowi, opisami niezwyktych 
rytualów seksualnych i rewelacjami o prawdziwym charakterze Zyda. Tych uczonych 
zwykle mordowano zanim zakończyli pracę nad przekładem. Człowiek który sprzedał im 
Talmud, zwykle Żyd-renegat, był także zabijany. Lex talionis , okrutne Prawo Mojżeszowe 
opisane w Księdze Wyjścia 21:18-25, zawsze stanowiło podstawy żydowskiego życia. 
Prawo szponów — co może być bardziej opisowe dla postawy Żyda wobec jego bliźniego, niż 
wyciągnięty pazur w celu okaleczenia i zabicia każdego, kto ośmieli mu się sprzeciwić? 


Z uwagi na ten brud, Talmud zapoczątkował także inny zwyczaj — palenia książek. W 
średniowieczu książki były rzadkością i cenną rzeczą i nikt nie myślałby o umyślnym 
paleniu książki, ale kiedy Goje w pełni poznali brudną zawartość Talmudu, napadali na 
getto, wyciągali egzemplarze Talmudu i je palili. 


Zawsze kiedy było możliwe, po zwycięstwie, tak jak w czasie purytańskich rządów 
Cromwella w Anglii, Żydzi stosowali swoje prawo szponów przeciwko bezradnym Gojom. 
Historia pełna jest opowieści o żydowskich okrucieństwach przeciwko kobietom i dzieciom, 
od Księgi Estery do okrucieństw popełnionych wobec Arabów w Izraelu. Jednym z 
najgorszych przykładów tej żydowskiej złośliwości była hiszpańska inkwizycja. Choć 
oficjalnie krytykowana jako zjawisko "katolickie", od samego początku inkwizycja była 
żydowskim pomysłem, i większość z jej ofiar stanowili dobrzy chrześcijanie. Jej 
oryginalnym celem było zniechęcenie członków wspólnoty żydowskiej do stawania się " 
marranos ", albo ryzowymi chrześcijanami *. 


*określenie używane pejoratywnie wobec kogoś kto formalnie zadeklarował się 
chrześcijaninem raczej dla korzyści materialnych niż z powodów religijnych, powstało w 


Japonii i Chinach — http://en.wikipedia.org/wiki/Rice Christian 


Wielu Żydów stało się chrześcijanami w celu zwiększenia swoich szans na prowadzenie 
interesów z Gojami. W Hiszpanii i Portugalii, ruch marrano stał się bardzo powszechny, i 
starsi Syjonu postanowili, że muszą go powstrzymać. Jak zwykle, wykorzystają Gojów do 
wykonywania brudnej roboty za nich. Co było bardziej naturalne niż żeby starsi 
wykorzystali Kościół do swoich szatańskich celów? 


Wtedy wysoko w hierarchii hiszpańskiego katolicyzmu szybko doszedł Torquemada. 
Kościół nie był antyżydowski, o czym świadczyli liczni Żydzi, którzy mogli stać się 
wysokimi rangą katolikami. I właśnie wtedy, w 1483, hiszpański rząd mianował Żyda, 
Isaaca Abrabanela, na administratora państwowych finansów, żeby zebrać pieniądze na 
wypędzenie Żydów z Granady. Dlatego nie można mówić, że w czasach inkwizycji 
Hiszpania była krajem antyżydowskim. Ale Żydzi mogli wymyślić plan, który zmusi 
Kościół do prześladowania marranos. 


Torquemada poinformował zwierzchników kościelnych, ze wielu marranos nie było w ogóle 
chrześcijanami, co było prawdą i że oni nadal w swoich domach mieli żydowskie Święte 
przedmioty i składali im ofiary. Ta zdrada przeraziła biskupów i zapytali Torquemada co 
powinno się zrobić. Zaproponował, żeby marranos postawić przed katolicką komisją śledczą 
i pytać ich o zdradę wiary katolickiej, do której udawali, że należą. Biskupi zgodzili się i 
ponieważ plan ten wyszedł od Torquemada, zrobili go szefem inkwizycji. 


W ciągu kilku tygodni Torquemada wezwał przed inkwizycję zarówno kilkuset Żydów jak i 
chrześcijan. Biskupi byli przerażeni kiedy dowiedzieli się, że w całej Hiszpanii zorganizował 
tajną policję, w imieniu katolickiej inkwizycji i że poddawał ludzi najbardziej ohydnym 
torturom. Kiedy sprzeciwili się temu i prosili by przestał dokonywać takich nieprawości w 
imię Jezusa Chrystusa, tylko uśmiechnął się do nich filozoficznie i mruknął: "Może wasza 
wiara jest również chwiejna?" 


Przez tę wyraźną groźbę, że oni również mogą zostać przyprowadzeni przed inkwizycję, 
biskupi musieli pozwolić mu na kontynuację jego pracy. Finansował armię szpiegów 
poprzez konfiskatę fortun wszystkich, którzy stawali przed inkwizycją, bo ofiary zawsze się 
przyznawały do winy. Przez stulecia Kościół krytykowano za zbrodnie inkwizycji, ale tych 
biskupów którzy próbowali powstrzymać Torquemadę w popełnianiu tych okrucieństw 
spalono na stosie. Jak zwykle, odpowiedzialność za swoje zbrodnie Żydzi zrzucili na innych. 
Wpływ Torquemada wkrótce doszedł do najwyższych rad Kościoła Katolickiego, i w 
niektórych krajach zrobił z nich narzędzia opresji pracującego ludu. 


To nie tylko nie miało nic wspólnego z naukami Jezusa Chrystusa, ale było odrażające dla 
większości katolickich przywódców. Niemniej jednak byli bezsilni by zmienić sytuację. 
Kiedy biskupi tarzali się w luksusie i wymuszali ogromne pieniądze od ludzi przy pomocy 
uzbrojonych wojsk, jeden człowiek w końcu swoim protestem zaryzykował życie. Był nim 
Marcin Luter. 


Luter nigdy nie chciał wywołać schizmy w Kościele, ani kierować odrębnym ciałem 
religijnym. On tylko chciał zreformować Kościół od środka, i powstrzymać 
niechrześcijańskie praktyki. W 1524 opublikował jeden z serii ataków na Żydów — " Listy 
przeciwko sabatarianom, dotyczące Żydów i ich kłamstw, dotyczące Shem-Ha-Mephorash " 
[Letters Against the Sabbatarians, Concerning the Jews and Their Lies, Concerning the 
Shem-Ha-Mephorash]. 


Gdyby Luterowi udało się zdobyć przewagę nad Żydami i zreformować Kościół od środka, 
nigdy nie byłoby Kościoła Protestanckiego. Ale Żydzi byli zbyt silni i nie mógł ich odsunąć. 
Przetłumaczył Talmud, bo był jednym z największych uczonych wszech czasów, i dokładnie 
wiedział kim byli Żydzi i jakie były ich cele. Jeden z dzisiejszych wiodących uczonych, ks. 
James E Bulger, powiedział mi: "Gdyby Luter mógł zreformować Kościół od środka, ludziom 
oszczędzono by strasznych wojen religijnych, które przez wiele stuleci dewastowały Europę. 
Żydzi chcieli zniszczyć Lutra zabijając jego zwolenników, a te wszczynane przez nich tzw. 
wojny religijne są jedną z ich najgorszych zbrodni przeciwko ludzkości”. 


Polska ma jedną z najdłuższych w Europie historię reakcji biologicznych przeciwko 
żydowskim pasożytom. Jako kraj-korytarz między dwoma potęgami, Niemcami i Rosją, 
Polska była zniewalana częściej niż jakikolwiek inny kraj. Doświadczyła także więcej zdrad 
ze strony Żydów. Dlatego Polacy zawsze byli znani ze swoich antysemickich poglądów. 
Główny sprzeciw wobec Żydów miał miejsce podczas szwedzkiej inwazji Polski przez 
Karola X w 1655. Pokonał Polaków dlatego, że do jego namiotu przyszli Żydzi i przekazali 
mu wszystkie informacje na temat polskiej obrony. Kiedy zdobył Polskę, Karol X zrobił z 
Żydów wysokich urzędników w swoim rządzie okupacyjnym. Żydzi tak zaciekle naruszali 
swojej władzy, że polski patriota, Stefan Czarniecki, zorganizował powstanie przeciwko 
zdobywcom i wypędził z kraju Karola X. 


Kiedy tylko odeszli Szwedzi, Polacy zaatakowali Żydów i zamordowali ich w liczbie 
300.000 jako zapłata za ich zdradę. Było to wydarzenie które wielokrotnie powtarzano w 
historii. Musimy pamiętać, że Stalin ewakuował Żydów z terenów przygranicznych kiedy 
naziści wkraczali do Rosji i że pozwolił by 2 miliony z nich zmarło w bydlęcych wagonach 
na Syberii, z obawy, że mogą zdradzić Niemcom jego pozycje militarne i że rosyjskim 
armiom rozkazał zatrzymać się przed Warszawą na 2 tygodnie, podczas gdy Niemcy 
niszczyli warszawskie getto. 


Niezależnie od tego kim jest wróg, Żyd zawsze zdradzi mu naród. Później, kiedy wypędza 
się najeźdźców, Żyd musi zapłacić za swoją zdradę. Polacy nigdy nie wybaczyli Żydom ich 
działalności wywrotowej i nawet teraz, choć premier Gomułka ma żydowską żonę i jest 
praktykującym Żydem, nie może zapanować nad pomrukami przeciwko Żydom. Utrzymanie 
jego żydowskiego komunistycznego rządu wymaga całej potęgi sowieckiego rządu. 


W XVIII wieku Żydzi udoskonalili nowe techniki zdobywania przewagi nad gojowskimi 
gospodarzami. Te metody to spółki akcyjne, banki i giełdy. Dzięki tym instrumentom, Żydzi 
mogli ściągnąć większość bogactwa gojowskiego świata do sieci żydowskich albo banków. 
Siedziby tych spółek akcyjnych były w Amsterdamie, do czasu kiedy Żydzi sfinansowali 
podbój Anglii przez Cromwella. Później przenieśli swoje biznesy do Londynu, bo angielska 
flota kontrolowała handel światowy. Pomimo okrzyków oburzenia cierpiącego narodu 
angielskiego, odtąd Żydzi byli już w Londynie. 


Z, wielką pomysłowością, rozwijaną przez wieki poprzez mieszanie się w europejskich 
gettach, Żydzi wykorzystywali gojowskie pieniądze do ich kontrolowania i duszenia. Żydzi- 
pasożyci nie przynieśli ze sobą wracając do Anglii niczego poza sprytem, i w okresie 
krótszym niż 100 lat zagwarantowali sobie kontrolę bogactwa wielkiego imperium. W roku 
1694, król Anglii William Orański potrzebował funduszy na opłacenie swoich wojsk. 
Obawiał się podjęcia próby przez Stuartów odzyskania tronu, i musiał utrzymać znaczną i 
gotową armię. Doradcy zasugerowali by rozmawiał z kupcami w Londynie, w znacznej 
części Żydami, bo oni mogli sobie pozwolić na pożyczenie mu pieniędzy. Chcieli pożyczyć 
Williamowi pod jednym warunkiem, że pozwoli im emitować banknoty dłużne. Nie 
rozumiejąc całkowicie tej niezwykłej prośby, William wyraził zgodę. W ten sposób powstał 


pierwszy bank centralny i teraz Goje stali się zniewoleni emitowanymi przez Żydów 
dłużnymi banknotami. 


Choć William nie zdawał sobie z tego sprawy, za jego pozwoleniem, Żydzi uzurpowali sobie 
władzę nad angielską koroną. Suwerenność zawsze oznaczała pełnomocnictwo w biciu 
monety, i teraz Żydzi dostali to prawo dla Banku Anglii. Historia świata od 1694 jest kroniką 
żydowskich manipulacji ich bankami centralnymi w finansowaniu jeszcze większych wojen i 
rewolucji przeciwko gojowskim władzom. Miliony Gojów zginęły gwałtowaną Śmiercią 
dlatego, że William Orański, nie wiedząc co robił, wydał Żydom uchwałę o Banku Anglii. 


Mając do dyspozycji władzę monetarną, żydowscy pasożyci wkrótce zdobyli kontrolę nad 
Imperium Brytyjskim. Następnie wykorzystali imperium by rządzić innymi europejskimi 
krajami. W " Wielkich pomysłach narodu żydowskiego " Byron pisze na s. 319: "Już w 1679 
Londyńska Giełda, które wkrótce stała się główną giełdą świata, zarezerwowała na stałe dla 
Żydów 12 ze 124 miejsc". 


Czy to nie był rasizm? Czy to nie była dyskryminacja? Dla Gojów nie zarezerwowano ani 
jednego miejsca, a około 10% dla Żydów, których wtedy w Anglii było kilka tysięcy. Oni 
wykorzystywali także ich pieniądze do agitacji na rzecz "równych praw". Jeden z ich 
najemników, pisarzyna o nazwisku John Toland, w 1714 opublikował broszurę zatytułowaną 
" Przyczyny naturalizacji Żydów w Wielkiej Brytanii i Irlandii, na takich samych prawach 
jak wszystkie inne narodowości " [Reasons for Naturalizing the Jews in Great Britain and 
Ireland, on the Same Footing as all other nations]. W 1721, James Finch publicznie ujawnił 
podbicie Ziemi Świętej i przekazanie jej Żydom, cel który angielskie sługusy Żydów 
popierali przez 200 lat zanim go zrealizowano. 


W 1723 król Jerzy I uznał Żydów za poddanych brytyjskich, w 1753 król Jerzy II podpisał 
"Ustawę o naturalizacji" zezwalającą Żydom na obywatelstwo, co mogłoby oznaczać, że 
nigdy nie będzie można ich wypędzić. Brytyjski lud pracujący tak był oburzony, że został 
zmuszony do anulowania uchwały w następnym roku, niewątpliwie po wydaniu zapłaconych 
mu pieniędzy przez Żydów za jej podpisanie. Kastein pisze w "Historii Żydów" na s. 377: 
"W 1750 obie giełdy — amsterdamska i londyńska były pod żydowską kontrolą". 


W 1775 król Jerzy III położył fundamenty pod fortunę Rotszyldów płacąc elektorowi Hesse 
by jego najemnicy walczyli z amerykańskimi patriotami i stłumili ich rewolucję. Kiedy 
Napoleon później maszerował przeciwko Niemcom, elektor Hesse poprosił swojego dobrego 
przyjaciela, Mayera Amschela Rotszylda, żydowskiego handlarza monetami z Frankfurtu, by 
ukrył dla niego pieniądze. Rotszyld był szczęśliwy to zrobić, i pożyczył je na wysoki procent 
innym krajom. Kiedy Napoleon się wycofał, Rotszyld oddał elektorowi pieniądze z 
odsetkami. Elektor był tak zadowolony, że błagał Rotszylda by zatrzymał pieniądze i 
pożyczał je za niego. Jako nadworny bankier elektora Hesse, Rotszyild zaczął specjalizować 
się w pożyczkach międzynarodowych. 


Teraz potęga i finanse żydowskie rosły w zawrotnym tempie. Żyd D'Israeli (czyli 'z Izraela’), 
został premierem Anglii. Był także autorem złych powieści, w których tłumaczył teorię, że 
Żydzi byli lepsi od wszystkich innych narodów. "Wszystko jest rasą, nie ma innej prawdy" — 
deklaruje bohater jego powieści, Tancred, tłumacząc naturalną wyższość Żydów. 


W 1871 William Gladstone mianował Żyda, Sir George'a Jessela, na angielskiego 
prokuratora generalnego. Inny Żyd, Rufus Isaacs, został prezesem angielskiego Sądu 
Najwyższego, ambasadorem w USA i wicekrólem Indii. 


Jeśli Niemcy zapewniali siłę roboczą do bogacenia się Żydów i Anglia zapewniała 
pieniądze, to we Francji Żydzi znaleźli najbardziej urodzajną glebę dla swojej działalności. 
To żydowskie pieniądze opłacały buntującą się hołotę, która wywołała rewolucję w Paryżu i 
obaliła gojowskich liderów, z głową ich króla wpadającą do kosza pod gilotyną. W żadnym 
innym kraju Żydzi nie zrobili tak wiele w zniszczeniu gojowskich liderów jak we Francji, i 
w rezultacie przez 200 lat kraj funkcjonował jak bezgłowa kura. Żydzi osiągnęli ten sam cel 
w czasie rewolucji komunistycznej w Rosji. "Najlepszych z Gojów — zabić!" — zawsze było 
strasznym mottem Talmudu. Francuzi zawsze bali się Żydów. Wielki filozof Wolter w 
Słowniku filozoficznym " [Philosophical Dictionary] tak o nich napisał: "Żydzi — w skrócie, 


"T 


dia nas są narodem ignoranckim i barbarzyńskim, którzy dawno połączyli najbardziej 
plugawą chciwość z najbardziej odrażającymi przesądami i najbardziej niezwyciężoną 
nienawiścią dla każdego narodu, który ich toleruje i bogaci". 


Nic dziwnego, że Woltera usunięto z programów filozofii na amerykańskich 
uniwersytetach! Był jednym z nielicznych Gojów na tyle inteligentnych, którzy widzieli, że 
to nie Goje nienawidzili Żydów, a Żydzi nienawidzili Gojów. Cieszyłaby go obserwacja 
Kasteina, że Żydzi nienawidzili Rzymian "niemal nieludzką nienawiścią". I dlatego 
nienawidzili każdy naród, który, jak mówi Wolter, "tolerował go i bogacił". 


Kiedy Napoleon stał się panem Europy, odkrył przerażony, że Żydzi byli jedyną siłą której 
nie mógł kontrolować. W celu ograniczenia ich międzynarodowej działalności, w 1808 
wydał dekret, który Żydzi nazwali 'haniebnym dekretem, bo chciał zmusić ich do 
przestrzegania praw obwiązujących inne narody we Francji. W całej historii widzimy, że 
Żydzi nie uważali się za zobowiązanych przestrzegać praw Gojów, którzy dla nich byli 
jedynie ignoranckim bydłem. 


Kiedy władca chce ich zmusić do posłuszeństwa wobec prawa, przez stulecia uważają go za 
okrutnego tyrana. Jeśli pozwoli im robić to co chcą, uważają go za liberalnego, miłościwego 
monarchę, oddanego prawom człowieka. Wyrażenie "prawa człowieka”, wykorzystywane w 
nowoczesnej historii, oznacza "żydowskie prawa", bo zgodnie z Talmudem, Goje nie są 
ludźmi i nie mają żadnych praw. 


W większości przypadków europejscy monarchowie uważali za korzystne pozwolić Żydom 
na własne życie. W każdym razie to wykorzystywany lud pracujący podniósł się przeciwko 
Żydom. Kastein pisze na s. 322 "Historii Żydów": "Działalność wiejskich Żydów rosyjski 


rząd uważał za wyzyskiwanie wiejskiego społeczeństwa". W rezultacie car wydał dekret, 
zgodnie z którym Żydzi nie mogli mieszkać poza strefą osiedlenia [Pale], terenem 
rolniczym. Żydowscy bankierzy w USA natychmiast zażądali by prezydent wypowiedział 
wojnę Rosji i zmusił cara do wycofania dekretu, ale prezydent Taft odmówił i Żydzi odeszli 
od Partii Republikańskiej w jego następnej kampanii, i wybrali swojego preferowanego 
kandydata, demokratę Woodrow Wilsona. 


Na s. 390 Kastein pisze: "W Szwajcarii, która stała się Republiką Helwecji w 1798 roku, 
istniał także problem żydowski, mimo że w kraju było tylko 200 żydowskich rodzin, i toczyła 
się bardzo niespokojna debata o tym czy tej garstce ludzi powinno się przyznać równe 
prawa. Ostatecznie im odmówiono'. Nawet Szwajcaria, najbardziej demokratyczny 
europejski kraj, nie mógł sobie pozwolić na przyznanie Żydom równych praw. 


Większość europejskich krajów przyjęła zasady Imperium Bizantyjskiego. Żydom nie wolno 
było zajmować stanowisk rządowych ani edukować młodzieży. Żeby realizować swoje cele 
Żydzi musieli polegać na przekupstwie i szantażu gojowskich funkcjonariuszy i rezultaty 
tego często były nieobliczalne. Bitwa pod Waterloo oznaczała koniec gojowskiej 
niezależności od Żydów w Europie. Napoleon był zdecydowany w swoim postanowieniu, że 
Żydzi powinni przestrzegać praw jego imperium. Innymi europejskimi krajami rządzili 
arystokraci, którzy byli zadłużeni u Żydów. Kiedy Napoleon triumfalnie powrócił z Elby, 
Rotszyldowie natychmiast zagwarantowali ogromne pożyczki każdemu europejskiemu 
krajowi, który wyśle armię przeciwko niemu. W rezultacie, pod Waterloo Napoleon stanął 
naprzeciw ogromnej koalicji. Był to pierwszy przypadek żydowskiej techniki werbowania 
narodów "sojuszniczych" do walki za nich z ich wrogami. Podczas tej bitwy londyńscy 
maklerzy obawiali się jej wyniku. Pomimo ogromnej siły zebranej przeciwko niemu, 
Napoleon nadal był uważany za najwspanialszego generała w Europie. 


Ponieważ Żydzi specjalizowali się w przekazywaniu informacji, Nathan Meyer Rotszyld, 
szef Domu Rotszylda, załatwił tak by dowiedzieć się o wyniku bitwy z Londynu: zaraz po 
klęsce wojsk napoleońskich, pomocnik Rotszylda pospieszył na wzgórze nad Kanałem, i 
późno w nocy wysłał wiadomość świetlną, ze "Napoleon przegrał". Następnie wysłał gołębia 
pocztowego do Londyńskiej Giełdy z wiadomością "Napoleon wygrał". Kiedy nazajutrz 
Nathan Mayer Rotszyld przyszedł napuszony do giełdy, wybuchło pandemonium. Na 
wiadomość o wygranej Napoleona, każdy próbował pozbyć się swoich akcji po każdej cenie. 
Tylko Rotszyld znał prawdę, i wykupił wszystko. W ciągu kilku minut ceny spadły o 900%, 
a on kupował po swojej cenie. Kiedy tego popołudnia zamknięto giełdę, miał już 62% 
wszystkich akcji. Tego dnia zrujnowanych zostało wiele wielkich angielskich rodów. 


Następnego dnia Londyn obudził się by dowiedzieć się prawdy — Napoleon poniósł klęskę. 
Londyńscy arystokraci którzy zostali zrujnowani na giełdzie teraz spieszyli na licytację 
Rotszylda. Książę Marlborough, dowódca prowadzący armię brytyjską do zwycięstwa pod 
Waterloo, został sojusznikiem Rotszylda, kiedy ten zgromadził dużo pieniędzy, od 
społeczeństwa, oczywiście i mu je wręczył. Marlborough stał się lojalnym pachołkiem 


Zydów, tak jak 100 lat pózniej jego potomek Winston Churchill, albo WC, jak znali go jego 
poddani (wc — water closet = szalet), stał się anonimowym narzędziem Barucha i 
Rotszyldów. 


Jako władca Europy i zwycięzca gojowskiej armii, bezlitosny Rotszyld zesłał Napoleona, 
upadłego cesarza, na odległą atlantycką wyspę i powoli truł go arszenikiem, aż ten w końcu 
zmarł. Teraz Rotszyld zmusił wszystkie europejskie kraje do wzięcia od niego dużych 
pożyczek. Kiedy tylko kraje pobrały pożyczki, Żydzi zajęli oficjalne stanowiska. 
Prawdziwym świętem żydowskiego zwycięstwa był Kongres Wiedeński w 1815 roku. 
Rotszyld nakazał europejskim władcom spotkać się w Wiedniu i opracować szkic planu, 
który uniemożliwi pojawienie się kolejnego Napoleona. Opracowali plan "równowagi sil", 
zgodnie z którym, jeśli któryś z europejskich krajów stawał się zbyt potężny, pozostałe kraje 
zbiorą się i go zaatakują. W rezultacie oznaczało to, że każdy przyszły wróg Żydów będzie 
musiał stawić czoła armiom innych krajów, jak później miało to miejsce przeciwko 
Hitlerowi. Kongres Wiedeński usunął ostatnie ograniczenia wobec Żydów. Zagwarantował 
im "równe prawa" w każdym europejskim kraju, i wylali się z gett, przejmując biura 
rządowe, stanowiska w edukacji i bankowości. 


Żydowski pasożyt stał się niekwestionowanym władcą gojowskiego gospodarza. Było 
nieuniknione, że gojowski gospodarz miał przed sobą straszną przyszłość, z losem w takich 
okrutnych, chciwych rękach. W 100 lat po Kongresie Wiedeńskim, cała Europa była 
uwikłana w zgubnej wojnie światowej. Żydzi zakończyli tę wojnę tak, że nieunikniona była 
druga wojna światowa. Ponad 100 milionów Gojów straciło życie w tych dwu żydowskich 
wojnach. 


Arystokraci z każdego kraju oprócz Anglii, która wtedy była Światową siedzibą żydowską, 
zostali usunięci z tronów. Zostali odstawieni, bo byli już niepotrzebni Żydom, a teraz Żydzi 
ustanowili własną formę komunistycznego rządu. Te żydowskie rządy komunistyczne 
pozbawiły Gojów wszelkiej osobistej własności i indywidualnych praw człowieka. Tyko 
Żydzi mieli znaczenie w tych rządach, a tych Gojów którzy im się sprzeciwiali wysyłali do 
obozów koncentracyjnych, torturowali, i w milionach mordowali. Tylko w Rosji Żydzi 
zamordowali 20 milionów chrześcijan w latach 1917-1940. 


Po kongresie w 1815, następna fala żydowskich buntów miała miejsce w 1848. Każdy kraj 
w Europie był zaalarmowany spektaklem hord wrzeszczących Żydów żądających, by Goje 
oddali wszystkie prywatne majątki. To było znane jako komunizm. Żyd Karol Marks napisał 
i opublikował "Manifest komunistyczny", i stał się ojcem założycielem partii 
komunistycznej, której członkostwo od tej pory było zdominowane przez Żydów. Po 
powstaniach w 1848, Żydzi przejęli stanowiska rządowe w wielu krajach europejskich. 


Baron pisze na s. 329 w " Wielkich ideach żydowskiego narodu ": "Mniej zadziwiające jest 
to, że Francja, gdzie żydowska emancypacja funkcjonowała od stulecia, również miała w 
rządzie dwóch prominentnych Żydów. Jeden z nich, Michael Godchauz, został ministrem 
finansów. . . Równie istotne stanowisko ministra sprawiedliwości wręczono zagorzałemu 


zwolennikowi żydowskich praw, Adolphe Cremieux". Zauważmy, że Baron pisze: 
stanowisko "wręczono". Wtedy baron James de Rotszyld miał fortunę 60 razy większą niż 
król Francji. Baron nie wspomina także o tym, ze Cremieux był szefem Alliance Israelite 
Universelle, syjonistycznego ruchu światowej władzy. Nie wspomina również o tym, że 
żydowska emancypacja funkcjonowała od stulecia, bo w czasie rewolucji Żydzi 
wymordowali gojowskich liderów we Francji. W Anglii Nathan Mayer Rotszyld kontrolował 
większość bogactwa imperium. Pozostali Rotszyldowie kontrolowali narody Niemiec i 
Austro-Wegier. 


Żydowski pająk międzynarodowych finansów teraz utkał swoją sieć nad gojowskim 
Światem, i wkrótce jej trucizna sparaliżowała wszystkich Gojów i zrobiono z nich 
bezradnych niewolników Żydów. Żydowscy funkcjonariusze teraz wypełniali korytarze 
rządowe we wszystkich krajach europejskich. Baron chwali D'Islraeli jako "jednego z 
największych budowniczych Brytanii" i "odnowiciela Partii Konserwatywnej". Ministrem 
spraw zagranicznych Imperium Austriacko-Wegierskiego był baron Alois von Aehrenthal, 
Żyd którzy stworzył wieloletni "kryzys bałkański" i utorował drogę wielkiej zbrodni — 
pierwszej wojnie światowej. 


Pod koniec XIX wieku, Żydzi ze wzrastającym podnieceniem zrozumieli, że zbliżał się 
moment ustanowienia ich światowego imperium. Międzynarodowi żydowscy bankierzy 
kontrolowali wszystkie europejskie rządy i potrzebowali jedynie siać dalsze spustoszenie na 
Gojach przed zdobyciem Palestyny, bo taki był ich zabobon, że mogą rządzić światem tylko 
kiedy zdobędą mały skrawek pustyni, gdzie zaczynali jako bandyci 5.000 lat temu. 


Typowo prominentnym Żydem w tym okresie był Basil Zaharoff, który przez 50 lat znany 
był jako Tajemniczy Człowiek Europy. Jemu przypisuje się wszczynanie licznych drobnych 
wojen i odegrał wiodącą rolę w rozpoczęciu II wojny Światowej. Nigdy nie było żadnej 
prawdziwej tajemnicy o Zaharoffie. Według jego biografów urodził się jako Manel Sahar w 
rodzinie rosyjskich Żydów, w getcie Wiłkomirsk, Rosja. Rodzice przenieśli się do 
Konstantynopola kiedy miał 4 lata, i w wieku 6 lat sprowadzał turystów do burdeli. W 
młodym wieku był znanym alfonsem w Konstantynopolu, a w wieku 24 lat, po 
zamordowaniu marynarza podczas napadu w porcie, uciekł do Aten. 


Po wycofaniu się z nieuczciwego życia jakie prowadził przez kilka lat, Zaharoff został 
sprzedawcą broni dla firmy Maxima Nordenfeldta. Przejście od alfonsa do sprzedawcy było 
łatwe, bo kontrakty rządowe zawierano dostarczając piękne prostytutki dla kontraktującego 
oficera. Dzięki swoim talentom w stręczycielstwie i szantażu, Zaharoff odnosił ogromne 
sukcesy perswadując rządom by kupowały jego broń, i wkrótce został milionerem. Wydał 
wiele tysięcy dolarów by wymazać swoją przestępczą historię, ale w 1911 jego przeszłość 
została ujawniona, kiedy jego syn, Haim Sahar, Żyd mieszkający w Birmingham, Anglia, 
pozwał go do sądu o część jego fortuny. Choć Haim udowodnił, że był synem Zaharoffa, nic 
od niego nie dostał, a już wtedy Zaharoff zgromadził fortunę wartą $100 milionów. 


W latach 1890, największą firma zbrojeniową na Świecie była angielska Vickers, należąca do 
Rotszyldów. W 1897 Vickers zakupiła Naval Construction & Armaments Co., jak również 
Maxim Nordenfeldt Co. Zaharoff był największym akcjonariuszem, i Rotszyldowie 
umieścili go w zarządzie Vickers. Wtedy Żydzi zaopatrywali w broń wszystkie europejskie 
rządy. Rotszyldowie zmusili zadłużone u nich rządy do przeznaczenia pożyczek na zakup 
broni. Ustawiono scenę dla wojny światowej, i jak powiedział historyk ekonomiczny Werner 
Sombart — "Wojny to dla Żydów żniwa”. 


Żydzi zaczęli się wylewać ze swoich bałkańskich gett, przybywali do Anglii w liczbie 
600.000 rocznie, i do Stanów Zjednoczonych 1 milion rocznie. Przejęli biura rządowe do 
tego stopnia, że angielskie Ministerstwo Spraw Zagranicznych było znane pod nazwą "Zbyt - 
Zagraniczne”, z powodu wielkiej liczby Żydów o ciężkim akcencie, którzy byli w ich 
ministerstwach. 


W wielu krajach Żydzi zostali ministrami finansów i sprawiedliwości, by poprzez te 
stanowiska móc kontrolować narody. Ministrem finansów Francji został Klots, Włoch 
Luzzatti, Niemiec Dernberg, i Anglii Isaacs. Spośród 355 urzędników angielskich 
konsulatów, na liście płac znalazło się 200 obcokrajowców, i 120 zidentyfikowanych jako 
Żydów, mimo że całkowita ich liczba była niewątpliwie wyższa. 


Każdym europejskim rządem zachwiały skandale finansowe i szpiegowskie, kiedy Żydzi 
sprzedawali najlepiej im płacącemu tajemnice państwowe i patenty. Kiedy Goj Marconi 
wynalazł radio, żydowska rodzina Isaac nabyła do niego prawa, a amerykańską filią RCA 
zarządzał rosyjski Żyd, David Sarnoff. 7 marca 1912 roku angielski naczelnik poczty, Sir 
Herbert Samuel, z rodziny żydowskiej do której należał Shell Oil, i Sir Charles Isaacs, prezes 
Marconi Ltd., podzielili 100.000 akcji jako prezent dla jego brata, Rufusa Isaaca, ministra 
finansów, i premiera Lloyda George'a. 


Kiedy w prasie wybuchł skandal, nie tylko Lloyd George pozostał na stanowisku, ale, z 
typową bezczelnością, Rotszyldowie zmusili lorda Asquitha do mianowania Rufusa Isaaca 
na stanowisko głównego sędziego Anglii, z tytułem barona Reading z Erleigh. Rudyard 
Kipling tak skomentował to mianowanie: "Trzy lata temu można by powiedzieć, że skandale 
z Marconim i mianowanie obecnego głównego sędziego były niemożliwe”. Żydzi nie tylko 
kontrolowali Lloyda George'a łapówkami, ale Zaharoff wysłał swoją byłą żonę by miała 
aferę z premierem. Pomocnikiem Zaharoffa był węgierski Żyd o nazwisku Trebitsch, który 
przybył do Anglii, do imienia dodał Lincoln, być może dla upamiętnienia zamordowanego 
św. Hugha z Lincolnu, i jako Trebitsch-Lincoln został duchownym kościoła anglikańskiego i 
członkiem Parlamentu, i pracował jako agent dla Zaharoffa. 


Trebitsch-Lincoln zmarł w latach 1930 jako mnich w Tybecie. Jego kariera była typowym 
przykładem bezdomnego, kosmopolitycznego Żyda, potrafiącego iść wszędzie i odgrywać 
każdą rolę. Zaharoff również zmarł w latach 1930, jako multimilioner na Riwierze, planując 
II wojnę światową. Zanim zmarł, zamordował jedynego człowieka który znał wszystkie 
tajemnice jego kryminalnej przeszłości, Żyda o nazwisku Nadel, członka Francuskiej Surete, 


a który posiadał udokumentowane dowody przeciwko Zaharoffowi. Nadel przez 10 lat 
szantażował Zaharoffa, i w końcu znaleziono go w apartamencie na Riwierze z milionem 
franków w gotówce w szufladzie biurka, oczywiście ostatnią ratą jaką Zaharoff miał ochotę 
zapłacić. 


Pierwsza wojna Światowa wybuchła zgodnie z planem, dokładnie opracowanym przez 
Zaharoffa i innych magnatów zbrojeniowych. Podczas rzezi Gojów powstawały ogromne 
fortuny. Żydowski naukowiec w Anglii o nazwisku Chaim Weizmann w czasie wojny 
wymyślił śmiertelnie trujący gaz, i Żydzi zgodzili się, by Brytyjczycy użyli go jeśli poprą 
ruch syjonistyczny by przejąć Palestynę. Brytyjczycy zaakceptowali ofertę, którą lord 
Balfour sformalizował w liście do lorda Rothschilda z 2 listopada 1917. 


Ale T. E. Lawrence, znany jako Lawrence z Arabii, namówił Arabów by zbuntowali się 
przeciwko Turkom i poparli Anglię. W zamian Anglicy zgodzili się trzymać Żydów z dala 
od Palestyny. Lawrence był tak zniesmaczony tą zdradą Arabów, że na zawsze odszedł z 
życia publicznego. Na ironię, to oszustwo zaznaczyło początek upadku Anglii jako 
mocarstwa Światowego, i wkrótce zniżyła się do roli kraju drugiej klasy. [1] 


Chaim Weizmann stał się znany jako założyciel Izraela, i państwo żydowskie swoje 
pochodzenie zawdzięczało wymysłowi broni tak strasznej, że większość krajów zgodziła się 
by nigdy jej nie użyć. Podczas II wojny Światowej żydowscy naukowcy znowu 
współpracowali by wymyślić jeszcze straszniejszą broń - bombę atomową, która stała się 
znana jako żydowska bomba piekielna. W czasie wojny Żydzi śpiewali swój hymn: 
"Naprzód, chrześcijańscy żołnierze, Maszerujcie jak na wojnę; My uszyjemy wam mundury, 
Tak jak wcześniej". 


Chociaż Żydzi zdobyli większość kontraktów na dostawy dla walczących gojowskich armii, 
realne pieniądze zrobili Rotszyldowie na odsetkach od ogromnych długów nagromadzonych 
przez wszystkie walczące kraje. Żydzi wykorzystali również wojnę by przeprowadzić udaną 
rewolucję w Rosji. 


Po zakończeniu I wojny Żydzi z całego Świata przybyli do Paryża ma Konferencję 
Pokojową, która mogła odbywać się w jidysz, bo każdy kraj reprezentowała żydowska 
delegacja. Polityczni obserwatorzy byli zdumieni lekkomyślnym sposobem w jaki Żydzi 
podzielili Europę, tak żeby nie dało się uniknąć II wojny światowej. Utworzyli nowe 
państwo, Czechosłowację, i sprezentowali je swojemu przyjacielowi, Masarykowi, w 
nagrodę za obronę ich przed karą za zbrodnie mordu rytualnego. 


Zażądali dużych sum odszkodowań od Niemiec, wiedząc, że to sprowokuje Niemców do 
ponownej walki. W czasie Konferencji Pokojowej, jeden z wielkich francuskich mężów 
stanu, senator Gaudinde Villain, wygłosił w Senacie przemówienie 13 maja 1919, w którym 
skrytykował działalność wywrotową Żydów. Powiedział między innymi: "Rewolucja 
rosyjska i wielka wojna 1914-1918 są tylko etapami największej mobilizacji 
kosmopolitycznych sił pieniądza, i ta największa krucjata Złota przeciwko Krzyżowi jest nie 


mniej ani wiecej zacieklym dqzeniem Zyda do dominacji nad naszym $wiatem. To zydowski 
bank podzegal w Rosji do rewolucji przygotowanej przez Kerenskich i w końcu dokonanej 
przez Leninów, Trockich i Zinowiewów, tak jak wczorajszy coup d'etat na Węgrzech, bo 
bolszewizm nie jest niczym innym niż talmudycznym przewrotem". 


ROZDZIAŁ 8: 


Żydzi i komunizm 


Z ich zwykłym talentem mieszania spraw, Żydzi utworzyli wiele zasłon dymnych by ukryć 
swój prezent dla Świata, filozofię komunizmu. Czym jest komunizm? W milionach słów 
napisanych na ten temat w tysiącach publikowanych przez Żydów książek, nie znajdzie się 
ani jednego zdania wyjaśniającego komunizm — komunizm to nowoczesna forma 


żydowskiego kolektywnego państwa. 


Jakie są zasady komunizmu? Przede wszystkim, komunizm jest międzynarodowy jeśli 
chodzi o zasięg. Odrzuca zasady nacjonalizmu. Po drugie, komunizm odrzuca Jezusa 
Chrystusa i Jego miłość do człowieka. Odrzuca także zasadę zbawienia duszy, która jest 
podstawą każdej wiary chrześcijańskiej. Po trzecie, komunizm odmawia jednostce 
wszystkich praw człowieka, takich jak własność prywatna, głos w rządzie, czy prawo 
kwestionowania władzy kolektywnego państwa. Takie więc są fundamentalne zasady 
komunizmu. 


Dziwne nie jest to, że są to również fundamentalne zasady Żydów. Internacjonalizm, 
nienawiść do Jezusa Chrystusa, nienawiść do jednostki, odmowa praw człowieka, dyktatura 
kolektywnego państwa, są to te same podstawy dla żydowskich jak i komunistycznych 
ruchów politycznych. A zatem nie powinno nas dziwić to, że Żyd Karol Marks jest ojcem 
filozofii komunizmu. 


Omówiliśmy już żelazną dyscyplinę jakiej musi się poddać pojedynczy Żyd, dyktaturze 
sprawowanej przez starszyznę Syjonu nad każdym aspektem żydowskiego życia. Ta 
żydowska dyktatura, poszerzona na Gojów, nazywa się komunizmem. 


Ale, ktoś może zapytać, dlaczego Żydzi atakują zasadę własności prywatnej, podczas gdy do 
nich należy już 80% prywatnej własności z krajach zachodnich? Po pierwsze, termin 
własność prywatna dla Żyda oznacza własność jeszcze należącą do Gojów. Zgodnie z 
prawem talmudycznym, Goje są zwierzętami, którym nie wolno pozwolić na posiadanie 
czegokolwiek, ani domów, ani ziemi, ani własności osobistej. Dlatego przeprowadzając 
konfiskatę prywatnej własności Gojów, Żydzi tylko stosują podstawową zasadę swojej 
religii . 


Kiedy kraj przejmują komuniści, pierwszą rzeczą jaką robią to mordują wszystkich 
gojowskich przywódców — profesorów, lekarzy, urzędników rządowych i wielu innych 
Gojów, którzy mogliby kierować opozycją wobec nich. To jest zgodne z podstawowym 
żydowskim nakazem — "Najlepszych z Gojów — zabić!" Ponieważ naród żydowski nie wierzy 
w prawa jednostki, pojęcie własności prywatnej jest dla nich obce. 


Każdy Żyd bogactwo innych Żydów uważa za część izraelskiego bogactwa narodowego. 
Mimo że pojedynczy Żydzi mogą korzystać ze swoich pieniędzy za życia, muszą dużo 
dokładać do żydowskich instytucji, finansować żydowskie ruchy rewolucyjne, przekupywać 
oficjeli by ukryć żydowskie mordy rytualne, i większość swoich dochodów wydawać na 
czysto żydowskie sprawy. Po śmierci ich pieniądze muszą iść do Żydów, i w żadnym 
przypadku nie wolno dopuścić do tego, by dostały się w gojowskie ręce. 


Dlatego Żydzi zakładają syjonistyczne fundacje, by uniknąć wszelkiego opodatkowania ich 
pieniędzy, pomimo karnych marksistowskich praw podatkowych, które narzucają na i 
egzekwują od Gojów. 


Ale w jaki sposób żydowscy bankierzy mogą być komunistami? - zapyta rzetelny obywatel. 
Każdy wie, że komuniści atakują bankierów i konfiskują ich majątki. Niemniej jednak, tony 
dokumentów pokazują, że wszystkie fundusze na rozwój komunizmu na całym Świecie 
pochodziły od żydowskich bankierów. Ich głównym źródłem były kontrolowane przez 
Żydów Bank Anglii i Bank Francji. Są to departamenty, które senator de Villain nazwał 
"Bankiem Wysokiego Żyda", zarządzanym przez rodzinę Rotszyldów. 


W ten sposób dowiadujemy się, że rzekomo prywatna żydowska fortuna wykorzystywana 
jest głównie dla żydowskiej działalności i dla finansowania międzynarodowego 
komunistycznego żydowskiego ruchu rewolucyjnego. Również, pomimo że Żydzi posiadają 
i kontrolują większość nieruchomości w krajach chrześcijańskich, jest to specyficzna cecha 
żydowskiego pasożyta, że to on musi dominować każde działanie i szczegół życia 
gojowskiego gospodarza. Bez tej całkowitej dyktatury nad Gojem, bez zaciekłości i 
schizofrenii Żyda, która czyni ją konieczną, nowoczesne życie straciłoby większość jego 
reżyserii, bo Żyd nigdy nie czuje się całkowicie bezpieczny. 


Rotszyld ze swoimi bilionami ma takie same koszmary jak drobny żydowski krawiec, strach, 
że pewnego dnia może zostać usunięty ze swojego gojowskiego gospodarza, że może dostać 
odmowę prowadzenia pasożytniczej egzystencji. Dlatego musi sprawować władzę nad 
życiem i śmiercią gojowskiego gospodarza. 


Większość Gojów popełnia błąd myśląc, że Żyda interesują jedynie pieniądze. Jest to 
niebezpieczne uproszczenie. Gdyby Żyda interesowały tylko pieniądze, nie stanowiłby już 
problemu, bo on już ma nasze pieniądze. Żyda interesuje pieniądz głównie jako broń, 
narzędzie władzy nad gojowskim gospodarzem. Mając pieniądze, Żyd wydaje setki tysięcy 
dolarów żeby ukryć brutalne mordy rytualne niewinnych chrześcijańskich dzieci, przekupuje 
gojowskich urzędników, bankrutuje tych Gojów, którzy odważą mu się sprzeciwić, kupuje 


dowody i świadków by pod wymyślonymi zarzutami wysyłać Gojów do więzienia albo 
instytucji psychiatrycznych. 


Komunizm jest tylko kolejnym krokiem żydowskiego pasożytniczego zaciekłego dążenia do 
opanowania i kontrolowania gojowskiego gospodarza. Najpierw pojawia się władza 
finansowa, potem dyktatura rządowa komunizmu. W komunizmie Żyd nie musi 
przekupywać gojowskich urzędników. On tylko podpisuje rozkaz egzekucji. Słabych Gojów 
wysyła do obozów koncentracyjnych, silnych, którzy mogą stać się przywódcami, i którzy 
mogą stanowić zagrożenie dla rabinicznej teokracji rządzącej krajem, torturuje i morduje. Po 
kilku latach żydowskiej komunistycznej władzy, nie ma już gojowskich przywódców, a 
pozostali Goje popadają w stan beznadziejnej apatii, bo napięcie które doprowadziło do 
powstania komunistycznego państwa, potrzeba żydowskiego pasożyta kontrolowania 
gojowskiego gospodarza, już nie istnieje. Żydzi tak jak i Goje prowadzą życie nędznej 
beznadziejności. 


Co to za życie? Jest to życie jak w getcie. Państwo komunistyczne to tylko getto narodu. 


Wszyscy z Zachodu odwiedzający komunistyczne państwo natychmiast zauważają 
monotonię narodu i miast. Wszystko jest monotonne i zrujnowane. Zgasla iskra życia. Goje 
istnieją jak zombie w pół-świecie strachu i nędzy, podczas gdy tłuści Żydzi podróżują z 
jednego kurortu do drugiego, w towarzystwie blond-kochanek w sobolowych futrach. 
Pomimo ich oczywistych przyjemności, również dla Żyda komunizm jest nudną egzystencją. 
Dlaczego tak jest? Każdy wynalazek, każdy kawałek kreatywnego życia, pochodził od Goja, 
bo przywiązanym do ziemi Żydom, żyjącym kolektywnie i nienawidzącym jednostki, 
brakuje instynktu wyobraźni i kreatywności. Oni zawsze musieli to dostać od Gojów. Teraz 
tego nie ma, bo za komunizmu Goje nie mają ani pieniędzy ani wolnego czasu by myśleć o 
wynalazkach czy dziełach sztuki. W rezultacie Żyd traci powód do istnienia. 


Przez 5.000 lat głównym celem żydowskiego życia było zniewolenie i kontrola gojowskiego 
gospodarza. Kiedy to się osiągnie, Żyd nie ma po co żyć. Zgasił iskrę życia w gojowskim 
gospodarzu, i jest przerażony, kiedy się dowie, że przez to zgasił iskrę życia w sobie, bo jego 
własne życie całkowicie zależało od życia gospodarza. 


W niedawno wydanej książce "Powódź Europy" [Flood tide in Europe], wybitny dziennikarz 
Dan Cook twierdzi, że wszyscy dziennikarze odwiedzający kraje komunistyczne mówią o 
"zapachu komunizmu”. Mówi: "Dla mnie najgorszy był swoisty i charakterystyczny zapach 
komunizmu Rosji i świata komunistycznego, który zdominował Lipsk". Trzydzieści lat temu 
Lipsk był czyściutkim niemieckim miastem. Za komunizmu, wkrótce zamienił się w brud 
średniowiecznego żydowskiego getta. Cook pisze dalej: "Każdy kto postawił stopę w 
Związku Sowieckim zna ten zapach — zatęchły, ciężki, nieumyty zapach”. Cook nazywa go 
"więziennym zapachem beznadziejności, rozpaczy i obojętności". Opisuje go również jako 
zapach "starych toalet, karbolowego mydła, nieumytych ciał. . . zapach który czuje się zaraz 
po wejściu do budynku, zapach z którym nikt nie może nic zrobić, zapach który 
charakteryzuje ten system". 


Jaki to zapach charakteryzuje system komunistyczny? Jest to cuchnace i zgnile powietrze 
warszawskiego getta w średniowieczu, tworzone przez Żydów kiedy tam siedzieli, od lat 
nieumyci, w maleńkich izbach ślęczący nad Talmudem i zastanawiający się kiedy będą 
mogli zdobyć władzę nad Gojami. Nieznane im były wanny czy zmiana pościeli. Na te 
rzeczy trzeba by zapracować, a to dla Żyda było niewyobrażalne. Ich religia zakazywała im 
pracy dla "gojowskiej bestii", i w każdym razie jedynym talentem jaki mieli była czarna 
magia, a ta zwykle się nie spełniała. 


Ten cuchnący, niemyty zapach komunistycznej beznadziejności nie jest nieznany w Stanach 
Zjednoczonych. Znajdziemy go przy Skid Row, gdzie żydowscy hotelarze zbierają niemyte 
ciała nierobów za 25 centów od głowy za noc w cuchnących klitach. Są to Goje którzy 
stracili swoje majątki przez żydowskich przedsiębiorców, a którzy teraz upijają się do stanu 
beznadziejnej inercji, i znajdziemy go także w domach dla wariatów, na które żydowscy 
psychiatrzy skazali tak wielu gojowskich krytyków Żydów do końca życia, bez żadnego 
procesu i bez popełnienia żadnej innej zbrodni oprócz niewybaczalnej zbrodni sprzeciwiania 
się Żydom. 


Poeta Ezra Pound, który krytykował Żydów za wrzucenie świata w horrory II wojny 
Światowej, spędził 13 lat w Dziurze Piekielnej św. Elżbiety, federalnej instytucji 
psychiatrycznej w Waszyngtonie, DC, dla więźniów politycznych. Pound zdobył szereg 
nagród za swoje prace, a Żydzi zamknęli go jako szaleńca. Wielu odwiedzających ten 
oddział, łącznie ze mną, komentowali, że fetor tego miejsca był dokładnie taki jak w 
miastach Europy, którymi rządzili żydowscy komuniści. Komunizm ma nie tylko okropny 
zapach ludzkiej rozpaczy, ale pokazuje także wszystkie nieludzkie aspekty Żyda. 


Francuska pisarka Simone de Beauvoir, w niedawno wydanej książce " Siłą rzeczy " [The 
Force of Circumstance] stwierdziła, że odwiedziła miasto Brazylia zaprojektowane przez 
architekta o nazwisku Oscar Niemeyer, którego nazwała "komunistycznym Żydem". O jego 
architekturze napisała na s. 533: "Pierwszą rzeczą która uderza jest ta nieludzkosc". Cytuje 
także komentarz Lacerda o Brazylii: "Jest to wystawa architektoniczna — w pełnym 
wymiarze", de Beauvoir nie dodaje, że amerykański podatnik dołożył $500 milionów do 
budowy tego wymarzonego miasta Żydów pośrodku brazylijskiej dżungli. 


Nieludzkość i krwiożerczość — to są symbole żydowskiego komunizmu. 


Żeby wszcząć rewolucję francuską, żydowscy bankierzy płacili aktywistom by podjudzali 
tłumy na ulicach. Francuski król był przerażony - nie mógł zrozumieć co się działo. Znany 
uczony, Stanton Coblentz, w książce " 10 kryzysów cywilizacji " [Ten Crises of Civilization] 
na s. 126 wymienia "tajną siłę kierującą, która wydawała się działać” we francuskiej 
rewolucji. Albo obawiał się wspomnieć, że siłą tą byli Żydzi, albo z rękopisu usunął to 
żydowski redaktor. Wielu innych uczonych nazwali Żydów tajną siłą stojącą za rewolucją 
francuską. 


Kiedy juz podjudzili ttumy do mordu gojowskich przywódców, Zydzi wyciagneli z 
kościołów tysiące zakonnic i księży, i porabali ich na kawałki siekierami i toporami, albo 
mordowali ich przed ołtarzem Chrystusa, żeby chrześcijańskie katedry stały się zmienione 
przez piekło na tradycyjne żydowskie synagogi cuchnące gojowską krwią i huczące 
wrzaskami umierających kobiet i dzieci. Setki bezradnych chrześcijańskich mężczyzn i 
kobiet rozbierano do naga, wiązano w pary, i wrzucano do rzek by się utopili, kiedy Żydzi 
stali nad brzegami i szydzili z ofiar tych "rewolucyjnych ślubów". Rewolucja francuska 
pokazała największy triumf żydowskich komunistów. Dlaczego więc kraj przejął gojowski 
Napoleon? Dlaczego Żydzi we Francji nie mogli ustanowić komunistycznej dyktatury? 


Żydzi nigdy nie mogli zachować władzy nad północno-europejskimi narodami, których 
inteligencja i odwaga uczyniła z nich panów świata. Żydzi nie mogli wygrać sprytem, a spryt 
nie mógł rządzić narodem, ani narzucić łańcuchów niewoli na północnych Europejczyków. 
W rezultacie, w XIX wieku, Karol Marks i inni żydowscy komuniści mogli wszczynać 
rewolucje, ale nie mogli zdobyć władzy. To w Rosji Żydzi znaleźli w końcu swoją ofiarę, a 
nawet wtedy nie mogliby jej zdobyć gdyby rosyjscy przywódcy nie byli zaangażowani w 
wojnę. 


"T 


Na s. 329 w " Wielkich ideach zydowskiego narodu " Baron pisze: "W czasie rewolucji 
(1846) żydowscy liderzy pokazali sie w najbardziej dramatyczny sposób. W Wiedniu, gdzie 
nagle obalono system Metternicha, dwaj młodzi żydowscy lekarze, Afold Fischof i Joseph 
Goldmark, stali się głównymi architektami ruchu rewolucyjnego. Szef Komitetu 
Bezpieczeństwa Fischof pojawił się jako niekoronowany cesarz Austrii. . . We Wloszech 
także, rewolucją często kierowali Żydzi. Szefem Republiki Weneckiej był nawrócony Żyd 
Daniel Manin, a w jego rządzie byli dwaj lojalni Żydzi”. 


Lojalni wobec kogo, można zapytać. Ludu Wenecji? Tego Baron nie mówi, ale oczywiście 
ma na myśli lojalność wobec międzynarodowego żydostwa. Była to kolejna żydowska 
rewolucja. Żyd był "niekoronowanym cesarzem Austrii", na skutek żydowskiego buntu, ale 
nie zachował władzy. Ruchy gojowskie trzeba było osłabiać przez następnych 75 lat zanim 
Żydzi mogli zachować kontrolę. 


Rosja dała Żydom okazję. Słowiańskie narody były bardzo podobne do Żydów pod tym 
względem, że mieli bardzo ubogie życie kulturalne. Architekci nie znajdują żadnych 
artefaktów cywilizacji w Rosji. Jak w Palestynie, ojczyźnie Żydów, ziemia daje tylko 
fragmenty glinianych naczyń i inne dowody kultury epoki kamienia. Rosja również była 
ojczyzną nomadycznych bandytów, aż do niedawnych czasów. Dwaj greccy mnisi 
podróżowali do Rosji i wymyślili cyrylicę, nazwaną od imienia jednego z nich. W 908 AD 
Słowianie poprosili Germanów by przybyli i rządzili nimi, bo powiedzieli, że nie są w stanie 
sobą rządzić. Germanowie ustanowili arystokrację, znaną jako Biali Rosjanie, która rządziła 
krajem przez 1.000 lat, do czasu kiedy w roku 1917 rządzenie przejęli Żydzi. Jak twierdzi 
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Baron na s. 332, w " Wielkich stuleciach i ideach narodu żydowskiego " [Great Ages and 


Ideas of the Jewish People]: "Wśród rosnącej inteligencji żydowskiej zwiększała sie 


świadomość , że kwestii żydowskiej nie można rozwiązać bez całkowitego obalenia 
ustalonego porządku w Rosji". 


Co za interesująca decyzja! I nic w niej nowego. W rzeczywistości Żydzi dochodzili do tego 
nieuniknionego wniosku w każdym gojowskim kraju, w którym założyli wspólnotę 
pasożytów. Oni muszą poświęcać się obalaniu istniejącego porządku. To jest typowa "wielka 
idea żydowskiego narodu". Jest to jedyna idea jaką kiedykolwiek mieli. 


Na s. 416 Baron pisze, że "Dojście do władzy żydowskich firm bankowych spowodowato, że 
niektórzy specjalistyczni pisarze dołączyli do antysemickiego oburzenia przeciwko tzw. 
żydowskiej dominacji finansowej". 


Przez 100 lat to stanowiło żenujący problem dla żydowskich komunistów. Z jednej strony 
musieli atakować wszystkich gojowskich ziemian, fabrykantów i bankierów jako "wrogów 
ludu", a z drugiej musieli jakoś wykluczyć z tych ataków żydowskich ziemian, fabrykantów i 
bankierów. Również ciągle ryzykowali by ukryć fakt, że wszystkie komunistyczne fundusze 
pochodziły od żydowskich bankierów. W całej literaturze komunistycznej nie znajdzie się 
żadnej krytyki Rotszyldów, ale wiele stron ostrych protestów przeciwko gojowskim 
bankierom takim jak J P Morgan. 


"Żydowskim problemem" w Rosji był, oczywiście, wyzysk chłopów przez Żydów, i środki 
podjęte przez przywódców Białych Rosjan by chronić chłopów przed dalszym wyzyskiem. 
Wszyscy naukowcy zgadzają się, że "pogromy" albo ataki chłopów na Żydów miały miejsce 
dlatego, że Żydzi opanowali rynek zbożowy i bezwzględnie wyzyskiwali chłopów. Żydzi 
stali się tak bogaci, że wielu z nich nie miało żadnego zajęcia. Słynny żydowski pisarz J. L. 
Peretz tak napisał o Żydach w Odessie w tamtym okresie: "Niestety, staliśmy się narodem 
Juftmenschen '." Jest to określenie w jidysz dla "ludzi którzy żyją bez żadnych widocznych 
środków utrzymania". 


W XIX wieku tysiące żydowskich aktywistów działali w promocji rewolucji 
Manifestu komunistycznego " Karola Marksa w 1848r., 
Żydzi podzielili się na dwie grupy. Bolszewiccy marksiści stosowali sztywną zasadę, że 
wszystkich gojowskich obszarników należy wymordować. Marksiści twierdzili, że podbój 


" 


komunistycznych. Po publikacji 


Gojów powinno się przeprowadzać stopniowo, poprzez przejmowanie kontroli nad rządem i 
placówkami oświatowymi, pozostawiając Gojów bezradnymi by rządzili się sami. "Miękką 
linią" kierował Edward Bernstein. Opisuje się go jako "jednego z liderów ideologii 
marksistowskiej, ale będąc na uchodźstwie w Anglii stał się fabiańskim gradualistą. 
Bernstein jest ojcem obecnego socjalistycznego lejberzystowskiego rządu w Anglii. 
Lenin był liderem grupy 'twardej linii", i toczył wojnę propagandową z "bernsteinowcami". 


W 1905 roku, leninowcy dokonali pierwszej próby przejęcia władzy w Rosji. Wygrali, ale 
będąc teoretykami, nie mieli pojęcia jak kierować rządem. Po odniesieniu zwycięstwa 
żydowscy intelektualiści o błędnym wzroku całymi dniami stali na ulicach przemawiając do 
tłumów, aż carscy urzędnicy wrócili do urzędów i zaczęli wydawać rozkazy. To był koniec 


rewolucji. W 1917r. leninowcy odrobili swoje lekcje. W marcu grupa "bernsteinowców", 
kierowana przez Żyda Kerensky'ego, ustanowiła liberalny socjalistyczny rząd Żydów, ale 
nikogo nie zamordowali. Trocki, jak Lev Bronstein lubił się nazywać, i Lenin, kierowali 
bolszewickim przejęciem władzy w październiku tego roku. Wzorując się na przykładzie 
francuskiej rewolucji, Trocki wszczął panowanie terroru. W następnych 3 latach zamordował 
88% Białych Rosjan. Na 312 wiodących komunistów w Rosji było tylko dwóch gojowskich 
funkcjonariuszy. Wszyscy pozostali byli Żydami. 


Ich pierwszym oficjalnym aktem było uchwalenie prawa, że antysemityzm, albo krytyka 
Żydów, było najgorszą zbrodnią jaką można było popełnić w komunistycznej Rosji. Karany 
był śmiercią, a powód mógł być tak nieistotny jak opowiadanie antyżydowskich żartów. 
Nawet posiadanie książek o Żydach, takich jak " Protokoły mędrców Syjonu " było karane 
śmiercią. Przejmowanie władzy przez żydowskich komunistów cechowały rzezie Gojów, 
takie jak miały miejsce w czasach Estery w Persji, francuskiej rewolucji i na innych arenach 
horroru. 


Tysiące brutalnych żydowskich Mordechajów i Ester łapały Białych Rosjan, łącznie z 
księżmi i zakonnicami, i torturowały ich w niewyobrażalny sposób przed oddaniem ich 
plutonom egzekucyjnym. W latach 1917-1940 Żydzi zamordowali w Rosji 20 milionów 
chrześcijan. Żydowski okrutnik zabrał rosyjskiego cara, jego żonę i dzieci, do piwnicy i 
zastrzelił ich z zimną krwią. Była to najbardziej ohydna egzekucja polityczna w europejskiej 
historii, a przy tym bliski kuzyn cara, król Jerzy V z Anglii, nie podjął żadnych wysiłków by 
ratować swoich krewnych. Dlaczego tak było? Czy nie miał żadnych uczuć? Oczywiście 
miał uczucia. 


Miał również Tajną Radę, która nie pozwoliła mu na wystosowanie apelu do bolszewików o 
ratowanie cara. Ta Tajna Rada w 1919 składała się wyłącznie z Żydów. Szefował jej lord 
Rotszyld, a jej członkami byli: Sir Edwin Montagu , Sir Edgar Speyer, żydowski bankier 
urodzony we Frankfurcie - Niemcy, i w niewytłumaczalny sposób wyniesiony do najwyższej 
rady w Anglii, Sir Matthew Nathan, Sir Alfred Moritz Mond, szef Imperial Chemicals Ltd., 
Sir Harry Samuel, właściciel Shell Oil, Sir Ernest Cassel i Earl Reading, Rufus Isaacs. 


Majatek króla był w całości w rękach tych żydowskich bankierów. Nie odważył się otworzyć 
ust, nawet żeby ocalić swoich krewnych. Kilka lat później brytyjska korona witała 
sowieckich dyplomatów w Londynie. W końcu Anglia dała dom Karolowi Marksowi, gdzie 
formułował swoje teorie komunizmu, tworzył je siedząc przy biurku w Brytyjskim Muzeum, 
i jest pochowany w Anglii. 


Zbrodnią karaną także śmiercią w komunistycznej Rosji było bycie carskim urzędnikiem. Od 
lat rosyjscy urzędnicy ostrzegali cara, że Żydzi starali się obalić rząd. Konieczne było 
mordowanie tych ludzi (caratu) zanim mogli uciec by ostrzec resztę Europy przed Żydami. 
W 1903 roku minister Wenzel von Plehve napisał raport do cara, powołując się na teczki 
policyjne, że 90% wszystkich komunistycznych rewolucjonistów w Rosji stanowili Żydzi. 


Car próbował zadowolić Żydów przyznając im specjalne przywileje, ale to było jak 
polewanie ogniska benzyną 


Swoją wdzięczność okazali mu mordując jego i jego rodzinę. Urzędnicy którzy go ostrzegali 
zginęli przed plutonami egzekucyjnymi. 


Lenin napisał, że musieli zaparkować rzędy ciężarówek nocą w Moskwie, z silnikami na 
pełną parę, żeby zagłuszać stały warkot karabinów plutonów egzekucyjnych. 


Rosyjska klasa rządząca, Biali Rosjanie niemieckiego pochodzenia, została zniszczona, z 
wyjątkiem kilku, którzy uciekli na Zachód. Była to jeszcze raz rewolucja francuska. Żydzi 
zmusili społeczności całych miast do maszerowania między liniami inspekcyjnymi. Jeśli 
mężczyźni nie mieli odcisków na dłoniach, nie byli robotnikami, rozstrzeliwano ich. Jeśli 
kobiety mówiły dobrze pod względem gramatycznym, były rozstrzeliwane. W ten sposób 
wyeliminowano gojowską inteligencję, pozostawiając hordy chłopów-analfabetów 
rządzonych przez mniejszość żydowskich bandytów i morderców. Żydzi mieli swoją 
populację niewolników, jak napisał o ich Nietzsche w 1871, komentując o żydowskiej 
kulturze ustanowionej przez starszyznę Syjonu w starożytnym mieście Aleksandria, która 
stała się znana jako ruch aleksandryjski lub utopijny: 

"Ale zauważmy, że by istnieć kultura aleksandryjska wymaga niewolnictwa" 


Żydzi zbyt późno to zrozumieli kiedy wypędzali Arabów z Izraela, i nie mieli gojowskich 
niewolników wykonujących za nich pracę. Teraz próbują wabić ich do powrotu. 

Po wymordowaniu Białych Rosjan, w ciągu roku kraj znalazł się na skraju upadku. Nie było 
szkół bo Żydzi wymordowali nauczycieli. Nie było opieki medycznej — Żydzi wymordowali 
lekarzy. Nie było dróg i nie pracowały fabryki — Żydzi wymordowali inżynierów. Nie było 
kupców, byli tylko żydowscy czarnorynkowcy. Komunistyczna Rosja uratowała się tylko 
dzięki napływającym ogromnych funduszy od zachodnich demokracji, dokładnie tak jak 
uratowała się w czasie II wojny światowej dzięki dostawom sprzętu wojskowego o wartości 
setek bilionów dolarów opłacanym przez amerykańskiego podatnika. 


Jak w każdym kraju komunistycznym, głód wkrótce groził wyniszczeniem narodu. Żydzi 
błagali o żywność z wolnych krajów, jednocześnie zachowując ogromną armię szpiegów i 
zabójców w tych samych krajach. Szef MI-5, Brytyjskich Służb Wywiadowczych, ostatnio 
stwierdził, że jego teczki zawierały nazwiska 4.326 osób, o których zdecydowanie wiadomo, 
że zostały zamordowane w Stanach Zjednoczonych i Europie przez komunistycznych 
zabójców od roku 1920. Ta międzynarodowa sieć żydowskich zabójców została 
zdemaskowana dzięki mordowi dokonanemu na Walterze Krivitskym w Waszyngtonie, DC, 
w 1938. Flora Lewis opowiada historię w Washington Post , 13 lutego 1966: 

"Polski Żyd o nazwisku Schmelka Ginsberg, urodzony w 1899, miał tylko 18 lat kiedy 
wybuchła rewolucja bolszewicka, wyróżnił się jako zabójca Gojów. Plutony pod jego 


dowództwem rozstrzelały 2.341 osób, i zwykle sam dobijał rannego kulą w głowę z pistoletu. 
Zmienił nazwisko na Walter Krivitsky i w 1935 był szefem sowieckiego wywiadu na całą 
Europę zachodnią, z siedzibą w Paryżu. Po 20 latach kariery jako zawodowy zabójca, 
zaczęły mu puszczać nerwy i Moskwa nakazała mu zamordować brata Żyda, 
komunistycznego zabójcę o nazwisku Ignatz Reiss. Czwarte Biuro dowiedziało się, że Reiss 
bankował duże kwoty w Szwajcarii i zamierzał uciec na Zachód. To stało się powszechną 
praktyką żydowskich szpiegów komunistycznych, i wydano rozkazy że kazdy kto próbuje tak 
postępować ma zostać zabity od razu. Krivitsky-Ginsberg próbował grać na zwłokę, ale 
OGPU, tajna policja w Moskwie, która wtedy była całkowicie w żydowskich rękach, wysłała 
agenta Israela Spigelglassa jako wykonawcę tego zabójstwa. Reiss został zastrzelony, a jego 
ciało wyrzucono na drogę w Szwajcarii 4 września 1937, w typowo gangsterskim stylu. 
Krivitsky wiedział, że jest następny na liście, bo próbował chronić Reissa. Komunistyczna 
partia, jak mafia, zawsze eliminuje członka który odmawia dokonania mordu. Krivitsky 
pobiegł do biura żydowskiego premiera Francji, Leona Bluma, który obiecał go chronić. 
Inny Żyd, o nazwisku Paul Wohl, przemycił Krivitskyego z Francji do Stanów 
Zjednoczonych. Jeszcze inny Żyd, Isaac Don Levine, załatwił mu kontrakt na napisanie 9 
artykułów dla Saturday Evening Post za $5.000 każdy. Innymi Żydami którzy pomagali 
Krivitskyemu byli Boris Shub i Adolf Berle. W niedługim czasie Krivitskyego znaleziono 
zastrzelonego w pokoju hotelowym w Waszyngtonie. Odszedł Schmelka Ginsberg, typowy 
żydowski zabójca, który żył i zmarł zgodnie z ' lex talionis’, żydowskim prawem dżungli. 


W latach 1930 Rosja chwiała się pod dyktaturą lunatycznych żydowskich komisarzy, aż 
stało się oczywiste, że trzeba coś zrobić. Józef Stalin, wybrany przez Żydów na komisarza 
mniejszości i prześladowania wszystkich Gojów którzy sprzeciwiali się Żydom, został 
przewodniczącym Komitetu Centralnego Partii Komunistycznej. Jego pierwszym zadaniem 
było pozbycie cię dzikookich żydowskich rewolucjonistów dowodzonych przez Trockiego. 
Kiedy Rosja sowiecka rozpadała się, trocki$ci nadal chcieli wykorzystywać wszystkie 
sowieckie fundusze do promowania rewolucji w innych krajach, pomimo że żydowskie 
komunistyczne dążenie do władzy poniosło klęskę w każdym europejskim kraju. 


Szaleniec o nazwisku Bela Cohen został zwolniony z węgierskiego domu wariatów by 
szefować krótkotrwałemu żydowskiemu komunistycznemu panowaniu na Węgrzech, Róża 
Luxemburg i inny tłum żydowskich histeryków promowali krótkotrwały komunistyczny rząd 
w Niemczech, Mussolini odstawił komunistów we Włoszech, i chociaż w swoim obozie miał 
żydowskich intelektualistów, jego reżim był praktycznie gojowską operacją. 


Na spotkaniu partii Stalin zaproponował wypędzenie Trockiego i jego bandy szalonych 
Żydów. Delegaci zgodzili się i Trockiego poproszono by opuścił Rosję. Sam Stalin 
zamordował swoją drugą żonę podczas pijackiej bójki i teraz jego żoną była Esther 
Kaganovich, siostra żydowskiego komisarza ds. przemysłu ciężkiego. Był bezpieczny w 
rękach Żydów i swoją córkę wydał za mąż za innego Kaganovicha. Żydzi nigdy nie martwili 


się endogamią. Prawą ręką Stalina był Molotov, którego żoną była Rebecca Karp, siostra 
żydowskiego pośrednika w sprzedaży nieruchomości Sammy'ego Karpa w Connecticut. 
Wpływ Karpa spowodował, że pierwszym gubernatorem Connecticut został "Abie the Rib" 
Ribicoff. 


W ten sposób rząd Stalina był grupą bardziej konserwatywnych Żydów, którzy zastąpili 
histerycznych trockistowskich Żydów. Od 1917 roku tylko jeden człowiek przeżył czystki 
partyjne. Jest nim Ilya Ehrenberg, Żyd który przez pół wieku zza kulis kierował polityką 
sowieckiego rządu. Newsweek ostatnio nazwał go "najbogatszym człowiekiem w sowieckiej 
Rosji". W czasie II wojny światowej on razem z innym Żydem o nazwisku Litvinov-Wallach 
faktycznie kierował operacjami militarnymi w USA! Wbrew życzeniom gen. MacArthura, 
zmusili nas do skoncentrowania naszych sił wojskowych w Europie, po to by pomagać 
Żydom, podczas gdy amerykańskich żołnierzy na Pacyfiku mordowano w tysiącach, bo nie 
mogli dostać amunicji i ochrony lotniczej. 


Ehrenberg był liderem grupy żydowskich milionerów, nowej rosyjskiej arystokracji, którzy 
maja wille nad Morzem Czarnym, kochanki we wszystkich krajach satelickich, i których nie 
da się usunąć z urzędu, ponieważ nie zajmują oficjalnych stanowisk. 


Kolejny bunt Żyda przeciwko Żydowi miał miejsce za rządów Chruszczowa. Żydowski szef 
tajnej policji, Beria, spiskował z Kaganovichem i Molotovem by usunąć Chruszczowa, ale 
grupa Żydów Chruszczowa zamordowała Berię i utrzymała władzę. Sowiecka Rosja nadal 
była żydowską ziemią obiecaną. The New York Times napisał 8 lipca 1965, że Żyd o 
nazwisku Shakerman dowodził grupą Żydów, która zmusiła pensjonariuszy w instytucji 
psychiatrycznej do pracy w fabryce dzianin, które Żydzi sprzedali na czarnym rynku za 4 
miliony rubli. Żydzi zostali skazani 'in absencia', kiedy w cudowny sposób uciekli przed 
procesem do USA i stali się uchodźcami. Shakerman teraz kieruje fabryką dzianin w Union 
City, New Jersey. 


Sowieccy Żydzi mieli niekiedy kłopot z kontrolowaniem swoich intelektualistów, mimo że 
zamykali ich w więzieniach kiedy ośmielili się nie zgadzać z talmudyczną koncepcją 
komunizmu. Felietonista Joseph Newman napisał w Ranaoke Times 6 września 1965 w 
komentarzu o sytuacji sowieckiego pisarza Valeriya Tarsisa, którego zamknięto w instytucji 
psychiatrycznej, zgodnie z prawem Purim, bo skrytykował żydowski komunizm. Newman 
zacytował Tarsisa: "Wszyscy wielcy myśliciele byli arystokratami ducha, i ani jeden z nich, 
od Heraclitusa do Nietzschego, nie mógł być ojcem nędznej doktryny tego brodatego 
żydowskiego filistyna Marksa — ani żaden z nich nie jest jego zwolennikiem z wyjątkiem 
naszych tępych talmudystów i demagogów, którzy tworzą naszą rządzącą juntę. . . Ale 
jestemprzekonany, że zatriumfuje człowiek, a nie małpa". 

Tym sposobem Tarsis porównuje talmudyczne państwo komunistyczne do małpy, ważna 
obserwacja, bo jest to kultura epoki kamienia. Ale niebezpieczne jest mieć schizofrenicznych 


Żydów kontrolujących wielką nowoczesną potęgę z jej arsenałem śmiercionośnej broni. 


Udało nam się tylko uniknąć III wojny światowej w październiku 1956, kiedy Rotszyldowie 
spiskowali odebranie Kanału Sueskiego, przejętego przez prezydenta Egiptu Nassera, po 
zerwaniu przez Brytyjczyków 33 porozumień dotyczących Egiptu i kanału. Spisek miał 
polegać na tym, że angielscy komandosi wylądują w Egipcie, francuskie samoloty 
zbombardują i ostrzelają egipską obronę, a izraelskie wojsko wejdzie by wszystko 
posprzątać. Żydzi nie widzieli nic złego w niesprowokowanym ataku na inny kraj, a swoją 
siłę zademonstrowali tym, że mogli rozkazać armii brytyjskiej i francuskiemu lotnictwu 
wesprzeć izraelską armię. 


W tym samym czasie Związek Sowiecki postanowił skorzystać z tego zamieszania by 
zniszczyć węgierskich patriotów, którzy chwilowo obalili żydowski rząd komunistyczny. 
Mordowano Węgrów, podczas gdy żydowscy doradcy Eisenhowera zakazali mu wysłania im 
pomocy, a Izraelczycy zostali zmuszeni do wycofania się z Egiptu. Niemniej jednak przez 
kilka dni Świat stał na skraju wojny atomowej, znalazł się w tej sytuacji wywołanej przez 
państwo Izrael. 

Kluczową postacią w tym spisku był Marcel Bloch, Żyd który przeżył obóz więzienny w 
Auschwitz, i który nagle stał się jednym z najbogatszych ludzi we Francji. Był właścicielem 
wpływowego dziennika „Jours de France" i produkował myśliwiec Mystere. To te myśliwce 
zaatakowały Egipt. Inną postacią w tym spisku był były premier Mendes France, radykalny 
Żyd, który "odniósł sukces w doprowadzeniu do końca negocjacji wojny w Indochinach", 
jak pisze dziennikarz Don Cook. Rozwiązaniem Mendesa France'a było poddanie się 
komunistom i rezygnacja z francuskich inwestycji w Indochinach wartych bilionów dolarów. 


Mendes France szefował francuskiej delegacji do Bretton Woods, gdzie żydowscy 
bankierzy ustanowili Bank Światowy i Międzynarodowy Fundusz Walutowy w 1944, 
dzieląc pieniądze Gojów w czasie, kiedy Goje ratowali ich przed Niemcami. Chociaż mord 
jest jedną z akceptowanych technik żydowskich, również szeroko praktykowane są szantaż i 
porwania. Castro porywał Amerykanów, żeby promować rewolucję komunistyczną na 
Kubie. W „This Week” 16 października 1965, opublikowano artykuł opisujący sposób w 
jaki Żyd o nazwisku Henry Jacober, wysokiego szczebla funkcjonariusz sowieckiej tajnej 
policji, zdobył dolary dla sfinansowania sowieckiej działalności w Europie. Pozwolił 
amerykańskim Żydom na wykup swoich krewnych z sowieckich obozów koncentracyjnych, 
na które skazano ich za różne przestępstwa, za cenę $3.000 za każdego. Od sowieckiej Rosji 
wykupiono 70.000 rosyjskich Żydów i sprowadzono do USA, co sowieckim służbom 
szpiegowskim dało $210.000.000 funduszy operacyjnych. Rząd Niemiec Zachodnich 
ujawnił, że wykupił 25.000 niemieckich Żydów z Niemiec Wschodnich za $25.000.000 by 
pomóc gospodarce tego komunistycznego satelity. 


Bezmyślny obywatel może powiedzieć: skoro Rosja sowiecka jest rajem dla Żydów, to 
dlaczego niektórzy z nich przebywają w obozach koncentracyjnych, a innych się 
rozstrzeliwuje? Niewielu Gojów ma pojęcie o zaciekłej wojnie między-plemiennej stale 
toczącej się wśród Żydów z epoki kamienia. Oni nie wiedzą jak często spiskują żydowscy 
liderzy by zrujnować czy mordować się wzajemnie, w ich niekończącej się walce o władzę. 
Chaos w organizacjach wspólnoty żydowskiej w USA daje pewne wskazówki o zaciekłości 
tych konfliktów między-żydowskich. Ale mordu jednego Żyda przez drugiego nie powinno 
się uważać za wybuch "antysemityzmu". 


Potęgę Żydów w innych krajach w celu ochrony żydowskiego rządu komunistycznego w 
Związku Sowieckim zademonstrowano podczas II wojny Światowej. Hitler uważał, że 
demokracje zachodnie, które pozornie były gospodarkami wolnej przedsiębiorczości, będą 
zadowolone kiedy on zniszczy rosyjski eksperyment komunistyczny. Najwyraźniej nie 
wierzył swoim słowom, że zachodnie demokracje były kontrolowane przez Żydów. Sytuacja 
ta trwała od 100 lat, od problemów które powstały kiedy Żydzi wyszli z gett po Kongresie 
Wiedeńskim w 1815 roku, i zaroili się jak plaga szarańczy w Europie. 


W " Wielkich stuleciach i ideach narodu żydowskiego " Baron pisze na s. 400: "Nawet w 
kręgach żydowskich imigranci nie byli mile widziani. Okólnik wydany w 1849 przez anglo- 
żydowskich liderów prosił niemieckich Żydów by ograniczyli swoją imigrację do Anglii. 
Przedstawiciele amerykańskich Żydów na Konferencji Paryskiej w 1878 publicznie 
ostrzegali przed bezładnymi migracjami żydowskimi”. Żydzi którzy osiedlili się w jednym 
kraju często obawiali się tego, że ich dobrobytowi zagrozi horda późniejszych imigrantów 
żydowskich, brudnych, nieokrzesanych, z pchłami w brodach i wszami we włosach. To ten 
problem spowodował powstanie partii nazistowskiej w Niemczech. 


Niemieccy Żydzi, bogaci i akceptowani przez niemiecki naród, byli przerażeni napływem 
niższej klasy galicyjskich Żydów do Niemiec po I wojnie światowej. Krajowy ,Jewish 
Post”, oficjalny organ niemieckiej wspólnoty żydowskiej, wyraził oburzenie w artykule z 
czerwca 1923r.: "Ci ludzie mają rację z ich punktu widzenia, kiedy próbują otrząsnąć pył z 
butów po krajach stosujących pogromy i uciekają na łagodniejszy Zachód. Szarańcza 
również ma rację z jej punktu widzenia, gdy spada rojami na nasze pola. Ale człowiek który 
broni własnej ziemi, która daje mu własny chleb i dobrobyt, ma również rację. A kto może 
zaprzeczyć, że przychodzą rojami? Śmieją się z czynszów, śmieją się z urzędników. A przede 
wszystkim śmieją się z pragnień lokatorów. Oni mają tylko jeden cel, i korzystają z kazdej 
okazji, aby go realizować. Ale nie chcą by domy były jedynym celem ich drapieżności. 
Według nich, wszystko co można kupić za pieniądze jest właściwym obiektem chciwości. 
Nikt nie wie ilu Żydów z Europy wschodniej jest w Niemczech. Wiemy tylko to, że dane 
statystyczne kłamią, tak samo personalne jak i publiczne. Robotnicze komitety pomocy 
kłamią. Ludzie o których mówimy nie chodzą do tych komitetów. Z Tarnopola i sąsiednich 
regionów podbili Wiedeń, a teraz podbijają Berlin. Kiedy staną się panami Berlina, 
rozciągną swoje linie strategiczne i podbiją Paryż. Wciąga ich próżnia utworzona przez 
spadek kursu walut". 


Panika niemieckich Żydów z powodu inwazji agresywnych sepleniących galicyjskich 
Żydów, którzy niszczyli niemiecką gospodarkę, wkrótce znalazła wyraz polityczny. Baron 
Oppenheim, konserwatywny niemiecki Żyd, i Max Warburg, żydowski bankier którego brat 
był szefem Systemu Rezerw Federalnych USA, znaleźli antyżydowskiego polityka o 
nazwisku Adolf Hitler i finansowali jego ruch we wczesnych latach. 


Początkowa wpłata wynosiła milion marek. Dzięki tym pieniądzom Hitler utworzył 
umundurowany organ szturmowców i spróbował dokonać „coup d'etat"(zamach stanu) w 
1923r. Kiedy się nie udał, żydowscy bankierzy nadal go wspierali. W rezultacie Max 
Warburg żył spokojnie w Niemczech do 1939 podczas nazistowskich "pogromów", a kiedy 
zobaczył że zbliża się wojna, postanowił emigrować do USA. Dziennikarz George Sokolsky 
twierdzi, że Maxowi Warburgowi pozwolono wyjechać z Niemiec z całą fortuną, pomimo 
rygorystycznych przepisów walutowych. Po 1928r., większość finansów Hitlera pochodziła 
od gojowskich biznesmenów, którzy obawiali się, iż komuniści odbiorą im fabryki, ale 
pozostaje fakt, że początkowy rozmach ruchu nazistowskiego, co udokumentowali liczni 
badacze, nastąpił dzięki żydowskim pieniądzom. 


To nie jest tak fantastyczne jak mogą uważać niedoinformowani czytelnicy. Dużą część 
rozproszonych grup antyżydowskich w USA finansują darowizny pieniężne od Ligi 
Przeciwko Zniesławieniu (ADL) „B'nai B'rith”, która z kolei zbiera pieniądze od 
amerykańskich Żydów, którzy boją się widma antysemityzmu. ADL utrzymuje ich w stałej 
świadomości tego widma poprzez nagłaśnianie antyżydowskich grup całkowicie 
nieproporcjonalnie do ich znaczenia. Większość Amerykanów nie zna żydowskiego 
problemu, poza nielicznymi którzy nie mają pieniędzy na wsparcie tych grup, albo boją się 
to robić bo straciliby pracę albo biznes. W rezultacie, jak ujawnił dziennik „The 
Independent" , ADL finansuje własny ruch antyżydowski. Na ten cel wydaje $400.000 
rocznie, ale rocznie zbiera od Żydów $5 milionów! To nie jest zła roczna stopa zwrotu. To 
umożliwia ADL zachować ścisłą kontrolę nad wspólnotą żydowską, a także nad grupami 
antyżydowskimi. 


Ten zwyczaj zgadza się z tradycyjnym żydowskim modelem wspomagania wszystkich partii 
i ruchów politycznych. Podstawową techniką żydowskiego pasożyta to trzymanie w ryzach 
temperamentu gojowskiego gospodarza, i sprawowania kontroli nad jego każdym 
działaniem. 


Inną żydowską technikę, pluralizm, zniósł Hitler, o czym napisał Mann w książce 
Diagnoza naszych czasów " [Diagnosis of Our Time, Oxford Univ. Press, 1944, s. 104]: "Są 
dwa główne etapy strategii grupy Hitlera: złamanie tradycjonalnych grup cywilizowanego 
społeczeństwa i szybka odbudowa na bazie zupełnie innego wzoru”. 


Pluralizm jest techniką Żyda dla utrzymania władzy nad Gojami, poprzez ustanawianie w 
gojowskim społeczeństwie licznych grup, z których każda ma prawie taką samą siłę, i 
rywalizują między sobą, dzieląc poparcie dla gojowskich liderów między kilkunastu 
grupami, podczas gdy ścisłej i spójnej żydowskiej grupie jest łatwiej sprawować władzę. 


Dlatego w USA, typowej żydowskiej demokracji, mamy, przede wszystkim organa 
wykonawcze, legislacyjne i sądownicze rządu, wszystkie rywalizujące między sobą o 
władzę, zaś wiele innych dużych grup, takie jak związki zawodowe, podziemie, grupy 
religijne, edukatorzy, dziennikarze, Świat rozrywki i wiele innych, wywierają własne 
wpływy. 


Również Żydzi mają tendencję do ujawniania swoich wymogów i oczekują ich realizacji od 
każdej z tych grup, podczas gdy podstawowe żydowskie rządzenie krajem pozostaje 
niekwestionowane.  Żydowscy pisarze nieustannie chwalą naszą "demokrację 
pluralistyczną", ale Goje nie mają pojęcia co ona oznacza. Żydzi bardzo dobrze wiedzą co 
ona oznacza, mnóstwo grup dzielących się władzą, a w tle Żyd zachowuje całkowitą władzę 
potrzebną mu do realizacji swoich celów. Oni rozwijają się na ignorancji Gojów, a 
zwiększające się żydowskie wpływy na naszych uniwersytetach robią pośmiewisko z 
edukacji. Colleges stają się klubami spotkań dla dziewcząt i chłopców proponującymi okazje 
do tańców, gier i seksu, zaś odstawia się wszelką działalność intelektualną. To jest zgodne z 
podstawową żydowską opinią o Goju wyrażoną w Talmudzie, że Goje są głupimi 
zwierzętami, których nie da się wykształcić. 


Szkoły podyplomowe są pełne Żydów którzy zajmują się rabinicznymi dysertacjami, w 
okresie krótszym niż 25 lat amerykańskie uniwersytety zniżyły się do poziomu 
średniowiecznego getta, a proporcja liczby żydowskich profesorów i studentów co roku 
wzrasta. Klasy "filozoficzne" składają się wyłącznie z dzikich oracji przeciwko nazistom i 
werbowania studentów do sadzenia drzew w Izraelu, przydziela się zadania badań tekstów 
Spinozy zamiast Nietzschego, Sassona zamiast Pounda, Schwartza zamiast Eliota. 


Wracając do Hitlera, dr Hermann Eich, prominentny redaktor niemiecki, stwierdził w 
niedawno wydanej książce, że Niemcy byli mniej antyżydowscy niż inne narody 
europejskie, co było prawdą. Oddziały szturmowe musiały atakować nocą niemieckie 
sklepy, żeby Niemcy nie atakowali ich w obronie Żydów. Kiedy bombowce zaczęły zabijać 
kobiety i dzieci, nastrój się zmienił. Hitler rozkazał by wszystkich Żydów zamknąć w 
obozach na cały czas trwania wojny, bo złapano wielu Żydów wysyłających sygnały 
świetlne naprowadzające bombowce do zniszczenia niemieckich miast i zamieszkałych 
terenów. Starszyzna Syjonu w każdej żydowskiej wspólnocie współpracowała z Niemcami 
w łapaniu Żydów. 


Hannah Arendt, wybitna żydowska uczona stwierdziła, że tylko w Danii wspólnota 
żydowska uciekła, bo Dania nie miała grupy żydowskiej starszyzny, którą mogliby 
przekazać Niemcom. Dr Rudolf Kastner, szef Organizacji Syjonistycznej w Budapeszcie, 
przekazał nazistom rumuńskich Żydów w zamian za pozwolenie by 1.683 osoby, przyjaciele 
i krewni ze wspólnoty żydowskiej emigrowały z całym majątkiem do Szwajcarii. 


Nie trzeba dodawać, że wojnę przeżyli wszyscy ważni europejscy bankierzy. Później 
Kastner został zamordowany w Izraelu przez Żyda, którego rodzinę z jego powodu wysłano 


do obozu koncentracyjnego. W tych obozach Żydzi zaczęli wkrótce umierać na tyfus, bo nie 
chcieli przestrzegać higienicznych warunków życia. 


Niemcy walczyli na dwóch frontach i nie mieli personelu do służenia Żydom. 
Funkcjonariusze obozowi wkrótce stanęli przed faktem pozbywania się setek ciał chorych 
Żydów. Było tylko jedno rozwiązanie — palenia ich — i do tego wykorzystywano zwykłe 
piece. Po wojnie żydowscy propagandyści raczyli świat fantastycznymi bajkami o milionach 
spalonych Żydów w dwu małych piecach, które mogły spalić tylko 6 ciał dziennie. 


Virginius Dabney, redaktor „Richmond Times Dispatch”, tak napisał w Saturday Review 9 
marca 1963r., o wizycie w Dachau: "Komora gazowa, o dziwo, nigdy nie funkcjonowała, bo 
była zbudowana późno i więźniom udało się ją sabotować'. Dabney twierdzi także, że 
więźniom "pozwolono umierać na tyfus i inne choroby”. 


W Auschwitz, "rekonstrukcja po wojnie pokazała komory gazowe i piece, które zbudowali 
niemieccy robotnicy przymusowi w 1946, jako część żydowskiej kampanii powiedzenia 
Światu o brakujących '6 milionach'." Był dobry ekonomiczny powód za historią o 6 
milionach Żydów rzekomo zabitych przez nazistów z niemieckiej przedwojennej 
społeczności żydowskiej w liczbie 300.000. 


Państwo Izrael, które nawet nie istniało w czasie rzekomych rzezi, nałożyło na naród 
niemiecki "odszkodowania" w wysokości $800 milionów rocznie przez 10 lat, jako zapłatę 
za te "mordy". Większość zmarłych Żydów stanowili polscy Żydzi zabici przez Stalina żeby 
uniemożliwić im zdradzenie jego obrony nadchodzącym armiom niemieckim w 1941r., ale 
Izrael nie prosił Rosji o odszkodowania. Dzięki niemieckim odszkodowaniom Żydzi w 
Izraelu mogli żyć komfortowo nie pracując, kiedy rozwalali się w domach odebranych 
ciężko pracującym Arabom, którzy je wybudowali. 


Niemcy, jedyny kraj, który w ogóle wysłał siły wojskowe przeciwko komunistycznemu 
rządowi w sowieckiej Rosji, został spektakularnie pokonany, dzięki szalonym działaniom 
amerykańskich Żydów, którzy, zachęcani przez Ehrenberga w Moskwie, i osobiście 
kierowani przez Wallacha-Litvinova, wprowadzili Stany Zjednoczone do wojny by ratować 
żydowski komunizm przed niemieckim atakiem. 


Tysiące Niemców żyjących w Ameryce, lojalnych wobec USA, spędzono do obozu 
koncentracyjnego i przetrzymywano wiele lat po zakończeniu wojny, kiedy w tym czasie 
Urząd Kuratora Obcych Nieruchomości skonfiskował należące do nich majątki o wartości $4 
bilionów i przekazał je Żydom. Po wojnie Stany Zjednoczone mianowały wysokiego 
komisarza Niemiec, niejakiego Johna McCloya, który całe życie pracował jako prawnik w 
firmie Cravath & Henderson, reprezentującej żydowskich bankierów Kuhn, Loeb & Co. na 
asystenta wysokiego komisarza. Prawdziwą władzą był Benjamin Buttenweiser, partner 
Kuhn, Loeb, którego żona Helen była prawnikiem reprezentującym Algera Hissa na jego 
procesie. 


Gen. Lucius Clay dowodził amerykańską armią okupacyjną, a później przyjął lukratywne 
stanowisko w Lehman Corp., żydowskiej firmie bankowej. Oczywiście nie zrobił nic co 
mogłoby obrazić Żydów, kiedy służył w Niemczech. Niemieccy biznesmeni dowiedzieli się, 
że musieli wynająć żydowskiego lobbystę, gen. Juliusa Kleina, komendanta Żydowskich 
Weteranów Wojennych, albo Rząd Okupacyjny odmówiłby im licencji biznesowej. 


Klein wykorzystał sen. Thomasa Dodda jako sługusa w załatwianiu pewnych koneksji. Dodd 
przyjął również $10.000 od A. N. Spanela, pompatycznego Żyda, który szefował imperium 
majątkowych pasów do pończoch w USA. Pieniądze miały torować drogę Spanelowi do 
mianowania go na ambasadora we Francji. Dodd wziął pieniądze, ale Spanel nigdy nie 
otrzymał tego mianowania. 


Żydzi pobierali również znaczną część dochodów od każdej niemieckiej firmy, która 
otrzymała pozwolenie na działalność od okupacyjnego rządu McCloya, Kuhna & Loeba. 
Żydzi rzucali się by przejąć cenne niemieckie patenty i przypiąć się do bezradnego 
niemieckiego społeczeństwa. Jednym z pierwszych praw wprowadzonych przez okupantów 
było uznanie krytyki Żydów za przestępstwo karalne (Bawarski Statut Nr 8). Pewien 
ekonomista ostatnio oszacował, że od wojny Żydzi zabrali z Niemiec Zachodnich $200 
bilionów zysku netto. Ruch nazistowski, w który zainwestowali Oppenheim i Warburg w 
końcu się opłacił. 


Inny Żyd, dr Han Deutsch, specjalizował się w składaniu fałszywych dowodów o dziełach 
sztuki, które naziści rzekomo skonfiskowali od Żydów. Otrzymał $10 milionów dla jednego 
ze swoich klientów, barona Edmonda de Rotszylda w Paryżu, ale kiedy Deutsch udał się po 
kolejnych $105 milionów za obrazy w roku 1965, według niego zabrane węgierskiemu 
Żydowi o nazwisku Hatvany, który miał monopol na cukier w tym kraju, został aresztowany 
za oszustwo. Umieszczone przez niego na liście obrazy przez wiele lat wisiały w Hermitage 
Muzeum w Moskwie, a naziści nigdy ich nie widzieli! 


W Niemczech Żydzi przeprowadzają także coroczne kampanie "antysemickie", podczas 
których przewraca się nagrobki na żydowskich cmentarzach. Wtedy zagania się Niemców do 
sprzątania cmentarzy, i narzuca się im inne upokorzenia, zaś Żydzi tą doskonałą metodą 
gromadzenia funduszy zbierają kolejne miliony. Ta prowokacja Żyda jest również 
podstawową techniką kontrolowania Gojów. 


Chociaż Żydzi uratowali sowiecki komunizm od niemieckich armii, to komunizm dalej jest 
farsową klapą. Polska zdekolektywizowała 85% gospodarstw, Węgry zdekolektywizowały je 
w 90%, żeby naród mógł zapewnić sobie żywność. Niemniej jednak kraje komunistyczne 
nadal przeżywają coroczne zagrożenia głodem. Każdy przyznaje, że system komunistyczny 
nie może funkcjonować, ale niewielu ma odwagę by dodać boleśnie to co oczywiste: nie 
może funkcjonować bo jest ideologicznym tworem schizofrenicznych Żydów. 


Rozdzial 9: 


Zydzi i Stany Zjednoczone 


Spośród gojowskich krajów na świecie, żaden nie ucierpiał bardziej z rąk Żydów niż Stany 
Zjednoczone. Dwoma największymi nieszczęściami jakie dotknęły ten kraj były wojna 
domowa i kryzys 1929r. Pierwsze zniszczyło całe południe i wymordowało młodzież, drugie 
wymazało inwestycje o wartości $200 bilionów i zrujnowało większość Gojów w kraju, 
pozostawiając wolne pole dla Żydów. 


Oba te nieszczęścia wywołali Żydzi, co wykazują dosłownie tony dokumentów. Wojnę 
domową wywołali bankierzy Rotszyldowie, żeby podzielić Stany Zjednoczone na dwie słabe 
republiki. Kryzys giełdowy w 1929r. wywołali Żydzi w jednej z ich najbardziej znanych 
operacji, transferując z kraju duży ładunek złota, żeby spowodować nagłą redukcję kredytu. 
Co najmniej raz w każdym pokoleniu, miliony Amerykanów ubożały poprzez panikę 
finansową w ten sam sposób, ale remedium na te paniki, takie jak System Rezerw 
Federalnych i inne panacea monetarne wymyślone dla nas przez Żydów, zrobiły tylko tyle, 
że Żydzi stali się bogatsi, a Goje biedniejsi. 


Gwoli uczciwości wobec Żydów, zapytajmy: "Dlaczego miałoby być inaczej?" Jeśli dajemy 
się nabrać na te same sztuczki w każdym pokoleniu, to dlaczego żydowscy sztukmistrze 
mieliby nie stosować tego wielokrotnie? Wiemy, że Żydzi tworzą bardzo zwartą jednostkę 
rasową — więc dlaczego nie mieliby wykorzystywać naszej różnorodności? Dlaczego nie 
mieliby przejąć naszego rządu, jeśli, jak mówią, jesteśmy zbyt głupi byśmy sami się rządzili? 
Dlaczego nie mają dominować na naszych uniwersytetach, jeśli Goje są zbyt tępi by nimi 
zarządzać? 


Niestety, to nie jest takie proste. Zgodnie z tym argumentem, Żydów możemy pokonać tylko 
jeśli staniemy się bardziej żydowscy od nich. Tak postępuje wielu Gojów. Jest wielu 
gojowskich biznesmenów, którzy mogą i łupią Żydów w każdej transakcji biznesowej jaką z 
nimi prowadzą. Żydowski spryt jest bardzo przesadzony, ich realną siłą nie jest ich 
inteligencja, a solidarność, falanga zdrady i oszustwa, którą utworzyli by odtrącać Goja. 
Nawet kiedy Goje przechytrzą ich w biznesie, Żyd wygrywa bitwę, bo Goj umiera, a jego 
fortuna ląduje w żydowskich rękach. 


Typowym tego przykładem jest Henry Ford. Żydzi nigdy nie mogli wygrać z Henrym w 
biznesie, i całym sercem nimi gardził, ale Fundacja Forda wydała $2 biliony z pieniędzy 
starego Henry'ego by zalać kraj żydowską propagandą, gwarantując olbrzymie projekty dla 
Żydów, takie jak badanie "znaczenia filozofii" Mortimera Adlera warte $20 milionów, jedno 
z najbardziej groteskowych sposobów wyrzucania pieniędzy jakie w ogóle zaproponowano, i 
długa lista innych równie szalonych i tak samo żydowskich projektów. 


Żydzi wykorzystali rząd amerykański by zmusić rodzinę Forda do założenia tej fundacji jako 
narzędzie żydowskiej propagandy, grożąc zniszczeniem „Ford Co." gdyby odmówiła. 
Dlaczego Żyd wygrywa ostatnią bitwę w walce o pieniądz? Przede wszystkim pieniądz jest 
najważniejszą bronią Żyda. On wie wszystko co można z nim zrobić, łącznie z piramidą 
kredytową, wymyślaniem systemów księgowości ukrywających zysk, ustanawianiem 
fundacji, żeby rząd nigdy nie dostał centa z żydowskich pieniędzy, i wielu innymi 
technikami udoskonalonymi w czasie wieków spędzonych w getcie. Kiedy Goj postanawia 
zarabiać pieniądze ignoruje wszystkie inne względy osobiste. Kiedy Żyd postanawia 
zarabiać pieniądze robi to nie tylko dla siebie, ale i dla swojego narodu. Każdy dolar na 
którym może położyć rękę jest jak rewolwer, którym Żyd celuje w Goja. Jest to naturalna 
przewaga anonimowego członka kolektywnego państwa nad państwem w którym każdy 
chwali się z bycia jego jednostką. 


Możemy pamiętać, że Stany Zjednoczone nie mają własnej kultury. Jest to kultura północno- 
europejska, która w ciągu minionych 50 lat stała się mocno splamiona żydowską brzydotą. 
Amerykanie łatwo ulegają wpływom, bo jesteśmy hojnym, pracowitym i bezmyślnym 
narodem. Henry Ford chwalił się tym, że nie musiał znać historii, bo mógł wynająć 
najlepszych historyków w kraju. Jest to typowa postawa wynajętego człowieka wobec 
edukacji. Wszystko co mógł dostać Henry Ford to wersja historii tego indywidualnego 
historyka, i nie mógł w żaden sposób wiedzieć czy dostawał to za co płacił. 


W rezultacie mamy Mortimera Adlera i ttum innych Żydów organizujących sobie piknik 
kosztem Forda. Ale czy słyszymy o jakichś żydowskich bilionerach sponsorujących grupę 
Gojów? Oczywiście że nie. Kiedy zmarł Gerard Swope, lewicowy Żyd, prezes General 
Electric, cały swój majątek, $8 milionów, zostawił dla Izraelskiego Instytutu Technologii. 
Pieniądze zarobione pracą, a potem gojowskich pracowników General Electric, szły do 
Izraela. Nie tylko to - rząd amerykański stracił $4.5 miliona w podatkach spadkowych. E J 
Kahn pisze w "Herbert Bayard Swope" na s. 439: "Tę przeszkodę zgrabnie ominięto kiedy 
Kongres, przed śmiercią Gerarda, uchwalił prawo pozwalające pewnym jednostkom, których 
sytuacja była dokładnie dopasowana do niego, wybrać organizację charytatywną na 
spadkobiercę jakiegoś zmarłego małżonka bez konieczności zapłaty podatku". Tym 
sposobem marksistowskie podatki spadkowe obowiązują tylko Gojów. Żydowskie pieniądze 
idą nietknięte do Izraela. 


Wspomnieliśmy już o tym, że Amerykanie nie lubią myśleć. Ale naród który nie myśli 
często jest wykorzystywany przez tych, którzy myślą, a żydowski mózg jest zawsze 
aktywny. Bo zrobienie przez Żyda fortuny w Stanach Zjednoczonych to jak zabranie dziecku 
cukierka, jest to tak prosta sprawa oszukania amerykańskiego naiwniaka. W tym narodzie 
żydowski pasożyt znalazł idealnego gojowskiego gospodarza, bardzo produktywnego i 
pracowitego, i prawie nieświadomego rakowej obecności pasożyta, który zatruwa każdy 
aspekt jego życia. 


Naszą całą politykę zagraniczną dyktują Żydzi, i z punktu widzenia rodowitego 
Amerykanina ta polityka jest szalona. Piętnaście lat temu nie zgodziliśmy się na 
wykorzystanie antykomunistycznych wojsk (Chiang  Kai-Sheka by walczyły z 
komunistycznymi Chińczykami w Korei, mimo że zapłaciliśmy za cały sprzęt armii 
Chiang'a, bo nasz rząd wolał by tam mordowano naszych chłopców. W wyniku tego naszą 
interwencję komuniści nazwali "białym imperializmem" i "rasizmem", a nie mogliby tego 
zrobić gdybyśmy wykorzystali armię Chianga. Teraz robimy to samo w Wietnamie. Gotowa 
do walki armia Chianga nigdy nie zostanie wykorzystana w Wietnamie, pomimo naszych 
piętrzących się trudności. 


Żydzi każą nam zaatakować Rodezję. Dlaczego? Bo Rodezja wzięła z nas przykład i 
zadeklarowała swoją niezależność od brytyjskiej niesprawiedliwości. Żaden naród na 
Świecie nie ma więcej wspólnego z rodowitymi Amerykanami niż biali w Rodezji, ale nasz 
kontrolowany przez Żydów rząd wydaje miliony dolarów na nękanie rodezyjskiego narodu. 
Żeby wykazać to szaleństwo można by cytować setki innych przykładów. 


Dwadzieścia lat temu zakończyliśmy straszną wojnę z Niemcami i Japonią. Teraz one są 
naszymi jedynymi zaufanymi sojusznikami. Sześćdziesiąt procent Amerykanów wykonuje 
wszystkie prace, zarabia większość pieniędzy, płaci wszystkie podatki i w znacznej części 
pomaga reszcie Świata. Taki jest nasz biały chrześcijański naród, ale nie ma żadnego lobby, 
żadnego głosu w rządzie, i zawsze w telewizji przedstawia się go w karykaturze jako gapę. 
Każda próba ustanowienia reprezentujących go organizacji jest natychmiast miażdżona przez 
rząd, podczas gdy całe imperium prasowe, radiowe i telewizyjne wrzeszczy o "rasizmie"! 
Prasa nigdy nie wydaje się zauważać rasizmu w żydowskich organizacjach. 


Żydzi i Murzyni są świętymi krowami telewizji. Ich zawsze pokazuje się jako dobre, 
anielskie istoty ludzkie, które cierpliwie znoszą oburzenie ignoranckich białych ludzi. 
Oczywiście biali biznesmeni płacą za te pokazy. Jak senator z Teksasu Tom Connally 
powiedział w publicznym toaście kilka lat temu: "Za Stany Zjednoczone! Biali na nie 
pracują, Żydzi je posiadają, a Murzyni z nich się cieszą!" 


Ostatnio ekonomiści ujawnili, że średnia klasa białych chrześcijan płaci 84% dochodów w 
podatkach. Och, nie, mówi pan Amerykanin, ja płacę tylko 46% i mam przeciętną pracę, 
przeciętny dom i przeciętną rodzinę. Ale p. Amerykaninie, nie wliczyłeś ukrytych podatków 
jakie płacisz na każdy produkt wykorzystywany przez twoją rodzinę. Dodaj to do 46% 
podatku od zarobków, stanowy, federalny i lokalny, i otrzymasz 84%. 


Przez zaskakujący zbieg okoliczności, wybitny ekonomista, J. J. Cavanagh, ostatnio 
przeprowadził badanie dla Krajowej Fundacji Syjonistycznej, które wykazało, że 
amerykańscy Żydzi posiadają 84% realnego bogactwa USA. Czy nie jest niezwykłe to, że 
amerykański pracownik płaci 84 centy od każdego zarobionego dolara w podatkach 
pośrednich i bezpośrednich, a do Żydów należy 84% krajowego bogactwa? Nawet 
nierozgarnięci Amerykanie muszą, choć słabo, dostrzec tu jakieś powiązania. 


Po zakończeniu 40-50 lat kariery niestrudzonej pracy, przeciętny amerykański robotnik 
pozostawia po sobie majątek wart $2.500, jak mówi Amerykańskie Towarzystwo Spadkowe. 
Ale, według biuletynu ekonomicznego Jewish Independent, przeciętny amerykański Żyd 
zostawia po sobie majątek wartości $126.000! Jest to, oczywiście, zadeklarowany majątek. 
Faktyczna wartość jest prawdopodobnie bliższa $500.000. 


Jak wykazaliśmy w przypadku Swope'a, żydowskie bogactwo idzie tylko do żydowskiego 
państwa. Żydzi zorganizowali setki fundacji do ściągania ich olbrzymich fortun dla 
żydowskich komunistycznych celów. 


Chiny utracono na rzecz komunistów z powodu działań Instytutu Stosunków Pacyfiku 
[Institute of Pacific Relations — IPR]. IPR był finansowany przez General Electric Corp. 
Gerarda Swope'a. General Electric, wbrew raportom Kongresu śledzącym jego długą i udaną 
historię, nadal przekazuje ogromne pieniądze dla IPR na cele komunistyczne. 


Fortuna Rockefellerów została podzielona na wiele fundacji, niemal wszystkie znane z 
zaciekłej agitacji prokomunistycznej. Niewielu wie, że John D. Rockefeller był zaledwie 
gojowskim sługusem dla Jacob Schiff, Kuhn & Loeb Co., amerykańskich przedstawicieli 
Rotszyldów. Skoro Rockefeller zarobił bilion dolarów, to ile według ciebie zarobili Żydzi? 
Dlatego New York Times publikuje fakt, że partner Kuhn , Loeb — L L Strauss jest "doradcą 
finansowym braci Rockefellerów". 


Oznacza to, że milionerzy Rockefellerowie będą milionerami tak długo jak będą robić to co 
im się każe. Jak to się stało? W jaki sposób kochający wolność amerykański naród stał się 
niewolnikiem Żydów? Po pierwsze, Amerykanie nie trzymają się razem. Po drugie, wielu 
szczerych i wprowadzonych w błąd Amerykanów wierzy w to, że Chrystus był Żydem, i że 
Żydzi są naszymi naturalnymi władcami, bo nasz Bóg jest Żydem. Po trzecie, Żydzi 
corocznie wydają fortuny na ukrycie swoich zbrodni, a Amerykanie nie wydają nic by 
dowiedzieć się co Żydzi robią. 


Nasza historia została sfałszowana, żeby ukryć winę Żydów w wywołaniu wojny domowej i 
wielu innych amerykańskich nieszczęść. Historia żydowskiej kontroli rozpoczyna się od 
założenia Ameryki. Nowy kontynent zasiedlili europejscy chrześcijanie, którzy uciekali 
przed terrorem i dewastacją wojen religijnych wszczętych przez Żydów, albo uciekali spod 
tyranii żydowskich nadzorców  administrujących duże majątki w Europie, kiedy 
arystokratyczni właściciele zabawiali się hazardem i rozpustą w dużych miastach. Nagle Żyd 
zrozumiał, że zniknęło wielu z jego chrześcijańskich niewolników. Wkrótce dowiedział się, 
że oni udali się do Ameryki. Jeśli przeprowadza się gojowski gospodarz, żydowski pasożyt 
musi przenieść się za nim i odzyskać swój pasożytniczy uchwyt na nim. 


Bardzo szybko Żydzi wyjeżdżali do Ameryki. Byli kupcami w miastach, i podróżowali do 
najdalszych rejonów na pustkowiu by wpychać Indianom alkohol i odbierać im wszystko co 
posiadali. Oni sprzedawali im również karabiny, którymi zabijali białych osadników. 
Kiedy angielski król Jerzy III nie mógł spełnić wymagań żydowskich pożyczkodawców, u 


których był bardzo zadtuzony, musiał nałożyć wyższe podatki na towary z Ameryki. To nie 
zadowoliło Żydów. Poinformowali go, że naród amerykański drukował własny pieniądz 
papierowy, i to pozwalało na tworzenie wielkiego bogactwa i dobrobytu w koloniach. Król 
Jerzy III został zmuszony do wydania zakazu emisji tego bezdłużnego pieniądza, i zastrzec, 
że koloniści mogli używać jedynie pieniądza Banku Anglii, drukowanego przez Żydów. 
Po kilku miesiącach od wprowadzenia tego nakazu, koloniści znaleźli się w strasznym 
kryzysie finansowym. Zatrzymał się handel i wielu Amerykanów zostało zrujnowanych. 
Koloniści postanowili walczyć i rezultatem tego była amerykańska rewolucja. Benjamin 
Franklin skomentował - koloniści nie sprzeciwiali się opodatkowaniu herbaty, ale nie mogli 
znieść ograniczenia handlu, które nastąpiło po zakazie stosowania lokalnej waluty. 


Ale Żydom pasowało rozgłaszanie drobnego incydentu, Bostońską Partię Herbacianą, i 
ukrywanie prawdziwej przyczyny buntu. Kiedy zbuntowali się amerykańscy patrioci, król 
Jerzy znowu znalazł się w trudnej sytuacji. Bardzo osławiona armia brytyjska nie mogła 
stanąć na polu walki. Źle wyposażone przez żydowskich dostawców wojsko, i źle 
prowadzone przez zawodowych arystokratów, którzy byli pijakami, homoseksualistami i 
sadystami, było całkowicie zdemoralizowane. Dla oficerów nic nie znaczyło wydanie 
rozkazu zachłostania młodego żołnierza na Śmierć dlatego, że odrzucił zaloty jakiegoś 
pijanego homoseksualisty. 


Wydawało się, że Amerykanie zwyciężą. Jeszcze raz Żydzi zaproponowali rozwiązanie. 
Żydowski pożyczkodawca o nazwisku Montefiore zasugerował królowi Jerzemu, że Niemcy 
mieli do wynajęcia mnóstwo dobrych żołnierzy. Jak zwykle Żydzi byli aktywni w handlu 
żywym towarem. Montefiore wyczuł od niemieckiego Żyda, Mayera Rotszylda, że elektor 
Hesse miał 15.000 frontowych żołnierzy, których wyśle królowi Jerzemu za $20 milionów. 
Król Jerzy pożyczył od Montefiore $20 milionów, które wysłano do elektora Hesse. Ten 
wysłał najemnicze wojsko do Ameryki by stłumić bunt, i wręczył pieniądze swojemu 
nadwornemu bankierowi, Mayerowi Amschelowi Rotszyldowi, na przechowanie. Rothschild 
wysłał pieniądze Montefiore z powrotem na reinwestycje, i po miesiącu Montefiore miał już 
następnych $20 milionów na pożyczki, mimo że były to te same $20 milionów jakie miał 
wcześniej, i które teraz winien mu był król Jerzy, a które należały do elektora Hesse. 


Każdy kto nie może tego zozumieć, nie rozumie w jaki sposób Żyd może mieć $20 
milionów jednego dnia, i $40 milionów następnego. Pieniądze były pożyczane kilka razy w 
ciągu następnych 10 lat, i Rotszyld zwrócił pieniądze, z odsetkami, elektorowi, ale 
zachwycony władca nalegał by Rotszyld zajmował się nimi, a zatem podstawą fortuny 
Rotszylda była sprzedaż wojsk do stłumienia amerykańskiego narodu, i odtąd Rotszyldowie 
tworzyli zyski na próbach tłumienia nas. Jak zwykle Rotszyldowie stanęli po obu stronach. 
Poprzez amerykańskiego agenta, polskiego Żyda o nazwisku Haym Salomon, Rotszyldowie 
pożyczali pieniądze amerykańskiej armii. Amerykańskim przedstawicielem był Robert 
Morris, i mówiono, że chodziło o kwotę $600.000. Chociaż cała transakcja okryta jest 
tajemnicą, przez ponad 100 lat Żydzi opowiadali fantastyczne kłamstwo, że Haym Salomon 
sfinansował całą amerykańską walkę o niepodległość. 


Kastein pisze na s. 376 "Historii Żydów": "Jak niemal można było się spodziewać, to Żyd 
Chaim Solomon (sic) musiał finansować rewolucję”. Kastein nie pokazuje żadnych na to 
dowodów, bo ich nie ma. Żydzi twierdzili, że biedny żydowski krawiec, Chaim Salomon, 
wiedząc że Amerykanie nie mieli pieniędzy na kontynuowanie walki oddał im całą fortunę w 
wysokości $600.000, co nigdy nie zostało spłacone. 


Po pierwsze, o biednym żydowskim krawcu raczej nie można powiedzieć, że był biedny, 
jeśli miał majątek $600.000 ($20 milionów według dzisiejszej siły nabywczej), ani nie ma 
żadnego wyjaśnienia w jaki sposób zdobył taką fortunę. Po drugie, nikt nie mógł ustalić czy 
w czasie rewolucji żył w Ameryce ktoś o nazwisku Haym Salomon. Prawdopodobnie był to 
jeden z aliasów wykorzystywanych przez agenta Rotszylda do wykonywania różnych misji 
dla żydowskich bankierów. Wiemy, że istniał Robert Morris, że zdobył czarter na Bank of 
Northern America [Bank Ameryki Północnej] w 1781r., że był agentem Rotszyldów, i że 
kapitał banku w wysokości $200.000 w złocie wysłali Rotszyldowie przez francuską flotę, 
która przebywała w Cornwallis, Yorktown. 


Rotszyldowie namówili swoich agentów w Waszyngtonie by napisali Uchwałę o Narodowej 
Bankowości 1863r., która zastąpi przyszłe potrzeby rządowej emisji własnego pieniądza, i 
przywróci ten przywilej prywatnym bankom. Na poparcie tego wszystkim amerykańskim 
bankierom wydano Okólnik Bankowy Hazarda, w którym czytamy: — "Niewolnictwo może 
być zniesione przez wojnę. Za tym opowiadamy się ja i moi przyjaciele w Europie, bo 
niewolnictwo jest tylko posiadaniem siły roboczej i wiąże się z opieką nad robotnikami, zaś 
europejski plan, prowadzony przez Anglię, jest taki, że kapitał powinien kontrolować siłę 
roboczą poprzez kontrolę płac. Wielki dług, czego dopilnują kapitaliści, wynikający z wojny, 
musi być użyty do kontroli wartości pieniądza. Żeby to osiągnąć, trzeba wykorzystać 
obligacje rządowe jako podstawę bankową. Teraz nie czekamy na sekretarza skarbu USA by 
wydał (Kongresowi) to zalecenie. Nie wystarczy pozwolić zielonemu, jak go się nazywa, 
krążyć jako pieniądz przez dłuższy czas, bo nie będziemy mogli go kontrolować. Ale możemy 
kontrolować obligacje i przez nie sprawy bankowe". 


Amerykański student ekonomii w podręczniku nie znajdzie ani tego artykułu z „London 
Times” , ani wspomnianego okólnika Hazarda. Prawdopodobnie nie znajdzie Rotszyldów 
wymienionych w podręczniku. Faktycznie, amerykański student bardzo mało znajdzie w 
swoim podręczniku, poza tym co uzgodniono jako nieszkodliwe dla jego wiedzy. Sekretarz 
skarbu, Salomon P. Chase, którego nazwiskiem nazwano wielki bank, później napisał: 
"Moja agencja promująca uchwalenie Aktu o Krajowej Bankowości, była największym 
błędem finansowym mojego życia. On zbudował monopol, który wpływa na wszystkie odsetki 
w kraju. Powinien zostać unieważniony, ale zanim to nastąpi, naród musi stanąć po jednej 
stronie, a banki po drugiej, w pojedynku jakiego nigdy nie widzieliśmy w tym kraju”. 


Chociaż Lincoln podpisał własny wyrok śmierci emisją 'zielonych' jako waluty narodowej, 
to dobrze wiedział co mu grozi. Ale bardziej niepokoiło go niebezpieczeństwo kraju. Na 
krótko zanim został zamordowany, napisał: "W najbliższej przyszłości widzę zbliżający się 


kryzys, który niepokoi mnie i przyprawia o drżenie o bezpieczeństwo mojego Kraju; 
korporacje zostały zaintronizowane, potem nastąpi era korupcji na wysokich stanowiskach, i 
potęga pieniądza kraju będzie starać się przedłużyć jej panowanie poprzez wpływ na 
uprzedzenia narodu, aż bogactwo znajdzie się w rękach nielicznych, a Republika zostanie 
zniszczona”. 


Kilka tygodni po napisaniu tych słów Loncoln został zamordowany. W kufrze Johna 
Wilkesa Bootha znaleziono zaszyfrowaną wiadomość, a później znaleziono klucz do szyfru 
na posesji Judah Benjamina. Benjamin, krewny rodziny Rotszylda, był Żydem, sekretarzem 
skarbu dla Konfederacji. Kilka lat później, James Garfield, wkrótce po wyborze na 
prezydenta, powiedział: "Każdy kto kontroluje ilość pieniądza w kraju jest absolutnym 
panem przemysłu i handlu". Sprzeciwił się użyciu pewnych przedstawionych mu przez 
międzynarodowych bankierów do podpisu środków, i kilka dni później został zastrzelony. 


W okresie między zakończeniem wojny domowej i wybuchem I wojny Światowej Stany 
Zjednoczone przeżyły serię panik finansowych. To zmniejszanie kredytu, w każdym 
przypadku ogołociło Gojów i w żydowskich rękach gromadziło bogactwo narodu. Wielu 
Amerykanów stało się bardzo bogatymi dzięki cenom ziemi, kopalniom złota, rozwojowi 
kolei i przemysłu. W każdym przypadku gojowskie pieniądze dostawały się pod żydowską 
kontrolę. 


Wielu Amerykanów zastanawiało się dlaczego W. Averall Harriman był chłopcem na 
posyłki dla światowego żydostwa. Odpowiedź jest taka, że jego ojciec, budowniczy kolei, 
był tylko gojowskim pracownikiem Jacoba Schiffa, tak jak był nim Rockefeller. Po wybuchu 
I wojny Światowej, pastor Melvin King, w mało znanej książce zatytułowanej "Magnes 
niebios do podboju świata" [Heaven's Magnet for a World Conquest], napisał na s. 265: 
"Izrael maszeruje w kierunku swojego celu, rządzenia światem". 


Woodrow Wilson zorganizował Zarząd Przemysłu Wojennego a na szefa mianował 
Bernarda Barucha, z władzą nad życiem 1 Śmiercią nad amerykańskim przemysłem. Do 
kierowania nim Baruch wprowadził pstrokaty tłum Żydów, w tym Clarence Dillon- 
Steinberg, Billy Rose i braci Swope. Żydzi przejęli amerykański biznes. Po zakończeniu 
wojny Żydzi spakowali torby i pospieszyli do Paryża by podzielić gojowski świat. 


W " Wielkich wiekach i ideach żydowskiego narodu " Baron napisał na s. 357: "Żydowscy 
liderzy znaleźli się w szczególnie korzystnej sytuacji strategicznej w celu doprowadzenia do 
włączenia gwarancji dla praw mniejszości narodowych w traktatach pokojowych 1919". 
"Korzystna sytuacja strategiczna" polegała na tym, że Żydzi zdominowali delegacje ze 
wszystkich krajów chrześcijańskich. Jeszcze raz spekulanci wojenni zrobili ogromne 
fortuny. Nie wszyscy z nich byli Żydami. 


Nadszedł czas na kolejną "panikę". O zmniejszeniu kredytów zadecydowano na tajnym 
spotkaniu Zarządu Rezerw Federalnych (s. 64 " Spisek Rezerwy Federalnej " [ The Federal 
Reserve Conspiracy], Eustace Mullins). Ale 'wielkiego mordu' finansowego dokonano w 


1929r. Po wyciągnięciu na giełdzie oszczędności życia od nauczycieli szkół i biznesmenów z 
małych miast, Żydzi przetransportowali duży ładunek złota do Montrealu, nastąpiła 
klasyczna redukcja kredytów, i zniknęło $200 bilionów dolarów gojowskich oszczędności (s. 
99, Spisek Rezerwy Federalnej, Eustace Mullins). 


Po tym krachu Żydzi zorganizowali wiele holdingów dla swoich akcji, takich jak Lehman 
Corp. W 1933 roku mieli już 69% wszystkich akcji notowanych na giełdzie. Typowym dla 
nowobogackich był zadziorny mały żydowski aferzysta o nazwisku Billy Rose. Po 
zakończeniu pracy jako sekretarz Bernarda Barucha, Rose został zatrudniony przez mafię 
jako słup w kierowaniu podrzędnym barem dla turystów w Nowym Jorku pod nazwą 
„Casino de Pares”. Bar ten dawał gangsterom $20.000 tygodniowo, a Rose otrzymywał tylko 
$1.000 tygodniowo. Zaczął chować część gotówki, i mafia wydała na niego zwykły wyrok 
śmierci. Rose został o nim powiadomiony i pospieszył do Bernarda Barucha. Baruch wysłał 
go do J. Edgara Hoovera, i czterej ludzie z FBI strzegli go dniem i nocą do czasu kiedy 
zagrożenie minęło. Hoover wyperswadował mafii by zapomniała o tym wszystkim. 


Wtedy Rose zajął się produkcją imprez pokazowych z dziewczynami. W chwili śmierci jego 
majątek wynosił $100 milionów i był największym akcjonariuszem Amerykańskiego 
Telefonu i Telegrafu. Wynalazcą telefonu był Goj, Alexander Graham Bell, który w chwili 
śmierci miał majątek wynoszący $18.000. Dla mafii Żydzi zawsze byli pożyteczni. Choć 
wewnętrzny krąg Cosa Nostra jest wyłącznie dla Bractwa Sycylijskiego. 


Żydzi stalli się ważni wśród gangsterów - tacy jak Longy Zwillman i Mickey Cohen. Na 
szefa krajowej sieci wyścigów konnych mafia mianowała Moe Annenberga, który 
zgromadził fortunę $150 milionów. Jego wnuk, narkoman, niedawno został oskarżony o 
mord swojej gojowskiej dziewczyny. Do Annenberga należy Philadelphia Inquirer i inne 
dzienniki. 

W Stanach Zjednoczonych pojawił się tłum Żydów znikąd by zrobić ogromne fortuny: 
Samuel Newhouse — właściciel 28 dzienników, O Roy Chalk — właściciel District of 
Columbia Transit System, dzienników i innych biznesów, Norton Simon — właściciel 
imperium spożywczego Hunt, Riklis — właściciel imperium 10-centowych sklepów 
McCrory, oraz inni Żydzi, o których jeszcze 10 lat temu nikt nie słyszał. Proces uległ 
przyspieszeniu, i niedawne badanie przeprowadzone przez Saturday Evening Post wykazało, 
że 88% tych, którzy w Ameryce stali się milionerami od roku 1950 stanowią Żydzi. 


Jeden z nich, Moskovitz, alias Mossler, był bohaterem szczególnie brzydkiego mordu w 
Miami. Zgromadził $200 milionów dzięki lichwiarskim odsetkom od aut i przyczep 
kampingowych kupowanych przez amerykańskich pracowników. W wielu przypadkach te 
nagłe żydowskie fortuny reprezentują zyski mafii transferowane do przemysłu, z 
żydowskimi słupami ostentacyjnie posiadającymi pieniądze. 


Inne źródła to "gorące" pieniądze transferowane z jednego kraju do drugiego, a w innych 
przypadkach ci żydowscy milionerzy to słupy sowieckich inwestycji w amerykański 


przemysł, w celu zdobycia żywotnych planów obrony. Jednym z żydowskich gigantów w 
zbrojeniach jest „Olin Industries”, kolejna żydowska firma. W czasie II wojny światowej, 
„US Cartridge”, spółka zależna tej firmy, była zaangażowana w dostawy wadliwych 
nabojów, naruszając przepisy sabotażowe, i inne przestępstwa. 


Sprawa ciągnęła się do roku 1950, kiedy w końcu ją umorzono. Ale prześladowania 
gojowskich firm, takich jak „A & P Stores", Departament Sprawiedliwości prowadzi z 
niewiarygodną złośliwością. Należące do Żydów takie firmy jak „Food Fair" i „Giant 
Stores” departament ignoruje, ale gojowska firma „A & P" przechodzi prawie nieustanne 
prześladowania od 25 lat. 


W ten sam sposób gojowska firma „DuPont”, ostatni bastion gojowskiego bogactwa w USA, 
stale broni się przed inspirowanymi przez Żydów prześladowaniami ze strony Departamentu 
Sprawiedliwości. Akcjonariusze „„ DuPont” stracili miliony dolarów kiedy departament ten 
nakazał tej firmie pozbyć się akcji „General Motors". Nie udowodniono nic złego, prosty 
fakt był taki, że dwie wielkie gojowskie firmy odpierały wysiłki przejęcia ich przez Żydów. 
Żydzi zdecydowali, że będą musieli je podzielić żeby wydrzeć je z gojowskiej kontroli. [2] 
(przypis # 2 ). 


Żydom nigdy nie brakowało gojowskich apologetów. Amerykański poeta Robert Lowell 
uważa, że "Jest to żydowska era'. Pochodzący z wycieńczonego rodu w Nowej Anglii 
Lowell przeszedł kilka załamań nerwowych 1 jest dobrym towarzyszem schizofrenicznych 
Żydów. 


Renhold Niebuhr, samozwańczy chrześcijański filozof, jest przywódcą oszustwa "Chrystus- 
jest-Zydem". Wszystko co dobre przypisuje Żydom, i pisze w najnowszej książce - "z 
żydowskim narodem miałem długotrwałą aferę miłosną". Nic dziwnego, że Żydzi nazywają 
Niebuhra "największym żyjącym filozofem". 


Kiedy Eugene Meyer i Bernard Baruch tworzyli „Alaska-Juneau Gold Mining Co.", łącząc 
ręce dwóch najbardziej złowrogich ludzi w Ameryce, Baruch mianował Meyera 
menadżerem „War Finance Corp.", zajmującej się „Liberty Bonds" [ang. obligacje] w czasie 
I wojny światowej. Kongresman Louis McFadden, przewodniczący Komisji Bankowej i 
Walutowej, odkrył że zniszczono obligacje o wartości $10 milionów, drukując duplikat 
obligacji o wartości $24 miliony i sprzedano oraz dokonano szerokich zmian w dokumentach 
Meyera. Meyer wykupił pakiet kontrolny „Allied Chemical and Dye Corporation", a później 
nabył „Washington Post”. Jego córka wyszła za Goja o nazwisku Philip Graham, i Meyer 
mianował go na prezesa ,, Washington Post", ale Graham przekonał sie, że to co miał robić 
dla Żydów było zbyt nieprzyjemne i się zastrzelił. Rodzina Meyera jest warta $1 bilion, co 
nie jest trudno zrozumieć w świetle dochodzenia prowadzonego przez kongresmana 
McFaddena (s. 105, Spisek Federalnej Rezerwy, Eustace Mullins). Rodzina Meyera kupiła 
również „Newsweek” i redakcję wypełniła całkowicie Żydami. Redaktorem działu sztuki 
jest Jack Kroll, redaktorem książek Saul Maloff, filmowym Joseph Morgenstern, teatralnym 
Richard Gilman, i muzycznym Herbert Saal. Rodzina Meyerów kupiła także czasopismo 


Art News , które promuje najnowsze dziwactwa w sztuce, pop i pop art, „Beer-Can School" 
która zastąpiła Ash-Can School [szkoła puszki piwa zastąpiła szkołę puszki popiołu]. Tu 
znowu najgłupsze produkcje dzikookich żydowskich artystów mają poważne recenzje, zaś 
Goje są niedoceniani i dalej na swoich strychach. 


Żydowski monopol nigdzie nie był bardziej widoczny niż w filmach i telewizji, i żadne 
medium nie było bardziej nieustępliwe w zalewaniu narodu najbardziej zaciekłą żydowską 
propagandą. Filmy rozpoczęły się jako gojowskie przedsięwzięcie, pierwszym wielkim 
rezyserem był David W. Griffith, który wyprodukował wspaniały film „Narodziny narodu " 
[The Birth of a Nation]. Wkrótce został odstawiony przez hordę sepleniących rosyjskich i 
polskich Żydów, krawców i handlarzy płaszczy i garniturów z nowojorskiej Siódmej 
Avenue. Teraz już nie ma Griffithów w Hollywood, zamiast tego producentami byli 
Schulberg, Goldwyn, Mayer, Zanuck, Cohen, Schary 1 setki innych Żydów. 


Pierwszymi wielkimi komikami byli Goje - Buster Keaton oraz Laurel i Hardy. Keatona 
odstawiono na korzyść Charliego Chaplina, Żyda z Cheapside, którego talent komediowy 
wydawał się składać z powolnego odwracania się tyłkiem do publiczności i ostentacyjnego 
drapania się po nim. Był to jeden z jego mniej obscenicznych gestów - widocznie swojej 
sztuki nauczył się obserwując małpy w zoo. Laurel i Hardy zostali zastąpieni Braćmi Marx — 
lista jest bez końca. 


W telewizji Amerykanie mogą wybrać programy z trzech sieci: NBC kontrolowanej przez 
rosyjskiego Żyda Sarnoffa, CBS kontrolowanej przez Williama Paley albo Palinsky'ego, 
którego polski żydowski ojciec zrobił fortunę na cygarach Muriel, albo ABC kontrolowanej 
przez Barneya Balabansona, Żyda z Polski. Ci Żydzi wydają miliony dolarów żeby 
potajemnie narzucać amerykańskiej publiczności licznych żydowskich komików, którzy 
nigdy nie byli popularni poza klubami jidysz: Milton Berle, Red Buttons, Danny Kaye, Jerry 
Lewis, byli katastrofami finansowymi w telewizji, ale dwaj gojowscy komicy - Jackie 
Gleason i Red Skelton bawią rok po roku. Tajemnica jest taka, że oni są śmieszni. Żydzi 
rozsiewają ciekawą kombinację perwersji, narkomanii i wymiociny integracji, i oczekują że 
publiczność będzie się zwijać ze śmiechu . Zamiast tego , robi jej się niedobrze. 


W 1966 roku komisja Kongresu wykryła, że te żydowskie sieci stosowały każdą ze 
zwykłych technik żydowskiego monopolu. Oni nie pozwolą na emisję programu, jeśli sieć 
nie otrzyma 51% zysków. To daje im całkowitą kontrolę nad ich treścią i większość zysków. 
Było to czyste naruszenie przepisów antymonopolowych, ale w tej kwestii nic nie zrobiono. 
Departament Sprawiedliwości jest zbyt zajęty prześladowaniami gojowskich firm takich jak 
„DuPont” i „A & P" by martwić się tym co robią Żydzi z ich monopolem telewizyjnym. 
Wszystkie programy telewizyjne są mocno obsadzone Żydami, liczba Gojów to średnio 
tylko 15% zatrudnionych w produkcji telewizyjnej. Nie potrzeba mówić, że nic nie dzieje się 
w telewizji poza tym co Żydzi chcą by Goje oglądali. 


Nieliczni Goje którzy mają własne programy mają żydowskie żony. Żoną Eda Sullivana jest 
Sylvia Bernstein, Dave'a Brinkleya itd. Sullivan jest pobożnym katolikiem, ale jego żona 
wychowuje dzieci w wierze żydowskiej. 


Pomimo ich przewagi w takich legalnych branżach jak teatr i telewizja, Żydzi wolą 
działalność podziemną. Są dobrze znani z niewolnictwa, pornografii, handlu bronią i 
alkoholem, jak i z innych biznesów. Handel alkoholem w Ameryce jest zdominowany przez 
rodzinę Bronfmanów, właścicieli „Seagram”, i „Rosenstielów”, właścicieli „Schenley”. 
Karabin z którego zabito Kennedy'ego najpierw należał do żydowskiego hurtownika o 
nazwisku Irving Feldschott, a później do żydowskiego detalisty w Chicago i nazwisku 
Milton Klein. 


Mówi się, że największym pornografem w kraju jest Żyd Irving Klaw z Nowego Jorku, 
mimo że wielu innych Żydów bardzo stara się o ten tytuł. Żyd o nazwisku Lyle Stuart, 
wcześniej znany jako Samuelson, publikował niektóre z najbardziej 'soczystych' rzeczy w 
tym handlu. Ostatnio Sąd Najwyższy podtrzymał wyrok dla Ralpha Ginzburga jako 
hurtowego pornografa. Opublikował różne rzeczy, wśród nich " Podręcznik gospodyni 
domowej o selektywnej swobodzie seksualnej " [The Housewife's Handbook on Selective 
Promiscuity], w którym pokazał cały szereg zdjęć nagiego Murzyna odbywającego stosunek 
seksualny z białą kobietą. 


I tak moglibyśmy zapisywać setki stron wymieniając podłe rzeczy jakie Żyd robi dzisiaj 
nam, w naszym kraju. Moglibyśmy przestać myśleć o licznych dobrych starych biznesach 
przechodzących w żydowskie ręce, takich jak nowojorskie Camera Shops Willoughby'ego. 
Niektóre sektory amerykańskiego biznesu, takie jak apteki oraz produkcja i sprzedaż 
detaliczna odzieży, są całkowicie pod żydowską kontrolą, i znaczna część gojowskiej klasy 
średniej już została wypchnięta z biznesu. 


Samuel Roth, author "Żydzi muszą żyć" [Jews Must Live], napisał, że znał faceta, który 
zatrudniał 4.000 ludzi, ale zawsze odmawiał zatrudnienia Żyda, bo nie chciał stracić biznesu. 
Roth zapytał go w jaki sposób rozpoznaje Żyda, skoro sami rzadko przyznają się do 
żydostwa. Człowiek odpowiedział: "Oni zawsze patrzą nad twoją głowę”. Roth wyjaśnił mu, 
że Żyd patrzy nad głowę, bo patrzy na niewidzialnego Boga Izraela. Ponieważ całe 
bogactwo ma być dla ubogacania Izraela, Żyd czeka na Boga by pokazał mu jak może zabrać 
Gojowi biznes. Roth uważa, że nigdy nie słyszał o Goju, któremu dobrze się powodziło od 
kiedy zatrudnił Żyda. 


Żadna szatańska praktyka Żyda nie zrobiła większej szkody Amerykanom niż żydowska 
promocja wojny rasowej w USA. Już wspomnieliśmy o obserwacjach z 1832 roku De 
Tocqueville'a, że "obecność czarnych jest największym złem zagrażającym Stanom 
Zjednoczonym”. Żydzi nie tylko wykorzystali tę sprawę do wywołania dewastującej wojny 
domowej, ale odnowili kwestię Murzynów przed I wojną światową. Na przełomie wieku, 
Harlem był nierozwiniętą dzielnicą. Rozwinęli ją trzej żydowscy spekulanci - August 
Belmont, Oscar Hammerstein i Henry Morgenthau. Ci Żydzi byli odpowiedzialni za straszne 


slumsy, w których mieszkaja Murzyni, bo Zydzi budowali jedynie budynki przynoszace im 
maksymalny zysk. Do Żydów należy także każdy biznes na murzyńskich terenach. 


„ AP” 19 lutego 1966 opublikowała wywiad z pewnym Meyerem Bleusteinem, właścicielem 
nieruchomości o wartości $1 miliona w niespokojnej dzielnicy Watts. Ani jeden dziennikarz 
nigdy nie ujawnił prawdziwego znaczenia tych murzyńskich zamieszek w Harlemie, 
Rochester, Watts i w innych murzyńskich slumsach. Były to zamieszki antyżydowskie, w 
czasie których Murzyni wdzierali się do żydowskich sklepów i siłą zabierali alkohol i 
telewizory, na które Żydzi mieli dla nich cztery ceny. 


Murzyni zawsze byli wykorzystywani w Ameryce, ale tylko przez Żydów. Wielu Żydów 
zaczęło sobie z tego zdawać sprawę, i dlatego rozpoczęły się zamieszki. Żydzi zawsze 
kontrolowali NAACP, która nigdy nie miała szefa Murzyna. Murzyni w końcu zobaczyli, że 
Żydzi wykorzystywali słupy by ich kontrolować. Jednocześnie Żydzi agitowali Murzynów 
by obrócili się przeciwko białym Gojom i ich mordowali. Nawet najgłupszy Murzyn 
wiedział, że to Żyd sprzedał mu parę rozdartych spodni, używanych, za 15 centów, i 
pozwolił mu spłacać je 5 centów tygodniowo, przez 30 tygodni, a potem stawiał go przed 
sądem o drobne roszczenia by dostać resztę zapłaty (prawdziwy przypadek w Waszyngtonie, 
DC). Nawet gdy wykorzystywał Murzynów tak bardzo, to niewielu białych zdawało sobie z 
tego sprawę, 


Żyd wykorzystywał również Murzyna jako przeznaczone na stracenie wojsko na linii frontu 
komunistycznego spisku w Ameryce. To miało miejsce już od 1912r., kiedy znany żydowski 
pisarz i teoretyk komunistyczny Israel Cohen opracował szeroki plan zatytułowany 
"Program rasowy na XX wiek" [A Racial Program for the Twentieth Century]. Oto jego 
fragment: "Musimy zdać sobie sprawę z tego, że najmocniejszą bronią naszej partii jest 
napięcie rasowe. Wbijając w głowy ciemnych ras, że przez wieki byli ciemiężeni przez 
białych, możemy ukształtować ich zgodnie z programem partii komunistycznej. W naszej 
propagandzie muszą występować terminy: kolonializm i imperializm. W Ameryce naszym 
celem jest delikatne zwycięstwo. Podżegając mniejszość murzyńską przeciwko białym, w 
białych zainstalujemy kompleks winy za wykorzystywanie Murzynów. Pomożemy Murzynom 
wznieść się do góry w każdej dziedzinie życia, w profesjach i w Świecie sportu i rozrywki. 
Mając taki prestiż, Murzyni będą mogli żenić się z białymi i rozpoczną proces, który 
przeciągnie Amerykę dla naszej sprawy”. 


Kiedy Żydzi zaprzeczali, że w ogóle był pisarz o nazwisku Israel Cohen, w książce " Kto jest 
kim w światowym żydostwie " [Who's Who in World Jewry] znaleziono dwóch pisarzy o 
tym samym imieniu i nazwisku. Pisarze tacy jak Israel Cohen nadal kierowali Murzynami w 
agitacji rasowej. Jednym z wiodących dzienników sprzyjających integracji jest „Chicago 
Sun-Times", należący do rodziny Marshalla Fielda. Dziennik ten zaistniał dlatego, że 
wnukiem oryginalnego Marshalla Fielda, alkoholika i degenerata seksualnego, zajmował się 
rosyjski psychiatra żydowski Gregory Zilboorg. Poradził Fieldowi by został wydawcą 
dziennika i walczył o "sprawiedliwość rasową". I wtedy Field założył „Sun-Times”. 


Field stał się alkoholikiem ze wstydu za śmierć ojca, której okoliczności znane były 
każdemu mieszkańcowi Chicago. Ten Marshall Field był synem pierwszego Marshalla 
Fielda, który był pijakiem i zboczeńcem seksualnym. Mógł osiągnąć przyjemność jedynie 
chłostając piękną nagą dziewczynę dużym końskim batem. Miał ulubioną dziewczynę w 
burdelu Everleigh Sisters, najmodniejszym w Chicago. Pewnej nocy dziewczyna nie mogła 
wytrzymać bólu chłostania, i złapałą spod poduszki rewolwer i strzeliła do niego. Field 
wypuścił z rąk bat, dowlókł się do drzwi i spadł w dół ze schodów. Przerażona bólem 
dziewczyna poszła za nim i oddała w niego trzy dodatkowe strzały, kiedy Field wił się u 
podnóża schodów. 


Budynek rozebrano, a na jego miejscu rodzina Fieldów zasponsorowała budowę Instytutu 
Chirurgii. Posąg chirurga stoi dokładnie w miejscu gdzie Field zmarł u podnóża schodów. 
Na miejscu w burdelu znalazł się czujny reporter, i żeby zmusić go do milczenia, rodzina 
Fieldów dała mu $100.000 na powstanie dziennika, który stał się „Chicago Journal- 
American". 


Field zostawił również dwóch synów — Murzynów, którzy mieszkają na South Side Chicago, 
i każdy otrzymuje $300 miesięcznie z aktywów Fieldów. Córka obecnego Marshalla Fielda 
wyszła za mąż za Murzyna i ma z nim dzieci. Ta rodzina jest typowa dla degenerackich 
integracjonistycznych poglądów. Wiele rzekomo gojowskich koncernów należy do Żydów, z 
gojowskim "słupem", który ostentacyjnie sprawia pełną kontrolę. Typowym dla tego 
oszustwa jest imperium wydawnicze „Reader's Digest. Podobno należący do DeWitt 
Wallace'a i jego żony. „Reader's Digest” faktycznie jest spółką zależną „RCA”, 
kontrolowaną przez rosyjskiego Żyda Sarnoffa. Jak mogło do tego dojść? 


Wallace, Goj, zatrudnił redaktora o nazwisku Eugene Lyons, Żyda. Readers Digest 
prosperował i gojowskiemu właścicielowi przynosił miliony dolarów. Był również bardzo 
szanowany. Lyons zaproponował żeby Reader's Digest wychodził w wielu językach. 
Wallace nie chciał w to inwestować milionów dolarów, i Lyons zaoferował zdobycie 
funduszy od swojego kuzyna Sarnoffa. Rezultat był taki, że Reader's Digest dostał się pod 
kontrolę Żydów, i każdy artykuł Wallace'ów musi uzyskać aprobatę Lyonsa, zanim zostanie 
opublikowany w "ich" czasopiśmie. Oczywiście nie mogą publikować niczego co demaskuje 
żydowską zdradę i działania wywrotowe, co jest właśnie takim rodzajem kontroli jakiego 
chcą Żydzi, i którą muszą sprawować nad każdym gojowskim przedsięwzięciem. 


ROZDZIAŁ 10: 


Żydzi a nasza przyszłość 


Jedną z największych tragedii ludzkości jest opowieść o zepsuciu Ameryki przez Żydów, bo 
Ameryka przedstawiała dla Świata ostatnią wielką nadzieję. Ameryka była symbolem dążeń 


człowieka do życia w pokoju i wolności, ale historia Ameryki stała się serią wywołanych 
przez Żydów wojen i panik finansowych. Każda ochrona zbudowana przez amerykański 
naród przeciwko Żydom została zniszczona. Już wspomnieliśmy o klauzuli w konstytucji 
uchwalonej przez naszych przodków w celu dania nam własnego systemu monetarnego, 
wolnego od żydowskiego zdzierstwa. Skończyła to Uchwała o Rezerwie Federalnej w 1913 
roku. 


Mieliśmy prawo kontraktu pozwalającego nam na prowadzenie biznesu między sobą. Żydzi 
to zniszczyli w słynnej decyzji "integracyjnej" w maju 1954, w której Sąd Najwyższy orzekł, 
że żaden kontrakt nie jest ważny jeśli uwzględnia odniesienie się do rasy. Inaczej mówiąc, 
kontrakty nie były już wiążące w naszym życiu biznesowym. Tę decyzję napisał fanatyczny 
syjonistyczny Żyd o nazwisku Felix Frankfurter z Wiednia, którego prezydent Theodore 
Roosevelt nazwał "najbardziej niebezpiecznym bolszewikiem w kraju”. Brat Frankfurtera, 
Otto, znany był jako notoryczny kryminalista, który spędził 80 lat w więzieniu za 
niewyobrażalną zbrodnię w Więzieniu Stanowym Anamosa, Iowa. 


Kolejną wielką koncepcją były związki zawodowe, które oryginalnie zakładały, że człowiek 
nie musiał znosić niezwykłego naruszania jego praw przez szefów, tak długo jak dobrze 
wykonywał pracę. Ruch związków zawodowych powstał w Ameryce, bo w latach 1860- 
1900 Żydzi w Nowym Jorku zakładali tzw. sweatshops , czyli warsztaty niewolnicze, i 
gojowskie kobiety i dzieci pracowały w nich 18 godzin dziennie za jedynie 4 centy za 
godzinę. Pożar w jednym z tych żydowskich warsztatów, nieszczęście w Triangle [Shirtwaist 
Co.], zabił wiele kobiet i dzieci, bo nie było wyjść ewakuacyjnych w tym należącym do 
Żyda budynku. Tego dnia powstał ruch związkowy. Wkrótce został przejęty przez 
żydowskiego agitatora o nazwisku Samuel Gompers. 


Inną wielką koncepcją Gojów jest demokracja, która oznacza tyle, że jeden przyzwoity 
odpowiedzialny obywatel jest tak samo dobry jak inny przyzwoity odpowiedzialny 
obywatel. Żydzi zmienili to tak, żeby oznaczało, iż "jeden porządny pracowity Amerykanin 
nie jest lepszy od innego żydowskiego pornografa, narkomana czy gwałciciela". Jeden 
człowiek, jeden głos. Jeden uczciwie zatrudniony gojowski Amerykanin ma jeden głos, 
jeden żydowski aktywista komunistyczny albo szef 'sweatshopu' ma jeden głos. Taki jest 
system żydowskiej demokracji w której żyjemy. 


Prześledziliśmy wpływy żydowskie na przestrzeni 5.000 lat histori. Widzieliśmy jak 
żydowska działalność wywrotowa zniszczyła wielkie cywilizacje Babilonii, Egiptu, Persji 
Grecji i Rzymu. Widzieliśmy jak Żydzi odegrali kluczową rolę w takich wydarzeniach jak 
plaga, inkwizycja, reformacja, amerykańska rewolucja, wojna domowa, oraz krach w 1929 
roku. Co nas czeka? Historia Żydów składa się z trzech ważnych okresów. Pierwszy — kiedy 
nomadyczni żydowscy bandyci, znani w starożytnym Świecie jako 'habiru-sagaz' , albo 
hebrajscy nożownicy, nękali wczesne cywilizacje. Te cywilizacje wysyłały wyprawy 
militarne przeciwko nim, zabijając ich i zniewalając ocalałych. 


Kiedy już sprowadzili tych ocalałych do swoich miast, ich cywilizacja słabła 1 umierała. 
Rzadko zdawali sobie sprawę z tego co im się przydarzyło. Ten okres skończył się upadkiem 
Imperium Rzymskiego w 476 AD. Drugi okres trwał od 477 AD do 1815, kiedy Żydzi 
zamknęli się w swoich gettach 1 przez ponad 1.000 lat zbierali i skupiali siły psychiczne zła, 
aż do chwili kiedy mogli pojawić się znowu i zdobyć pełną władzę nad Gojami. W tym 
okresie utrzymywali swoją egzystencję dzięki prowadzeniu różnych działań podziemnych. 
Byli paserami wszystkich skradzionych rzeczy w każdym mieście na Świecie, praktykowali 
czarną magię, stali się znanymi lekarzami, i w celu pozyskania krwi do ceremonii 
rytualnych, wprowadzili technikę wykrwawiania. W średniowieczu, kiedy żydowskiego 
lekarza wzywano do Goja, otwierał żyły pacjenta i upuszczał duże ilości krwi, którą 
następnie zabierał do synagogi do wykorzystania przez rabina. W kilku przypadkach, jeśli 
pacjent cierpiał na nadwagę albo wysokie ciśnienie krwi, upuszczanie krwi było korzystne. 
Ale w większości przypadków pacjent już był osłabiony chorobą, i wykrwawianie 
wywoływało śmierć. W każdym razie Żyda to nie obchodziło, bo jego interesowało tylko 
zdobycie krwi. 


George Washington zmarł, bo poddano go technice wykrwawiania przy drobnej 
dolegliwości układu oddechowego. Żyd służył również arystokratom jako poborca 
podatkowy i ciemiężca pracującego ludu, jako okrutny nadzorca wyzyskujący chłopów dla 
zysku arystokraty i swojego, do czasu kiedy zdobył wystarczającą siłę by wyjść z getta w 
1815r. nomadycznego rzezimieszka z pustyni, ani nie może nawet wymyślić żadnego innego 
swojego pochodzenia, bo archeolodzy nie mogą znaleźć żadnego śladu żydowskiej kultury. 
Kolejnym kluczowym słowem jest "odnosić się". Żyd stale się martwi tym jak "odnosi sie" 
albo nawiązuje relacje z gojowskim gospodarzem. Mówi również i pisze bez końca o 
problemie "alienacji". 


Alienacja, oczywiście, oznacza możliwość wyalienowania żydowskiego pasożyta, albo 
odrzucenie go przez gojowskiego gospodarza. "Wrogość" to kolejne słowo w żydowskiej 
psychiatrii. Tutaj Żyda niepokoi jego własna wrogość wobec gojowskiego gospodarza, 
schizofreniczna nienawiść, którą rozwinął wobec gojowskiego organizmu na którym musi 
żyć. W konsekwencji nieustannie pisze o psychiatrycznym problemie wrogości, kiedy 
naprawdę ma na myśli "niemal nieludzką nienawiść" potwierdzoną przez Kasteina, którą 
Żyd czuje do swojego gospodarza. 


Z uwagi na swoją niezdrową i niezadowalającą egzystencję jako pasożyt żyjący na 
gojowskim gospodarzu, Żyd jest zawsze na skraju poważnej choroby psychicznej. 
Najbardziej powszechne szaleństwo jest znane jako schizofrenia, albo rozdwojenie jaźni. 
Niezdolny do zaakceptowania się jakim jest, Żyd wymyśla inne wyjaśnienia o sobie, a kiedy 
zaczyna akceptować te złudzenia jako rzeczywistość, jest to legalnie określane jako obłęd. 
Ostatnio dr Martin F. Debivoise zakończył 10-letnie badanie Żydów w Nowym Jorku. 
Odkrył, że 43% z nich było upośledzonych umysłowo w takim stopniu, że powinni 
przebywać w szpitalu. Przeprowadził również badanie 1.000 małżeństw Żydów z Gojami w 
tym okresie. 


Okazało sie, że 847 z tych małżeństw zakończyło się rozwodem w ciągu 5 lat, 681 z nich 
były bezdzietne, a wśród tych mających dzieci, 73% dzieci zachorowało na białaczkę lub 
nowotwór przed osiągnięciem wieku dojrzewania. Typowa była Śmierć syna Johna Gunthera 
z powodu raka jako produktu jednego z tych mieszanych małżeństw. 


Na przestrzeni wieków żydowski pasożyt trzymał się poglądu religijnego, że może osiągnąć 
absolutną władzę nad gojowskim gospodarzem tylko jeśli ponownie ustanowi swoją siedzibę 
na starożytnym skrzyżowaniu światowej cywilizacji w Palestynie. Instynktownie Żyd zdaje 
sobie sprawę z tego, że musi posiadać to tradycyjne bliskie sercu miejsce gojowskiego 
handlu, jeśli ma stać się panem gospodarza. W 1948, po nikczemnej serii brutalnych 
mordów, Żyd zrealizował swój cel - państwo Izrael. Oryginalną obietnicę otrzymał od 
brytyjskiego rządu w 1917 w zamian za wykorzystanie śmiertelnego gazu trującego 
wynalezionego przez Chaima Weizmana. Kiedy Żydzi zobaczyli, że wygrywali ze swoim 
wrogiem, Adolfem Hitlerem, przyspieszyli brutalne działania by przejąć Palestynę. 


Mieli kilka funkcjonujących międzynarodowych zabójczych gangów. Jedną z tych 
bandyckich grup znano jako Gang Sterna. Inną była Irgun Zvai Leumi. Każda z tych 
bandyckich grup rywalizowała z innymi w dokonywaniu brutalnych mordów na Gojach. W 
1944 Gang Sterna zamordował lorda Moyne, najwyższego szczebla dyplomatę poza 
Londynem, w jego domu w Kairze, żeby wymusić decyzję na Anglikach podarowania im 
Palestyny. Następnie rozpoczęli serię tortur i zabójstw brytyjskich żołnierzy wysłanych do 
Palestyny by zapobiec żydowskim okrucieństwom wobec lokalnych arabskich właścicieli 
domów. Większość tych żołnierzy stanowili bardzo młodzi chłopcy. Cała Anglia była 
przerażona Śmiercią tych chłopców, ginących z rąk żydowskich oprawców. Z ich 
zmasakrowanych ciał robiono miny-pułapki, żeby zabić ich towarzyszy chcących 
zorganizować im chrześcijański pochówek. 


W 1948 Żydzi zamordowali w Izraelu księcia Folke Bernadotte. Chociaż dołożył wszelkich 
starań by dać im to co chcieli, zabili go by przyspieszyć ten proces. W Palestynie wysadzili 
w powietrze hotel, okaleczając i zabijając setki niewinnych ofiar. Pogrążona w smutku 
Anglia zgodziła się na danie im kraju, i państwo Izrael powstało po serii mordów, które 
przeraziły cywilizowany świat. Narodzone w atmosferze mordu i wymuszenia, ustanowione 
w chmurach trującego gazu i wynalazku żydowskiej piekielnej bomby, od samego początku 
państwo Izrael pokazało, że jest ucieleśnieniem absolutnego zła. 


W 1952 do zachodnich demokracji dotarł dokument pokazujący, że Żydom zależało na 
przyspieszeniu realizacji znanych im planów wprowadzenia dyktatury nad Gojami. Nigdy 
nie zakwestionowano transkryptu przemówienia wygłoszonego przez rabina Emanuela 
Rabinovicha podczas Rady Kryzysowej europejskich rabinów w Budapeszcie, Węgry, 12 
stycznia 1952: "Witam, moje dzieci! Zostaliście tu wezwani, żeby podsumować główne 
etapy naszego nowego programu. Jak wiecie, mieliśmy nadzieję na 20 lat między wojnami, 
żeby skonsolidować wielkie osiągnięcia, jakich dokonaliśmy w wyniku II wojny światowej, 
ale coraz bardziej zwiększająca się liczba nas w pewnych istotnych obszarach wzbudza 


sprzeciw wobec nas, i teraz musimy działać wszelkimi dostępnymi nam metodami żeby w 
ciągu 5 lat wywołać III wojnę światową. Cel do którego dążyliśmy w takiej jednomyślności 
przez 3.000 lat jest nareszcie w naszym zasięgu, i ponieważ spełnienie jego jest tak widoczne, 
musimy dziesięciokrotnie zwiększyć nasze wysiłki i naszą ostrożność. Mogę śmiało obiecać 
wam że przed upływem 10 lat, nasza rasa zajmie należyte miejsce na świecie, kiedy każdy 
Żyd stanie się królem i każdy Goj niewolnikiem! [oklaski zgromadzonych] "Pamiętacie 
sukces jaki przyniosła nasza kampania propagandowa w latach 1930, która wywołała anty- 
amerykańskie emocje w Niemczech, a jednocześnie my wywoływaliśmy anty-niemieckie 
emocje w Ameryce, kampania propagandowa która skulminowała się w postaci II wojny 
światowej. Podobna kampania propagandowa intensywnie toczy się teraz na całym świecie. 
Gorączkę wojny rozgrzewa się w Rosji poprzez nieustanną anty-amerykańską propagandę, 
kiedy narodowy antykomunistyczny strach ogarnia Amerykę. Ta kampania zmusza wszystkie 
inne mniejsze państwa do dokonania wyboru między partnerstwem z Rosją albo sojuszem ze 
Stanami Zjednoczonymi. 


"Naszym najbardziej palącym problemem w tej chwili jest rozpalenie ociągającego się 
ducha militarnego Amerykanów. Fiasko Uchwały o Powszechnym Szkoleniu Wojskowym 
było wielką porażką dla naszych planów, ale dostaliśmy zapewnienie, że Kongres wprowadzi 
odpowiednie środki tuż po wyborach w 1952 roku. Rosjanie, podobnie jak Azjaci, są pod 
kontrolą i nie wykazują żadnego oporu wobec wojny, ale musimy zaczekać by zmusić [do 
wojny] Amerykanów. Mamy nadzieję osiągnąć to dzięki antysemityzmowi, który tak dobrze 
przysłużył się nam w zjednoczeniu Amerykanów przeciwko Niemcom. Bardzo liczymy na 
raporty o wybuchach antysemityzmu w Rosji by zwiększyć oburzenie w Stanach 
Zjednoczonych i zorganizować front solidarności przeciwko sowieckiej potędze. 
Równocześnie, żeby pokazać Amerykanom realia antysemityzmu, dzięki nowym źródłom 
przekażemy duże fundusze otwarcie antysemickim elementom w Ameryce po to, by zwiększyły 
swoją skuteczność, i zainscenizujemy antysemickie wybuchy w kilku największych miastach. 
To posłuży podwójnemu celowi: ujawnieniu reakcyjnych środowisk w Ameryce, które wtedy 
zostaną uciszone, i skonsolidowaniu Stanów Zjednoczonych w oddany front antyrosyjski. W 
ciągu 5 lat ten program osiągnie swój cel, III wojnę światowa, która zniszczeniami 
prześcignie wszystkie wcześniejsze konflikty. Izrael, oczywiście, pozostanie neutralny, a kiedy 
obie strony wzajemnie się wyniszczą i wyczerpią, będziemy arbitrami, wyślemy nasze 
Komisje Kontrolne do wszystkich zdewastowanych krajów. Ta wojna na zawsze zakończy 
naszą walkę z Gojami. Wtedy ujawnimy naszą tożsamość rasom Azji i Afryki. Mogę z całą 
pewnością stwierdzić, że obecnie rodzi się ostatnie pokolenie białych dzieci. Nasze Komisje 
Kontrolne, w imię pokoju i eliminacji napięć między rasami, zakażą białym stosunków z 
białymi. Białe kobiety muszą współżyć z członkami ciemnych ras, i biali mężczyźni z 
czarnymi kobietami. W ten sposób zniknie biała rasa, ponieważ zmieszanie ciemnych z 
białymi będzie końcem białego człowieka, i nasz najgroźniejszy przeciwnik będzie tylko 
wspomnieniem. Wkroczymy w 1000-letnią erę pokoju i dobrobytu, Pax Judaica, i nasza rasa 
będzie niepodzielnie rządzić całym światem. Nasza nadrzędna inteligencja łatwo pozwoli 
nam zachować kontrolę nad światem ciemnych ludzi". 


"(Pytanie z sali):- Rabinie Rabinovich, a co z różnymi religiami po III wojnie światowej? 
"Rabinovich: - Nie będzie żadnych religii. Nie tylko istnienie klasy księży stanowiłoby ciągłe 
zagrożenie dla naszej władzy, ale wiara w życie pozagrobowe dawałaby siłę duchową 
nieprzejednanym elementom w wielu krajach, i pozwoliła im na stawianie oporu. Ale 
zachowamy rytuały i praktyki judaizmu jako znak naszej dziedzicznej kasty rządzącej, 
wzmacniające nasze prawa rasowe, tak by żaden Żyd nie mógł się żenić poza swoją rasą, ani 
by żaden obcy nie mógł być akceptowany przez nas. Będziemy mogli powtórzyć mroczne dni 
II wojny światowej, kiedy zmuszono nas by pozwolić hitlerowskim bandytom na poświęcenie 
niektórych z naszych ludzi, żebyśmy mogli mieć odpowiednią dokumentację i świadków do 
legalnego uzasadnienia naszego procesu i egzekucji amerykańskich i rosyjskich liderów jako 
zbrodniarzy wojennych, kiedy już narzuciliśmy pokój. Jestem pewien, że będziecie 
potrzebowali nieco przygotować się do takiego obowiązku, bo poświęcenie zawsze było 
dewizą naszego narodu, a w rzeczywistości śmierć kilku tysięcy Żydów w zamian za 
rządzenie światem jest niską ceną. "Żeby przekonać was co do pewności tego rządzenia, 
pokażę wam w jaki sposób ze wszystkich wynalazków białego człowieka zrobiliśmy broń 
przeciwko niemu. Jego maszyny drukarskie i radio są głośnikami naszych pragnień, jego 
przemysł ciężki produkuje narzędzia jakie wysyła by uzbroić przeciwko niemu Azję i Afrykę. 
Nasze interesy w Waszyngtonie bardzo przekraczają 4-punktowy program rozwoju 
przemysłu na zacofanych obszarach świata, żeby po zniszczeniu bronią atomową 
europejskich i amerykańskich fabryk i miast, biali nie mogli stawiać oporu przeciwko 
większym masom ciemnych ras, które zachowają niekwestionowaną przewagę 
technologiczną. Tak więc, mając przed sobą wizję światowego zwycięstwa, wracajcie do 
swoich krajów i intensyfikujcie swoją dobrą robotę, aż nadejdzie dzień kiedy Izrael pokaże 
swoje chwalebne przeznaczenie jako Światło Świata!" 


Ten dokument, który pierwotnie dotarł do naszego kraju w jidysz, został przetłumaczony 
przez Henry'ego H. Kleina, Żyda przerażonego planami jego narodu wywołania wojny 
nuklearnej. Później Klein zmarł w tajemniczych okolicznościach w Nowym Jorku, po 
odwiedzinach złożonych mu przez pracownika CIA. Teraz CIA ma oryginał tego dokumentu 
w swoich archiwach w Waszyngtonie. Podwójny agent P, który przedostał się do 
wewnętrznych kręgów ADL [B'mai B'rith], powiedział mi w 1956r., że ponieważ garstka 
amerykańskich patriotów opublikowała i puściła w obieg tekst przemówienia rabina 
Rabinovicha z 1952, Żydzi postanowili przesunąć w czasie swoje plany, i zapobiegła 
horrorom III wojny światowej. 


CIA powiedziała, że przemówienie rabina pośrednio spowodowało Śmierć Stalina. Kiedy 
tajna policja przyniosła Stalinowi tekst tego przemówienia, tak się rozgniewał, że rozkazał 
podjęcie mocnych środków przeciwko ważnym Żydom wśród sowieckiego przywództwa. 
Zanim je zastosowano, Żydzi zaaplikowali mu w herbacie krople wywołujące utratę 
przytomności, i do leczenia go wezwano dziewięciu żydowskich lekarzy. Oni dopilnowali by 
nigdy nie odzyskał przytomności. 


W 1958r. londyński Times doniósł o Śmierci rabina Rabinovicha, ale nie wspomniał o 
słynnym przemówieniu, mimo że przełożono je na wiele języków i znane było w każdym 
europejskim kraju. Pojawienie się przemówienia rabina w 1952 i późniejszego puszczenia go 
w obieg, co spowodowało odłożenie przez Żydów horrorów III wojny światowej, można 
tylko przypisać łaskawej obecności Jezusa Chrystusa. 


Dokładne zbadanie historii Żydów w tej książce pokazuje, że chrześcijanie nadal mają 
okazję do uratowania się. Mając do czynienia z absolutnym złem charakteryzującym Żydów, 
ocalić nas może jedynie absolutne dobro. Tylko absolutna szczerość może wywołać 
jakiekolwiek zmiany zgodne z Niebem. Kiedy widzimy Żyda takiego jak Arthur Goldberg 
jako szefa naszej polityki zagranicznej, a następnie wchodzimy do Instytutu Wschodniego i 
widzimy terakotowy posąg Sumeryjczyka sprzed 5.000 lat z tym samym haczykowatym 
nosem i wytrzeszczonymi oczami jak Goldberg, twarz wykrzywioną tą samą diabelską 
nienawiścią do wszystkich gojowskich istot ludzkich, to możemy tylko wywnioskować, że 
Bóg wyznaczył ten naród do jakiegoś celu. Tym celem jest odniesienie się do najgłębszych 
zasobów dobra w naszych sercach, żeby posłuchać słów Jezusa Chrystusa: 


"Jeśli kto chce pójść za Mną, niech się zaprze samego siebie, niech weźmie krzyż swój i niech 
Mnie naśladuje" (Mt 16:24). 


Wiara, nadzieja i miłość, życie miłością 1 obfitością łaski w posłuszeństwie wobec Przekazu 
Jezusa Chrystusa, taki jest wybór, którego musimy dokonać, bo do tego zmusza nas 
obecność Żyda. Jako przewodniczący Międzynarodowego Instytutu Badań Żydowskich, i 
spędziwszy 36 lat na ciągłych badaniach problemu żydowskiego, stwierdzam z pełnym 
przekonaniem, że posiadanie wiedzy o Żydach oznacza przetrwanie. Akceptacja żydowskiej 
dominacji nie tylko oznacza to, że odrzuca się wszystkie zasady ludzkiej cywilizacji, które 
narastały przez 5.000 lat zapisanych dziejów: oznacza także, że można zaakceptować styl 
zombie egzystencji, życie w stanie Śmierci, które wyklucza wszelką chwałę i honor życia w 
Chrystusie. Posiadanie wiedzy o Żydach oznacza, że uznaje się podstawowe zasady o 
problemie żydowskim. 


Pierwszą zasadą jest - "ŻYD ZAWSZE ŻYJE W STANIE WOJNY ZE WSZYSTKIMI 
CYWILIZOWANYMI NARODAMI". Nie może być żadnego pokoju między biologicznym 
pasożytem i narodem-gopodarzem. 


Drugą zasadą jest - "KAŻDY ŻYD JEST AGENTEM PAŃSTWA IZRAEL". Żaden Żyd 
nie zajmuje stanowiska w żadnym gojowskim rządzie, jeśli nie służy ona realizacji celów 
państwa Izrael. Nawet gdyby tak chciał, to żaden Żyd nie ucieknie spod całkowitej 
mobilizacji żydowskiego narodu w jego wojnie z Gojami. 


Trzecią zasadą jest - "ŻYD ZAWSZE WIE KIM JEST". Kiedy po raz pierwszy spotkałem 
Żydów, byłem lekko zaniepokojony ich pewnością siebie w sposobie w jaki się do mnie 
odnosili. Nie rozumiałem tego, że patrzyli na mnie ze swoich piedestałów samowiedzy, 
kiedy ja nie wiedziałem kim byłem, kim byli moi wrogowie, czy kim byli moi przyjaciele. 


Prawie w każdym przypadku Goj nie rozumie tego co się dzieje w walce między 
biologicznym pasożytem i narodem-gospodarzem, albo jeśli już ma pojęcie o tym co się 
dzieje, dowiaduje się zbyt mało i zbyt późno. 


Czwartą zasadą jest — "NIEZALEŻNIE OD SWOICH AMBICJI, NIE MOŻESZ 
ZREALIZOWAĆ TYCH CELÓW Z POWODU OBECNOŚCI ŻYDA" Zadaniem Żyda jest 
systematyczne niszczenie otoczenia i stylu życia narodu-gospodarza. To czyni ich 
niezdolnymi do oporu lub usunięcia swojej pasożytniczej obecności. 


Na początku tej relacji biologicznej, to Żyd jest osobą wysiedloną, szukającą miejsca dla 
siebie, podczas gdy gospodarz czuje się bezpiecznie w swoim kraju. Ustanawiając swoją 
pasożytniczą obecność w narodzie-gospodarzu, Żyd zaciekle pracuje nad zastąpieniem stylu 
życia gospodarza całkowicie syntetycznym środowiskiem, uszytym dla potrzeb i celów 
Żyda. Z precyzją pająka Żyd przędzie swoją pajęczynę wokół narodu-gospodarza, 
wykorzystując satyrę, pornografię i własny system komunikacyjny z gospodarzem by 
wciągnąć go w pajęczynę Żyda. Kiedy pajęczyna jest gotowa, gospodarz nie może się 
poruszać, i znajduje się na łasce Żyda, który nie jest powolny w zaaplikowaniu mu 
śmiertelnej trucizny. 


Przypis 


[1] "Desmond Stewart i inni angielscy pisarze ostatnio zgromadzili dowody na to, że śmierć 
T. E. Lawrence'a w 'wypadku' motocyklowym naprawdę była mordem z zimną krwią. Żydzi 
rozumieli, że ich plany przejęcia terytoriów arabskich nigdy by nie doszły do skutku, tak 
długo jak żył Lawrence, bo zeznawałby w sprawie obietnicy integracji terytorialnej złożonej 
Arabom przez Brytyjczyków w zamian za ich wsparcie w czasie I wojny światowej. W 
poprzek drogi którą zazwyczaj z dużą prędkością jeździł Lawrence, rozciągnięto linę, i kiedy 
wpadł na nią motocykl, został wyrzucony z niego i zginął natychmiast. Następnie 
wymyślono opowieść, że skręcił w bok by uniknąć uderzenia w dzieci na drodze, mimo że 
nie było żadnych dzieci na terenie w czasie "wypadku. Dzięki koneksjom w wywiadzie, 
Winston Churchill był jednym z tych którzy znali fakt, że Lawrence'a zamordowano, i że ta 
informacja, pokazująca Churchillowi siłę Żydów, plus jego pogarszająca się sytuacja 
finansowa, doprowadziły do tego, że zmienił wcześniejszą pogardliwą postawę wobec 
Żydów i szukał ich wsparcia. Udał się do Nowego Jorku by złożyć petycję u Bernarda 
Barucha o pożyczkę, ale Żydzi, niepewni czy mogą mu wierzyć, zorganizowali potrącenie 
go autem przed apartamentem Barucha, prawie go zabijając. Po kilku miesiącach 
spędzonych w szpitalu, Churchill wrócił do Anglii. Wtedy Żydzi poradzili mu, że skoro 
przeżył 'wypadek', i wiedział iż każde odejście od ich planów spowoduje drugi, śmiertelny, 
oni przejmą jego dług. W zamian rozpoczął kampanię 'gotowo$ci' i wojny z Niemcami, 
stanowisko które mistyfikowało tych, którzy powoływali się na jego wcześniejsze opinie o 
Hitlerze jako "George'u Waszyngtonie Europy”. Hitler może być Georgem Waszyngtonem, 
ale to Żydzi przejęli pożyczkę na Chartwell, posiadłość Churchilla". 


[2] "Czlonkom rodziny DuPont, za pewną cene, pozwolono na zatrzymanie części dochodów 
ze sprzedaży ich akcji. Musieli zatrudnić Clarka Clifforda, czołowego lobbystę 
syjonistycznego w Waszyngtonie, jako prawnika do tej transakcji, transferując w ten sposób 
wysoką 'opłatę' dla syjonistów, i musieli zgodzić się na umieszczenie Żyda, Irvinga Shapiro, 
na czele zarządu jako prezesa wszystkich firm DuPont". 
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